i Dhrona granicy na Dirzej Rie, warci 


. a pokątne rozmowy legalistów 


` niet 


"się mają aliantami w walce z 


z kołami niemieckimi w Bo 
. (Od własnego korespondenta) 


„Londyn "y styczniu 1951 


Na czoło spraw, powodujących 50- 
lidarne odruchy polskiego *ichodztwa 
demokratycznego, mimo nieszczęsnego 


` rozbicia politycznego, wysuwa się nie- 


wątpliwie zagadnienie niemieckie. Zga- 
dzamy się - przeto najzupełniej z tymi, 
którzy dają wyraz. zaniepokojeniu 
„Broni, odżycia niemieckiego milita- 

„ „roszczeniami - niemieckimi 


d6 polskich h ziem zachodnich. Wszyscy 


żądamy 'poręczeńia. Polsce - obecnych 


granic „na linii rzek Odry i Nysy” 
oraz’, „jednomyślnego występowania o- 


„gói polskiego” z. powodu „powagi sy- 


9. 


tnacji” wżorem ., „podziemnych stron- 
wW Kraju... w czasie wojny”. 
any się też zupełnie "z tymi, 
którzy stwierdzają, że „polska opinia 
publiczna została poważnie : zaniepokó- 
jona”. rozmowami w Bonn, prowadzo- 
nymi tam przez delegata” ‚legalnego 
rządu” Hutten- -Czapskiego G p. Cat- 
Mackiewicza). 

Żałować tylko należy, że ci panowie 
z rady politycznej, którzy tak mówią, 
nie wyciągają logicznych wniosków -z 
tej potrzeby , „jedności narodowej”; ; nie! 
można wszak równocześnie jej żądać 
słowami i przeszkadzać czynami, 


* 
. » +4 


Wysłanie PP. Hutten-Czavskiego i 
Mackiewicza do Bonn, potwierdza nie- 
wątpliwie. dawne nasze: obawy, że le» 
galiści londyńscy w ewentualnej ugo- 
dzie z Niemcami upatrują możność wy- 
targowania uznania ich z powrotem 
przez demokracje zachodnie, Sądzą |” 
oni widóteźnie, że skoro sporo > É 

sze- 


wizmem, ‘i skóro będą żądać, niby. ja- 
ko cenę ich zgody na pomoc zkrojną, 
przekreślenia granie na. Odrze i Nysie, 
więc”, „zachodawi” wygodniejszym bę- 
dzię „sojusznik polski” gotowy. do zł 
względnienią. żądań: nefmieckich, ` 

sojusznika 'w-tym względzie zaw 
Łudżą się 'oni także nadzieją posiada- 
nia przez „Londyn”. „wojska. polskie- 
zo”, jako reafnego atuty, „Coprawda 
„premier” gèn., Odzieżyński zapewnił 


E 


å niedawno” na gra jdołkowym obchodzie 


noworocznym, że i „rząd” jest, zanie+ 
pokojony rewindykacjami niemiecki- 
mi, ale takie. taktyczne odezwanie się 
niczyjego zaufania nie. wzbudzi w 


tych warunkach, 


* 


Wątpię bardzo, by: kanclerz» Ade- 


zzz zadał się powaźnić z „delegata- 


- londyńskitmi, zdając sobie chyba |: 
sprawę, że nie reprezentują oni niko- 
go prócz stebie. ‘Skoro jednak nie "daw 
ne. „Nie , - taki. rozgłos na- 


lą, zapewniającym im powrót do 
czyzny” ną prawach samorządu: 16: 


torialnego, wiet dążeniem niemieckim | 


może być w tym wypadku sprowadzić | 
„ugodę polsko-niemiecką”,do podobne- 
go porozumienia pomiędzy . Związkiem 
niemieckich uchodźców z ziem polskich 
a tzw. „iegalnym rządem” w Londy- 
nie. Zobaczymy, czy żądania „rady 
politycznej”, by opini polska się do- 
wiedziała o wyczynach legalnych „de- 
legatów” w stolicy Niemiec hod- 
nich, dadzą rezultat. Ale z naszego 
punktu widzenia to nie wystarcza. 

Ich samozwańczy charakter winien 
być napiętnowany. Żadnego. bowiem 
tytułu do reprezentowania kogokolwiek 
oni nię posiadają. 

s 
= 

Nasi sanaiorzy. is masoni : zawsze 
zresztą byli niefoftunni w rozgrywa- 
niu partii z Niemcami, : Znakomity bry 
dżista Zaleski nie różni się widocznie 
Ww - tym względzie od Piłsudskiego i 
Becka. Tu się jednak rozchodzi nie o 
grę w karty, lecz o byt lub niebyt na- 
rodu. » 

" „Bracia -z 


„wielkie j narodowej lo- 


Fala antysemityzmu. 
we wschodniej Europie 


` Nowy Jork. — Dr Bela Fabian, da- 
wny poseł w sejmie węgierskim ogło- 
się w amerykańskim tygodniku , „New 
Leader" artykuł, w którym stw ierdza, 
że Kominform „rozpętał falę antysemi- 
tyzmu w całej wschodniej Europie. Pi- 
sze on między innymi, że Sowieci wy- 
wieżli ze Lwowa w głąb Rosji 35 tysię- | 


cy Żydów. Nadto prawie cała: ludność 
żydowska z Ukrainy, Białorusi'i Kry- 
mu została wywieziona na, Syberię. 
Jeśli chodzi o antysemityzm na We 
grzech, to autor stwierdza, że został 
en rozpętany: w : roku 1949, kiedy to 
wicepremier Rakoszy oskarżył Żydów 
o udzielanie pomocy finansowej dla 
partyza! zantów. 


Echa afery w Arras 
94. i TR ZZOZ ZE AEE 


Gzy De Resy. tył wmieszany W kradzież | 
kartek żywnościowych w Arras ? 


Warto przypomnieć, że w. nocy z 21 na 22 
lipca 1948 roku kilku. uzbrojonych osobný- 
| ków wtargnęło do departamentalnego urżę- 


Arras 2 Po raz pierwszy, . Demesge, De- 
latre, Dapvril 1 Santune, oskarżeni w aferże ] 
zamordowania -poborcy podatkowego z Bau- 
rain zostali zebrani razem z de Recy, oskar- 
żonym w aferze m 100 milionów bó- 
nów skarbowych, w w gabinecie sędżiego me 
czego Goddard. i 

Poddano badaniu pismo eżo z tych o- 
skarżonych, aby stwierdzić, jeden z nich 
jest autórem listu anonimowego, napisanego 
w roku 1948 do komisarza policji w Arras. 


Sędzia Śledczy.Goddard poszukuje osoby, | 


która ostrzegła wtedy komisarza policji, że 
ma być dokonąna poważną kradzież kartek 
żywnościowych w- Arras. 


by zdawać sobie sprawę z upadku wpły 
wów masonerii międzynarodowej na 
świecie w czasie od zakóńczenia pietw- 
szej wojny światowej do początki 


drugiej. Wówczas istotnie „Wielki Rae Wda —— 1909 
Wsehód” wiele miał do powiedzenia i LENS. (Paś - do « Calais) pand. . a żę 


ży”, są już widocznie zbyt Ft 


r. Emile; Zola, 101, » Tel: 227 | Sabordć Mal 1940 - Reparu Dée. 1844 || 


a Dzisiejszy 


wiele rządów na kontynencie sh |: 
dzał swoimi: ludźmi. - Wśród takich. | 


„bracia” nasi niezgoczej BĘ wziać zaw Ę 


grywali partyjki. 
ukasiewicz; v Sri p S 
Gunther, Tarnowski itd. zasłynęli jako 


s. 


kę Ke ST AS A A e 


dyni 


któro tstniały w czasie wojny: 


„dypłomaci”, 

Dziś nastały źupełni: inńe czacy. 
Dyplomacja przestała być monopolem 
Klik „braterskith” czy rodowych itp.. | 


stając się bezpośredhint narzędziem | 


rządzącym demokracji. Jedynie za. że- 
lazhią kurtyną ' jest inaczej. 
da się nic narzucać z góry w wołnym 
świecie bez zgody doln. Tym się wia” |. 
śnie różni demiokracja chrześci jańska, 
rzetelna, od wolnomularskiej, alennai |. 
równie żakłamanej jak „ludowa”; ~“ 
Zgadzamy się też zupełiie z próf. 
Strońskim, kiedy przypomina naszym 
legalistom. grajdołkowym, że przecież 
ich własna „konstytucja kwietniowa?” 
zabrania. wolnomularstwa!! Co za,cy- 
nizm, kiedy wspomnieni vowyżej „bra- 
cia dyplomaci” łącznie z' „braćmi wtycz 
kami” - (do „wyzwolenia” - ludowców) 
PD. Kuńcewiczem, Nagórskim, Rusin- 
kiem itp. . (względnie do ,.piłsudczenia” 
PPS) pp. Pragierem; W. ohnoutem itp; 
stanowią elitę , londyńskiego” reżimu 
Et. w” uitzędu sęk 
„rządu” i „pręzydium rauy ` 4 
wej”. ody w. nie- będą przez 
' takich pośrednikóń 
rodeńi polskim, ec. „ący 


Niemiec Zachodnich, 


* Dziś nie 


Radło 


baj peja aks soy 


na podstawie wolnych wyborów na Korei W Wlk soaa ma! Koral i 
Rosja nie popiera planu a Chiny nie oupowiedzą przed wtorkiem 


Lake Success, — Komisja. Politycz- 

na O.N.Z. zapoznała się z now pla- 
nem . pokojowym, przedłożonym jej 
przez kanadyjskiego ministra. spraw 
zagranicznych L. Pearsona. Nowy plan 
został wypracowany po osiągnięciu 
kompromisu pomiędzy planami minis- 
tra Bevina, premiera | Indyj Nehru, o- 
raz propozycjami Izraela. 

Płań przewiduje: 

l) natychmiastowe ` zaprzestanie 
działań wojennych po uzyskaniu gwa- 
rancyj, że żadną ze stron prowadzą- 
cych wojnę nie, skorzy sta z: przerwy 
by” "przy gotować się na nową „ofensywę; 

2) po zatrzymaniu działań = wojen- 
nych uzgodni się nowe kroki .dla' ża 


układać się z na- |pewnienia poko*u; 
.3) wszystkie siły zbrojne nie keah i 


| skie będą «stopniowo wycofane z Ko- 
"Natomiast jest rżóczą znamienną, rei t podjęte będą nowe zarządzenia dla 
że po wizytach , Jegalistów” w stolicy | pozwolenia narodowi koreańskiemu wy 


słyszeliśmy wy- | pówiedzenia swobodnie swojej woli w 


ce iedzi miniśthów niemieckich, pre- sprawie: „przyszłego rządu w tym kra- 


denta m. Berling, kierowników órga- 
nizacji uchodźców zza Odry i Nysy 
itp., wyrażające wiarę w '„porczumie- 
aad połsko-niemieckie” na. podstawie 


wspólny 'ch cierpień w walce z. bolsze>. 


wizmem. Te „sentymeńtalne” apele 
łączą się jednak stale w ustach ich. 
autorów z zapewnieniem „,niemożliwo- 
ści” pogodzenia się z utratą ziem, od- 
zyskanych przez Polskę na podstawi te 
układu w Poczdamie. . 

Naród Polski nie ścierpi szafowania 
swoimi ziemiami przez jakichkolwiek 
samozwańców, owak się ohi uważaji 
za ? ENIE, 


-qo ziemie ATA nad Odrą i Nysą Ę 


ju 
4) Podjęte będą tymczasowe zarzą 
dzenia, zgodne z zasadami O.N.Z. w 
sprawie administracji na Korei, utrzy- 
NĄ pokoju i bezpieczeństwa;  , 
5). zgromadzenie ogólne O.N. Z. utwo 


ray, po rozejmie spec jalna komisję, zło. 


żoną z delegatów W. Brytanii, U.S.A., 

Rosji i Chin ludowych. Komisja ta 
winna. dążyć w ramach istniejących 

zobowiązań międzynarodowych i wyzgo 
dzie z pr zewidywańiami Karty O.N.Z. 
do uregulowania „problemów, które 
istnieją: na Dalekim Wschodzie a 
wśród nich sprawę przyszłości Formo* | 
yi zy i reprezentacji Chin: w O. NZ. 


Adenauer stawia warunki Grotewohłowi 
ask GW spraw ie zjednoczenia Niemiec 


Paryż. —> Jak wiadomo, komisje' po- 
lityczne - Bundestagu sprzeciwiły się 
zbytniemu pospiechowi rządu. w udzie- | 
leniu odpowiedzi na propozycje Grote 
wohja w sprawie zjednoczenia ` Nie- 
miec, 

W związku. z tym- dziennik „Le 
Monde” pisze: gra sowiecka zmierza 
do doprowadzenia .. do' bezpośrednich 
rozmów niemieckich, zanim odbędzie 
się konferencja „Czterech ”, natomiast 
gra Niemiec zachodnich polega na ' po- 
zostawianiu pierwszeństwa. tejże właś- 
nie konferencji, 


Dziennik sądzi: również, . że wśród 
warunków, od jakich Bonn uzależnia 


swoją odpowiedź na propozycje Grote- 
wohla, ma się znajdować, —.. nieza- 
leżnie od wolnych woborów.-powszech- 
nych pod kontrolą: Aliantów także 
wypowiedzenie traktetów zaukrtych 
przez Niemcy Wschodnie „w. sprawie 
granie na Odrze i. Nysie, a dalej umów 
w sprawie odszkodowań w ojennych dla 
Rosji z produkcji bieżącej oraz w spra 


ye spółek sowieckich-w Niemczech 
schodnich. 2 
Mówi się, .że dla uniemożliwienia 


saiun Niemiec zachodnich do 0- 
brony Europy, Resja byłaby skłonna 
de znacznych ustępstw,  . 

„Le Monde” przypomina w zwiąsku 
z tym, że wicepremier Niemiec wscho- 
dnich, Nuschke miał podobno oświad- 
czyć pewnemu, kores pondentowi szwedz 
kiemu, że „według niego,. całość zagad- 
nień niemieckich zostanie wk rótce roz- 


w ASZYNGTON: — Departament Obrony 
Narodowej U.S.A, zapowiedział wznowienie 
prac wojskowych dwóch korpusów armii, 


|du wyżywienia, ząbięrająć stamtąd, po skrę- 
pow aniu dozorey; około 90 tysięcy kartek 
żywnościowych na cukier i chleb. Operacja 
ta. przyniosła bandytom prawdopodobnie O~ 
koło 20. milionów fr. 

W: tym czasie Demesse i Dapvril byli już 
podejrzani i zostali poddani badaniu. Jak 
wykazało ówczesne śledztwo, Demesse udał 
się nazajutrz po.tej. kradzieży. do . Paryża, 
dzie złożył wizytę de Recy'emu. 
|” Obecne śledztwo dąży. do wyjaśnienia, czy 
de Recy był w. jakikolwiek sposób zajnióśżą. 
ny w tę afere.. 


p 


wiązana ku zadowoleniu 'w szystkich. 
„Tego rodzaju wypowiedź, - podkreśla 


„Le Monde”, należy przyjąć oczywiście 
z dużym. zastrzeżeniem. P.: Nuschke 
mimo funkcji jaką pełni, jest tylko o- 


| sobistością drugorzędną w Niemczech 


wschodnich. Nie będąc ani repna 
ani socjalistą, jest on jednym z tyc 
pajaców, jakimi posługuje się Moskwa 
dla. swej propagandy. z tym, że osobę 
taką może w arar chwili zdezawio- 
wać, , 


e 


Delegat Stanów Zjedn. Warren Au- 
stin oświadczył, że głosować będzie za 
propozycjami Komisji „3 ponieważ 
domagają się zaprzestania najpierw 
działań wojennych przed podjęciem 
wszelkich dalszych rokowań. ` 

W imieniu Francji, Chauvel powie- 
dział, że rząd francuski popiera plan, 
przedstawiony przez ministra Kanady 


i uważa, że z chwilą zatwierdzenia tych} 


propozycyj przez Komisję Polityczną 
O.N.Z., winne one być natychmiast 
przesłane Pekinowi. Zażądai jednak, 
by delegat Francji „uczestniczył w o 
bradach Komisji, 

„ś Przedstawiciel. Rosji, Malik Sonti 
ajpierw pewnego czasii dla szczegó- 
łowego zbadania propozycji AZ 


Generał Eisenhower: 


Dążymy do bezpieczeństw 


a nie do zwycięstwa wojskoweg 
Nie ma takich trudności, których nie moglibyśmy przezwyciężyć ! 1 


KOPENHAGA. — W czwartek około go- 
dziny 17.25, gen. Eisenhower przybył z Hagi 
da Kopenhagi. Na lotnisku został:on powita- 
ny przez duńskiego ministra spraw zagra- 
nicznych, W piątek gen. Eisenhower został 
przyjęty przez króla Fryderyka IX. oraz òd- 
był rozmowy z duńskim premierem, mini- 
strem spraw zagranicznych oraz ministrem 
obrony. Przed odlotem do Oslo, około godzi. 
ny 15, naczelny dowódca sił atlantyckich 
spotkał się z duńskimi szefami wojśkow ymi, 


kd kd 


ÄGA. — Łiczni > ATE Hagi, bkis 
jo wy kidy, z holendec- 


„Przed 
hower złożył tą prasową, 


glosi między innymi : 
* „Przy kim tutaj dla zorientowania 
się, przed objęciem dowództwa sił a- 
lianckich, Pragniemy pokoju, ponieważ 
tylko on mbże pozwolić na zwiększenie 
produkcji i podniesienia stopy  życio- 
wej narodów. Jeśli nasz związek wol- 
nych krajów będzie miał ufnosć w 
wodzenie, to 'nie ma takich trudności. 
których nie potrafilibyśmy. przezwycię, 
żyć. 

Nasz sukces nie wymaga zwycię- 
stwa wojskowego. Chcemy tylko bro- 
nić naszej cywilizacji i zagwarantować 
nasze PAZ: y 


Rozejm. Następnie dedał, że deleżga- 


cja. Rosji nie mcże poprzeć propozycyj | Pols 


Komisji ; „3”, które, jak oświadczył, nie 
zawierają w rzeczywistości nic nowe- 
go. 
Komisje Polityczna odroczyia się do 
piątku, Nowe propozycje mają kyć 
przesłane do Pekinu, skąd przed wtor- 
kiem nie oczekuje ps odpowiedzi. 


Optymizm na konferencji premierów 
Wspóltoty Brytyjskiej 


LONDYN —W toku- czwartkowych obrad 
na konferencji premierów Wspólnoty Brytyj- 
skiej, premier lndyj, Nehru poinformował 
swych kolegów, że otrzymał z Chin od swe- 


go ambasadora Panikkara zachęcający ra- 


db w wyfiiku przeprowadzania sondowania 
Pe w kołach "WIE Pekinu. : 


„Rozdział surowców 
dla państw atlantyckich 


LONDYN, — Koinisja produkcji atlan- 
tyckiej, jaka została powołana do życia na 
konferencji brukselskiej, tuż przed Bożym 
Narodzeniem, odbyła w czwartek pierwsze 
posiedzenie. Delegat belgijski, Jonne został 
wybrany przewodniczącym ua okres 6 mie- 
sięcy. Stany Zjedn., W. Brytania i Francja 
mają przedstawić plany rozdziału surowców 
strategicznych, w związku z prodnkeją ma- 
teriału dla sił aptydniję * 


przemawiają za tą nominacją gen. Juin : 

1) Znaczna część sił atlantyckich” będzie 
utworzona: z żeiłnierzy francuskich. 2) Powo- 
dzen® „przedsięwzięcia atlantyckiego” zale- 
ży w dużym stopniu ga stanowiska Francji. 


Doświadczenia z broniami atomowymi 
"odbędą się w stanie Nevada 


WASZYNGTON. — Komisja energii ato- 
mowej w Stanach Zjedn. podala do wiado- 
mości, że doświadczenia z nowymi brontami 
atomowymi odbędą się wkrótce ra elbrzy- 
mim poligenie w stanie Nevada. 

. Na tym terenie nastąpią - więc pierwsze w 
U.S.A. eksplozje atomowe od cząsu zrzuce- 
nia doświadczalnej bomby pam w sta- 


| nie New Mexico. 


Walki. pozycyjne na Korei | 


© "Wojska ©.N.Z. trzymają się na południu od Wondżu 


TOKIO. — Komunikat kwatery głównej 
Mac Arthura donosi, że oddziały 2 dywizji 
piechoty erykańskiej, bataliony francuski 
i holenderski utrzymują nada! swoje pozycje 
3 km, na południe od ważnego węzła kolejo- 
wego, Wondżu. W ciągu czwartku 7 tysięcy 
komunistów poenawiało bezskutecznie ataki 
w tym rejonie przez 4 i pół godzin. 

Inne wojska chińskie prowadzą manewr 
oskrzydlający od wschodu. Mianowicie ele- 
menty zhacznej kolumny chińskiej doszły na 
12 km. na północ od miasta Tanyang, znaj- 
dującego się 85 km. na południowy wschód 
od węzła kolejowego, Wondżu, Inne oddziały 
Kkemunistyczne znajdują się koło Chechon, 88 
km. na południowy wschód od Wondżu. Ra- 


zem na środkowym froncie armie chińskie | 


oraz koreańskie dochodzą do 100 tys. ludzi. 

` Zdaniem rzecznika 8. armii, akcja wokół 
Wondżu, może być początkiem bitwy o kon- 
trolę gór Sobaek, które ciągną się od portu 
Śaniczok do Tegu, 120 km.. na południowy 


|zachód. Jest te jeden z najpoważniejszych 


łańcuchów górskich ra’ Korei południowej. 


Znaczne koncentracje armii chińskich 1 pół. | | 
nocno-koreańskich znajdują się na zachod-| < 
ninr odcinku frontu w rejonie Seulu i na po-| $ 


łudnie od Qsan. 

: Lotnictwo iain, pódjeło w czwartek 0- 
żywioną działalność po ustaniu zawiel i gwał 
townych Śnieżye. W wy. ciężkiego nalo- 
tu na koncentracje chiń h wojsk pod Su- 
won zginęło ponad 1.400 Chińczyków, Ci 
kich nalotów dokonały również samoloty 
merykańskie - na atakujących KSF wow, 


pod W Fondżu. 


* Nie ma mowy o "alktacj Korei 
przez Siły 0.N.Z. 


Waszyngton. — Koła wojskowe w Wa- 
szyńtonie zaprzeczają jakoby gen. Mat. 


Arthur proponował wycofanie Sił O. N 
Z: z Korei. Koła tę stwierdzają dalej 
że nawet gdyby decyzja o takiej ewa 
kuacji zapadła dzisiaj, to operacja mc- 
głaby być ukończona dopiero. gdzieś w 
połowie wiosny Wa 


Dowództwo 0. NZ przygotowuje 


ofensywe lotn'czą na Korei 
PEARL HARBOUR. — W czasie konte- 
! rencji prasowej w Pearl Harbour kontradmi. 


rał Hoskins, który dowodził ostatnio eskadrą 
amerykańskich lotniskowców na wodach ko- 
reańskich oświadczył w czwartek, że naczel- 
ne dowództwo wojsk O.N.Z.. przygotowuje 


wielką ofensywę lotniczą na Korei dla znisz- | - 


czenia ważniejszych linii komunikacyjnych, 
większych koncentracyj materiałów wojen- | 
nych, oraz taboru kolejowego. Admirał Hos.. 
kins dodał, że Mac Arthur zastosuje praw- 
dopodobnie taktykę, użytą na początku kam- 
panii, t.zn. „pozwoli komunistom chińskim 
wydłużyć swoje linie zaopatrzenia i komuni- 
kacyj, aby je następnie rozbić”. 


Straty amerykańskie na Korei 
"TOKIO. —- Departament Stanu ogłosił u- 
rzędowo, że straty amerykańskie na Korei do 
10 stycznia br. wynosza 42.718 w zabitych, 


konać się, że nie zawierają żadnego pocisku. 
„czesto pi 


nycać wśród tych uchodźców swoich agentów 


rannych i zaglnionych. W liczbie tej jest 
6.247 zabitych, 29.308 rannych i 7.160 zagi- 
nionych bez wieści. 


Chińczycy zwolnili 9 amerykańskich 
jeńców wojennych 


TOKIO. — Chińczycy i północni Kóreań- 
czycy zwolnili 8 amerykańskich jeńców wo- 
jenrnych, wśród których jeden był ranny. 
Zwolnieni żołnierzę amerykańscy oświadczy- 
u, że oficerowie północno-koreańscy prowa- 
dzą propagandę, w celu poderwania ducha 
bojowego wśród walczących wojsk soejuszni- 
czych. Między innymi oficerowie Kkomuni- 
styezni zapowiedzieli, że lotnictwo komuni- 
styczne będzie. jakoby bombardować Japonię, 
San Francisco i Nowy Jork. 


PRE 


«aóot o Record! 
żołnierz amerykański bada bagaże Uehodzćó w przy pomocy w ykrywaczą min, aby prze- 


— Jak wiadomo, Komuniści starają się 


$ Sae a tego pisma EPEE A Ozyanika y 


sprawach. F * 


‘| ey dawnej zachodnio - berlińskiej 
skiej wybrany został hans 
niczącym 


=Narodóweca". s 


Na stronie 1: $ 

© Obrona granicy na Odrze i Nysie. 

"8 Nacjonalizm niemiecki ga 
rękę po ziemie 


© 9 Nowy plan pokoju dla Dalekiego 


ai str. 2 i 3 artykuty i bia - 
dencje: 

a Sytuacja Kościoła „katelickiego w 
ce. 

© Agresja w oświetleniu "nauki. 
_0 O pr Pontecorvo, zbie- 
giym do aan aiant bomby afo- 


6 Materializm i duch na scerñe az- 
jatyckiej. 

© Mao-Tse-Tung, dyktator Chin ko- 
munisżycznych. 

Na str. 4: „Dział dla Kobiet” orar 
„Pamięśniki gwiazd filmowych”. 

Na str. 5ió jak zawsze ZERA 
z paoman huoa EIRON . AR 


Dożyw otnieh robót 
przymusowych SA 
dla Hlzy Koch. zażądał 

prokurator 


Tizy Koch, 
zwanej „suką z Buchenwaldu” dò 
biego końca. W czwartek bm. wy 
głosił przemówienie prokurator i zażą- 
dia Ilzy Koch dożywotnich robót 


rzymusowych, Jest to najwyższy wy- 
miar kary, ponieważ kara śmierci zo- 


AUGSBURG. — Proces 


„| stała w Niemczech zniesiona. 


Wyrck zostanie wydany 18.: lub 19. 
stycznia bież, roku. 

Podczas prtcesu stwierdzonę, że A 
kobiet tylko Ilza Kech miała Prawo 
poruszać się swobodnie po obozie. < 


Francuska flota wojenna zwiększy się 
WT. 1951 o 24 jednostki 


Minister 8 da R. "R tego na- 
tiy zaliczyć dostawę lotniskowca „Langley”, 
który ozstanie nazwany „La Fayette”. 


STENEN af -j;—— — 


Urzędowa wizyta premiera Kanady 


-We Francji ` 


PARYŻ. — Premier Kanady, p. Louis 
Saint-Taurent, przybędzie w sobotę rano sa- 
melotem,z Londynu do Paryża. Gość kana- 
dyjski odbędzie z członkami rządu france- 
skiego rozmowy, dotyczące całości zagad. 
nień międzynarodowych. 

„Stosunki francusko ~- kanadyjskie na pla- 
szezyźnie międzynarodowej były zawsze bar- 
dzo serdeczne. Kanada zajęła, w odniesieniu 
de głównych zagadnień chwili obecnej, sta- 
nowisko bardzo zbliżone do francuskiego, 
szczególnie w sprawie Dalekiego Wschodu. 
Taka współpraca między obu bp oka- 
zała się bardzo anhaa w O.N.Z 


- Pierwszy bilans W. 1951: 
4 „082 miliardy fr. więcej w obiegu 


PARYŻ. — Bilans Banku Francji w pier- 
wszym! tygodniu r. 1951, wykazuje wzrost 
"kwoty banknotów w obiegu o ponad 21 mi- 
liardów fr. do ASIA 1.582 miliardów fr. 


botem — m 


: Cena złota spada 


PARYŻ. — Ceny złota na gieldzie pary- 
skiej spadają w dalszym ciągu. Kurs 20 fr. 
w złocie (napoleon) spadł do 4.069 fr., czyli 
o 150, fr. w porównaniu do, poprzednisgo dnia. 
Ceny. innych monet złotych nej: | się w 
tym MaA sroeunka; 


Force- Ouvriere a możliwość strajku 


na kopalniach 


PARYŻ. — Zarząd Federacji Górników 
F:0. ogłosił komunikat, w którym oświadcza, 
że w ciągu stycznia poczyni przygotowania 
do strajku na dzień 1 lutego, jeżeli do tego 
czasu nie zostaną spełnione żadania górni- 
ków. W celu przygotowania tego strajku i 
wystosowania apelu do wszystkich górników. 
bez względu na przynależność  syndykalną., 


„| jest przewidziane zebranie główny: ch działa- 


czy regionalny szyi . 


Zeznania morderców K Krystyny papi 
nie zgadzają się 


PARYŻ. — Sodz ia śledczy: Jacquinot, pro- 
wadzący dochodzenia w sprawie zamordown- 
nia Krystyny Pagć, skonfrontował w czwar- 
tek obydwóch żbrodniarzy, Hiilaire'a i Pe- 
tit. Zeznania morderców nie zgadzały się. 
Podczas gdy Hilaire: twierdził, że defekt sa- 
mochodu, poprzedzający * zabicie Krystyny 
był przypadkowy, i że zwrócił się on wtedy 
do Petit po narzędzia, ten ostatni odpowie- 
dział, że to jest nieprawdą i że wtedy sw 
budząc się dopiero na huk wystrzału rewel. 


werowege. Ta niezgodność w żez 


zbrodniarzy Istnieje, rów, nież w kilku 


s 


BERLIN. — Dr, Otto Suhr, przewodniczą- 
Rady Miej 
przewod- 
Izby posłów Bertina zachodniego. 

_NOWY JORK. — W anterykańskiej bazie 


morskiej, Portsmonth przekazano w czwar- 
tek trzy torpedowce r Mei 8.4 
rynarki Wojennej py: ży 


„ność obserwować przyjaźń „ÊN 


‘gami,’ 


kontrola cen zostanie 


Czerwony Krzyż. 


A Str. 2 
Głosy Czytelników 


Niemcy a Volksdeutsche! 


Cagnac les Mines 

W prasie czy w radio, coraz cześciej można 
czytać lub słyszeć o — sprawach niemie- 
ckich. Otóż przeżyłem prawie 8 lat w Niem- 
czech (5 lat podczas wojny, 3 lata po woj- 
nie). Mialem więc możność obserwacji tego 
narodu, który sam siebie ogłosił „Herren- 
wolkiem'” (narodem panów), 

Podczas działań wojennych w 1939 r. w 
naszej Ojczyźnie, wszyscy tak zwani „Volks- 
deutsche”, którzy zamieszkiwali nasz kraj, 
prowadzili dawno. przygotowaną dywersję, 
współpracując z armią niemiecką. Byli+wypo- 
sażeni doskonale w radiostacje nadawcze i. 
odbiorcze jak również w broń palną. Do- 
wództwo niemieckie miało dokładne infor- 
macje o ruchach naszych wojsk, a ich lot- 
nietwo na podstawie tych informacji atako- 


. wało naszych żołnierzy bezustannie. 


Ci sami „Volksdeutsche” po opanowaniu 
Po!ski przez Niemców, zajęli większóść sta- 
nowisk po urzędach, gnębiąc nasz naród, ile 
się dało. 

Zaraz po zakończeniu działań wojennych 
zostałem wywieziony do Niemiec. Tutaj w 
r. 1944 widziałem tych samych .„Volksdeuts- 
chów”, jak uciekali przed zbliżającym się 
frontem wschodnim. A uciekali ońi, jak któ- 
ry mógł, autami, końmi, na rowerach ti pie- 
szo. A jak przyjęli tych swoich braci, Niem- 
ćy.zamieszkali w „Rejchu” ? 

Otóż wtedy ci „WVolksdeutsche” ze wscho- 
du mie byfi im już potrzebni, a widzieli w 
nich ty'ko intruzów, którzy przysparzają ust 
do jedzenia na i tak już skromne przydzia- 
ły kartkowe. Zacliowali względem nich wiel- 
ką rezerwę i chłód w obejściu, a po wojnie 
potworzyli dla nich nawet osobne cmenta- 
rze, (jak np. w Bawarii w południowych Niem 
czech), Wtedy już ich nie uważali zą brąci. 

Będąc w Niemczech, miałem również moż- 
iemcy.Włochy” 
Za „dobrych czasów”, gdy oś Berlin-Rzvn 
kręciła się dobrze, według wskazówek Hi- 
tlera. Włosi przebywający w Niemczech, cie- 
szyli się nadzwyczajnymi prywilejami i ul. 


Zimą roku 1943 - 1944 siedziałem w obozie 
karnym węSpergau koło Merseburza (Sak- 
sonia) za słuchanie obcych audycji radio- 
wych. Tam znów byłem świadkiem owej przy 
łaźmi niemiecko-włoskiej, tylko, że w innej 


"formie. Było to już po słynnym przewrocie 


we Włoszech i po porwaniu Mussoliniego, | 


gdy część włoskich żołnierzy. przeszła na 
stronę aliantów. 

Niemcy nazywali to zdrśdą. 

Obok naszych baraków, przegrodzone pło- 
tem z drutu ko'czastego stały baraki, w któ- 
rych umieszczeni byli jako „zdrajcy” inter- 
nowani żołnierze włoscy. 

SS-mani į pilnujący obozu obchodzili się 
strasznie, z byłymi swoimi „braćmi z placu 
boju” i towarzyszami bandyckich napadów 
i zbrodni na. inne narody, Używano tych 
Włochów do najgorszych robót, a za byle co 
bito i kopano lub po prostu niemieckim spo- 
sobem strzelano do nich jak do kaczek. A gdv 
szlą ulicami do różnych prac, to publiczność 
i dziecj niemieckie pluli na nich ft rzucali róż- 
nymi odpadkami- wyzywając przytem od 
„makaronów”, psów, świń, i t. d. 

Tak to Niemcy, ten naród „panów”, który 
chciał rządzić Europą, obchodził się ze 'swo- 
imi braćmi „Volksdeńtschami”, i z towarzy- 
szami broni Włochami. Są to fylko 2 przy- 
kłady z wie'u, na opisanie których trzebaby 
dużo papieru i.miejsca poświęcić. 

Niemiec uważa kogoś za przyjaciela gdy 
ten jest mu potrzebny, a potem... 
= To powinni wziąć pod uwagę wszyscy,ci, 
którzy radzą nad przyszłością Europy í gdy 
Niemcy wchodzą znów na widownię ` éuro- 
pejską, chcąc dła aope wytargować jak 
najwięcej. 


Dipis. 


Rada Polonii Amerykańskiej współpracuje 
czynnie w opracowywaniu 
statutu wysiedleńców 


Genewa. — 
rodąch w Genewie, Rada Polonii złożyła De- 
legacji amerykańskiej swoje postulaty; Kktós 
re dotyczą opracowywanego obecnie statutu, 
określającego charakter i prawa wysiedleń. 
ców.,Interesy polskich uchodźców zostały w 
tych postulatach specjalnie uwzględnione. 
Jak wiadomo, statut ma wejść w .życie z 
chwilą objęcia funkcji w Genewie przez Ko- 
misarza Zjednóczonych Narodów dla spraw 
uchodźców w roku 1951 na miejsce I.R.O. 
Chodzi tu szczególnie o dopuszczenie nowych 
kategoryj uchodźców pod opiekę Wys. Ko- 
misarza oraz postanowienia.w sprawię środ- 
ków finansowych na pomoc dla uchodźców. 


(Król szwedzki ostrzega 


przed niebezpieczeństwem 2 zewnątrz 


SZTOKHOLM, — Otwierając nową sesję 
szwedzkiego Parlamentu, król! Gustaw-Adolf 
wygłosił swoją pierws mowę trenewą. 

„Sytuacja międzynarodowa, powiedział o: 
pogorszyła, się bardzo w ciągu r. 1950. Na- 


prężenie międzynarodowe może nagle dopro- 


wadzić do wypadków, Które stworzą przed 
namt poważne niebezpieczeństwe”. 

Kredyty, jakich zażądał król na ebronę 
kraju sięgają rekordowej cyfry miliarda, 51 
milionów koron, to znaczy jednej piątej ca- 
łego budżetu państwa. Wraz z nadwyżką ja- 
ka pozostaje w tym budżecie z ubiegłego ro- 
ku, kredyty na obronę Szwecji będą wynosiły 
w bieżącym roku miliard 212 milionów koron 
(okeło 81 miliardów fr.). W związkn z tym 
przewidziane są nowe podatki. ? 

Szwedzki minister skarbu wo że 

utrzymana i że zosta- 


"Cierpienia zakładników i jeńców, 
-trzymanych przez Vietminh 
HANOL — 115 zakładników francuskich i 
jeńców, zwolnionych przez Vi t-Minh, znaj. 
duje się w eplakanym stanie, zwłaszcza jeśli 
chodzi o osoby cywilne. Nędzna ich odzież, w 
chwili przybycia do Hanoi, składała się z gru | 


bego płótna. Na plecach nieśli bagaż, zawi- 
nięty w stare koce. Bose nogi, były często 
nabrzmiałe na skutek choroby beriberi. Żół- 
tawa „cera wskazuje na przebytą. chorobę. 
Cierpieli oni wskutek niewystarczającej żyw 
mości, która składała się wyłącznie'z ryżu 
oraz na skutek braku lekarstw. —, 

Dwóch uwolnionych przyniesiono na no- 
szach. Jedną trzecią z nich stanowią dzieci. 
Zakładników i byłych jeńców otoczył opieką 


tt 
. 


Proces szpiegowski w Jugosławii . 
BELGRAD. — Przed sądem w Nisz rozpo- 
czął się w piątek procęs przeciwko 7% szpie- 
gom bułgarskim. Oskarżeni są oni o niele- 
galne przekroczenie granicy jugosłowiańskiej 
i organizowanie akcji podziemnej, oraz akcji 
szpiegowskiej z za Kominformu. : 


Sowiecki trybunał a dż skazał 
— na kary Śmierci trzech Niemców 


BERLIN. — Sowiecki trybunał wojskowy 
skazał w czwartek trzech Niemców na kary 
śmierci przez rozstrzelanie za szpiegostwo. 
Prokurator wojskowy oskarżył skazanych, 
jakoby szpiegowali na rzecz Anglii. 8 innych 
oskarżonych otrzymało kary „więzienia od 10 
do. 25 ipt 


40) (Ciąg dalszy) 

Sułkowski się skłonił i chciał jej rẹ- 
kę ucałować, ale go klapnęła po ramie- 
niu czarnym wachlarzem. 

— Daj pokój... stara jestem, to ci 
smakować nie będzie; ale daj mi gdzie 
siąść. 

Obejrzała Się i na pierwszym krześle 
upadła, 

— Muszę odetchnąć: chciałam z wa- 
mi pomówić na cztery oczy. 

Sułkowski stanął przed nią w goto- 
wości do rozmowy. Podniosła ku nie- 
mu. głowę. 

— No; cóż? Straciliśmy tego wiel- 
kiego, wspaniałego, nieodżałowanego 
Augusta nąszego! 

Westchnęła, Sułkowski wtórował. 

— Szkoda go, ale, między nami po- 
wiedziawsży, żył dosyć i użył . wiele i 
nadużył... Ja-o tym mówić nie mogę: 
des horreurs)! Cóż teraz będzie z wa- 
mi, sierotami biednymi? Królewicz? 
prawda ? nieutulony w. żalu? tak? Ja 
od mojego dworu przybyłam z kondo- 
lencją do niego t mojej drogiej Najja- 
śniejszej wychów 

Pochyliłu się nieco i-sparła niby 
wdzięcznie na poręczy krzesła, 
ust przykładając wachlarz. 


— Cóż słychać, mój hrabio, drogi 
hrabio? Co słychać? Już wiem, że wy 


*) okropności. - 4 


do 


nie wprowadzony OBRY podatek od Kaihe 
łów. 


* 


z: | Nowa konferencja państw skandynawskich 


KOPENHAGA. — W przyszły wtorek od- 
'hędzie się w Kopenńadze konferencja mini- 
strów spraw zagranicznych państw skaħdy- 
nawskich. Przypuszcza się, że konferencja 
będzie miała na celu zbadanie noty amery- | 
kańskiej w sprawie Chin i Korei. 


21 robotników zakładów wojskowych j 
zwolnionych z pracy | 
za udział w manifestacji komuni ie 


- PARYŻ. Ako Sekretatiat s 
nych oglosił, 4 w następstwie „ 
pracy w dniu 9 stycznia w 2 
skowych, celem zamanifestowania. przeciwko 


`| rządowej polityce obrony narodowej, 21 ro- 


botników zostało zwolnionych: 166 w. fabry- 
ce broni w Levallois i 5 w warsztatach kon- 
strukóy jnych w Rueil. 


| 


Nurek umarł pod wodą e 


NANTES. — Nurek, André Cantolle po- 
niósł śmierć w czasie pracy na głębokości 6 | 
metrów pod wodą, w porcie Nańtes, Okazuje 
się, że na skutek defektu rury doprowadza- | 
jącej powietrze do urządzenia oddechowego, | 
nurek po prostu się zadusił 7 


Pożar na katenta szwedzkim 


HAGA. — Wiadomość radiowa, podchwyco | 
ha w Hadze, donosi o pożarze, który wy buchł | 
na naftowcu szwedzkim, „Kjel Billner”. 
Statek znajdował się wówczas kóło wysp 
Shetlandzkich i WR się do Szwecji. | f 


Epidemia zapalenia ślepej kiszki 

` w Palatynacie -| 
STRASBURG. — W Palatynacie wybuchła 
„epidemia”” roi ślepej kiszki, W dwóch | 


mićjscowości mających zaledwie 1.500 
mieszkańców, zachorowało w Krótkim cza- 


|czasie 200 osób. 


SZOSY W Maroku, zasypane śniegiem 

MARRAKECH. — Obfite opady śnieżne 
spowodowały zablokowanie wszystkich dróg, 
łączących Marrakech z Atlasem. Warstwa 
śniegu dochodzi w niektórych miejscach do 
'1 m. „grubości. 


-należne wam ótrzymalidcie: stanowi- 


sko. Cieszym się z tego wszyscy, bo 

wiemy, że dwór nasz na, was rachować 

może we wszelkim wypadku ? 
Sułkowski się skłonił. 


Z tych wyrazów łatwo odgadnąć, 


kiego. Była to sławna niegdyś nauczy- 
cielka królewiczowej Józefiny, później 
frejlina, panna Kling, którą posyłano 


tam, gdzie męskie SaDo byłoby |. 


„dzo trudnej sytuacji. 


W czasie obrad „Econor mic 
and Social Council” przy Zjednoczonych Na- ` 
| 


iż Kraszewski 
- | przybyła była posłanką dworu austriac 


Rok 1950 b rokiem prze 
w historii r Polski. 
olbrzymiej ra A katolicki, o du- 
żej tradycji chrześcijańskiej, związa- 
ny silnymi węzłami kultur i re- 
ligijnymi ze Stolicą Świętą w F 
stanowił przedmiot specjaln 


y zaprowadzenia nowego reżimu poli- 
tyka religijna była tam inna, niż w 


krajach poddanych pod wpływy. zasię 


Sowieckiej. Nie używano metod ,, 


nej ręki” lecz przyjęto postawę es 


nie ugodową i dyplomatyczną, która 
jednak w praktyce zdąża do doprówa. 


dzenia Kościoła do całkowitego upadi |. 


ku. 

Ta polityka reżimu ' warszawskiego 
stawiała często episkopat polski w bar 
Nie obyło się o- 
czywiście bez różnego rodzaju: niepo- 
rozumień i w końcu po długich przy- 
gotowaniach, dzięki bardzo dyskretne- | wi. 
mu stanowisku Watykanu, który miał 
całkowite zaufanie w poczynania epi- 
skopatu polskiego, — zawarto tzw. 

„układ”. Jak było jednak do przewi- 
dzenia, , „układ” ten był prawie codzien 
nie gwałcony przez reżim i w końcu 
episkopat polski był zmuszony do zwró 
cenia się z protestem do „prezydenta” 
Bieruta, 


, Co odsłonił światu > 
list polskich biskupów ? 

List biskupów. polskich wywołał w 
całym święcie silne wrażenie, gdyż u- 
kazywał właściwe. oblicze życia religij- 
nego Polski. Zamiast uspokojenia na- 
stała bowiem nowa era prześladówa- 
nia i systematycznej likwidacji Kościo- |. 
łą katclickiego i to pod osłoną K AA 
du”. Z liştu biskupów wynikąło, "że 
reżim chce zapewnić sobie w pierwszym 
rzędzie całkowitą kontrolę i monopol 
wychowania młodzieży. 


Zaczęto od zmiany podręczników. 
szkolnych, później pod pozorem refor- 
my, zarządzono zmiany w rozkładzie | 
godzin i to tak, aby brak byłó czasu | 
ną nauczanie religii i na praktyki re‘ 
ligijne.. 

Oprócz tej akcji przeciwko naucza* 
niu religii, rozpoczęto politykę propa- 
gandy i nauczania materialistycznego. 


sko-stalinowskie” i rozwinięto naucza* 
nie tzw. „naukowe” (szczególnie bio- 
logii i nauk społecznych), dając mu 
charakter ściśle materialistyczny. 
biologii: np. twierdzenie o pochodzeniu | 
człowieka od zwierzęcia jest przedsta- 
wione jako pewnik naukowo udowod- 
niony, 

To dzieło burzeńia w duszach dziec- 
ka wszelkich uczuć religijnych soita; 

t 


) „pomoc 
'nansowej reżimu, towarzystwa te ma- 
ją za zadanie „wychowanie dzieci ro- 
botników w duchu marksizmu”. 
Ta polity ka laicyzacji szkoły jest 
„| tylko częścią ogólnej polityki, zmierza- 
, jącej do wyrugow ania z polskiego ży- 


„| cia publicznego wszelkiego wpływu 


| chrześci ijańskiego. 


Zakaz 
BESEL RA uroczystości religijnych 


komunistów. Od pierwszyc we 


Nirodowiec 


Sytuacja Kościoła katolickiego w Polsce 


iw 


ków zostało poddane nadzorowi poli- į 
cyjnemu. 

Ponieważ jednak główną przeszkodą 
do przeprowadzenia z powodzeniem po 
tyki antyreligijnej jes. episkopat i 
, | duchowieństwo, go też polityka 
urzędowa szła zawsze w parze z kam- 
panią przeciwko duchowieństwu i Sto- 


licy Apostolskiej, 
Bezczelne kłamstwa 
w walce z Watykanem 

Na początku np. roku szkolnego zo- 
stała odczytana w szkołach bezczelna 
deklaracja urzędowa, zawierająca na- 
stępujący. ustęp dotyczący Watykanu: 
„„Watykan jest stolicą Państwa Pa- 
pieskiego, które zamiast poświęcać się, 
stosownie do dueha religii chrześcijań 
skiej, głószeniu braterstwa i miłości po 
między , pozwala się kierować 
przez kapitalistów, stara się osłabić 
sj które się rządzą według spra- 
ch zasad demokracyj Eas 
med ra sję stworzyć nieporozumie 
nia, grożące rzuceniem klątwy na tych, 
którzy się poświęca ją dła. podniesienia 
swego kraju z ruin ostatniej wojny; 
my chcemy dla wszystkich narodów 
sprawiedliwego pokoju i dlatego nie 
Łoimy się gróżb Watykanu; polityka 


| jego jest w rzeczywistości zaprzecze- 


niem zasad religii chrześcijąńskiej i 

stanowi nadużycie religii do celów 

| cznych. Za pomocą tych źb 
Watykan chce spowodować niepokój 


| wewnętrzny i podział pomiędzy naro- 


i 


I 


$ 
| 


dami: lecz to mu się nie uda.” - 

To się odczytuje dzieciom! ` ` 

- List Ojca św, do biskupów. pólskich 
z-dnia 1. września 1949 r. nie uzyskał 
zezwolenia rządowego i starano się 
wszelkimi sposobami przeszkodzić od- 
czytaniu go z ambon, 

Wreszcie zakłądy religijne, szpitale, 
sierocińce jtd. zostały najpierw „uspo 
łecznione”, a później upaństwowione 
najczęściej w formie” wykkej konfiska- 
ty policyjnej: 

'Reżimo gó 
zniszczenia Kościoła 

Jest rzeczą jasną, że w Polsce, stak 
jak w ińnych krajach, celem tej całej 
j akcji antyreligijnej jest zrujńowanie i 
usunięcie całkowite Kościoła katolic- 
kiego z życia narodu. Lęcz szczegól- 


Wprowadzono nauczanie „marksistow- | ną sytuacja Polski, wierność do katoli- 


cyzmu į kultury zachodniej, stawia. 
przed kierownikami komunisty cznymi 
zagadnienie szczególnie „trudne i cechą 


W | może najbardziej uderzającą polityki 


religijnej reżimu . warszawskiego jest 
bez. wątpienia niepewność RE 4 
zmiana, ciągła metod, 

Jeszcze przed zawarciem „układu” 
kwietniowego, ogólny plan, który kie- 


rował polityką religijną reżimu - prze- 
widywał kilka Deonice: 
, co z ko 
|musizmera, ty 


"2. Qtrzymać później od Kocioł, |: z 
pomocą szantażu, czy też w zamian za 


pewną ilość małoznaczących * korzyści, 
to co tylko można. 

3., Wykorzystąć do „ostateczności 
współpracę, tak przejstoczonego* Ko- 
ścioła. * 

Reżim komunistyczny, w Polsce liczy 
więc na powolną zmianę, która się do- 
kona w społeczeństwie, szczególnie pod 


Najpierw zrobiono - wszystko, aby | wpływem młodzieży, której jest nąrzu- 


| „zdyskredytować i bojkotować publicz- 


P uroczystości religijne. Posługiwa- 
o się zawsze tą samą metodą prze- 
ciwstawienia uroczystościom “religij- 
„nym, uroczystości „obywatelskich”, na 
"których obecność jest obowiązkowa, 


Została również ustanowiona Komi- 


| sja rozrywek i zabaw, która zmonopo- 


| lizowała w sw ym ręku: organizowanie 
| uroczystości i rozrywek orąz pozbawi- 
| ła orgąnizacje katolickie wszelkiej rze- 
czywistej działalności, ą dekret z dn. 
23. listopada 1949 r. zabrania w ogóle: 
1) -publicznych pielgrzymek zbioro- 
wych; 2) uroczystości z okazji piel- | wi 
grzymek;. 3) procesji na ulicach; 4) 
poświęcenia uroczystego pól; 5) urzą- 
dzania pochodów- religijnych, poświę- 
cania krzyży i figur przydrożnych, 
zebrań parafialnych pod gołym niebem 
itd. Wreszcie życie prywatne katoli- 


ust panny Kling, że: Sułkowski na od- 


powiedź namyśleć się nie miał czasu. ji pokiwałaą głową. . 


— Tak — rzekł krótko. — Briihl po- 


zbytnif oczy zwracało. Panna Kling | dobno się, żeni... 


była jednym z najzręczniejszych .ów- 
czesnych wz Wał na posługach 
cesarza. 

— Pani już o Só od Najja- 
śniejszej Erólewiczowej wiedzieć mu- 
si. > 

— Ale o niczym w świecie nie wiem, 
drogi hrabio; wiem tylko -— prędko 
mówiła panna Kling — że wam należy 
pierwsze dostojeństwo, że macie kur- 
fista serce, że Brühl ma wam dopo- 
magać. Ale mówże mi, hrabio,'co to 
jest ten Brühl? 

Sułkowski się zamyślił. : 

— Jest to mój przyjaciel — rzekł 
w końcu. 

— A! teraz... to rozumiem... Wiecie. 
że królewiczowa mu przyrzekła Kolo- 
wrathównę i że ona podobno nie bar- 
dzo sobie życzy. Wszak Briihl szalał | 
| za Moszyńską ? i 
i Wszystko to tak predko biegło z‘ 


—'Ale luter jest? 
— Ma przyjąć wiarę katolicką. = 
— Byle nie tak, jak,  pęzepro 

niem nieboszczyk, ten wsi 
ki August II, który swoim ulubi 


|wyżłom kładł różańce na szyję. 


Sułkowski zmilezał. O”, a 


czy ją kto zastąpi? 
— Najjaśniejszy królewicz pragnie 

wszystko utrzymać w takim 

jak było.żą rodzica jego. śp. Augusta... 


Fianiyay. nikt. by zastąpić. ersed potrząsał. 
fit. 


— Ale to stara kobieta i głos ma 

tylko piękny. . 
«— To też. nią 

— odezwał się Sułkowski. 


UNO | WRA 


BRUNI 


KONARY 


Arad D Hrabia aż się cofnął. . . 


stanie, | jest we krwi... 


ą tylko się zachwyca | rozmowa, zwrócone były ku 


cony materialistyczny system wycho- 
wania. Chce zostawić kościoły otwar- 
te do tej chwili, aż się same pomału 
opróżnią, 

"Dlatego też nie używa, metody 
„twardej ręki” tak ulubionej przez 
wschodnich opiekunów, . 

W tych warunkach faktem domnii 
jącym w sytuacji obecnej jest połącze 
nie roztropności i oporu katolików pol- 
skich: roztropności, : która. się przeja- 
Wila w zawarciu „układu” i oporu, wy 
kazanego w ostatnim liście biskupów 

Ica faktem znamiennym jest przy 

ązanie narodu polskiego” do religii 
katolickiej, Naród polski nie zapomi- 
na roli jaką odegrał Kościół katolicki: 

w ciągu wieków dla zachowania po|-| 
skości. "Tym się tłumaczy szczególnie 
fakt obecności na nabożeństwach na- 
wet tych ludzi, którzy zatracili zwy- 


| Powieść 
z czasów 


saskich 


Panna Kling zakryła się wachlarzem 


— Prawdziwie — rzekła cicho- — 
dla mnie kobiety nader drażliwe PY” 
tanie, ale jestem ciekawą i muszę wie- 

Sułkowski! czy on dotąd 


— To nie ulega najmniejszej wątpli- 
Śdśchi — zawołał żywo. — Najjaś- 
„ |niejsża królewiczowa. nie opuszcza go 
ani na chwilę: jeździ z nim na łowy do 


Hubertsburga i Dianenburga nawet. ` 
„. — Ażeby ją sobie zbrzydził i aby mu 


ę 
lap to nie dobra rachuba. Ja się 
zawsze lękam tego bałamuctwa, które 


"Spojrzała: na hrabiego, który goa 


` —— Królewicz jest tak pobożny... 

` Kling pokryła uśmiech wachlarzem. 
Okna pokoju, w którym się toczyła ta 
rynkowi, 
Pomimo, że mówiono dosyć . głośno, 


wrzawa, śmiechy i hałas jakiś uliczny 


| że Sułkówski, namarszczywszy brwi, 


„//|we drzwiach i szybach. W pośrodku 


prędzej naprzykrzyła -— szepnęła | że. 


|dził pachołek czerwono ubrany. Smu 


czaj chodzenia do kościoła. Ich udział 
w uroczystościach religijnych jest 9- 
becnie przejawem wiary patriotycznej. 

Największym jednak niebezpieczeń- 
stwem dla życia religijnego w Polsce 


jest stopniowy proces materializacji | 


społeczeństwa i poszczególnych jedno- 
stek. Przeciwko niemu zwracają się 
obecnie wysiłki duchowieństwa i u- 
świadomionego świata katolickiego w 
Polsce, aby przez to bronić tej wiary 
chrześcijańskiej, która niejednokrot- 
nie w ciągu ostatnich stuleci uchroni- 
ła naród polski od zagłady. 


Małe sensacje 
z w ielkiege Świ”, 


a Najmniejsza republika świata, San 
Marino, pod Rimini we. Włoszech, wpro- 
wadziła na swoim terytorium śluby €y- 
wilne i rozwody, Ponieważ we Włoszech 
nie ma rozwodów. Saw Marino ściągnie w 
ten sposób do siebie nowe rzesze „tury- 
stów”, którzy będą musieli dłuższy czas 
zamieszkać na terytorium republiki, by 
otrzymać rozwód. 

M Przeciw zmęczeniu i wrażliwości na 
przeziębienią wynaleziono nowy śrędek 
„Amulvit”, zawierający skoncentrowaną 
witaminę A. We Frankfurcie przeprowa- 
dza się próby ną 100 studentach -i 300 
dzieciach szkolnych, 


Odpowiedź Trumana Taftowi 


Prezydent ma prawo wysłania wojsk U. SA. 


do Europy 


WABŻYKGFON. — Prez. Truman oświad- 
czył na konferencji prasowej, że jako naj- 
wyższy zwierzchnik amerykańskich sił zbroj 


jen kilku dni na czele 10 sbon ej deloga- 
cji do Tokio, gdzie przeprowadzać będzie rez 
Mac Arthurem, 


mowy z generalem ora7 


mych może wysłać armið amerykańskie na przywódcami Japonii nad przyszłym 
tem Pokbjowym z W ZANO 


każdy punkt świata þez specjalnej zgody 
Kongresu. Prezydent ponowił zapewnienie, 
ż6 wysłane będą ‘do Europy znaczne konty- 
nenty wojsk amerykańskich dia wzmocnie- 
nia obrony Europy zachodniej pod dowódz- 
twem generala Kisenhowera. Kiedy się to| 
tanje Prezydent jednak nie podał. 

Prerydent odrzucił idgę pokoju zą wszelką 
cenę. Pokój jego zdaniem, must być oparty 
o wolność i sprawiedliwość. 

Wreszcie prezydent podkreślił, że w razie, 
gdyby mu Kongres obciął kredyty na armię, 
to odwołałby stę do z. amerykańskiego. 


- Foster Dulles ky pokój z Japonią 
WASZYNGTON. '-— Prezydent "Truman 
republikańskiemu doradcy polityczne- 


my Fast r Dullesowi ważną misję w nit. 
owiele Dulles 'wyjedzie w najbliż- 


w 1 godzinie, 42 minutach 


- NOWY JORK. — Odrzutowy ipii tran- | W "końcu, że na 


sportowy typu „Avro” odbył let z Chicago do 
Nowego Jorku w 1 godzinie, 42 minutach. 


“| Samoloty o motorach normalnych tad 2 
h. 


ją tę przestrzeń w 2 godzinach, 50 minu 

Samolot „Avro” może przewozić 50 pasa- 
żerów albo ładunek wojskowy, wagi 6.800 
kg. na przestrzeni rze km. 


- Brak wiadomości 0 | aż 
2 8 ludźmi na pokładzie 


SAN-FRANCISCO. 
donoszą, że brak jest wiadomości o bombew- 
cu B-50, mającym na pokładzie 8 ludzi. Bom 
bówiec wyleciał z bazy w środę prepa połud- 
niem, na lot próbny, 


AE) 
+." 


S Czweraczki w Stanach Zjednoczonych .. 


PONTIAC (Michigan). — Pant Anna Re- 


"sebush, bp s, (żona murarza, -Wydała -na 
czują s 


świat czwojaczki: Matka. | „dziec) 


dobrze. ` > "A 
A 98? > s ajj s 
£ at + 


"Mm ża tj leczenie” 


OSLO, — Zastępca przewodniczącego nor- 
weskiej -partii komunistycznej,  Jehaun 
Strand Johansen wyjechał do Moskwy. We- 
dług Komitetu Wykonawezego partii, Strand 
Johansen udał się do Rosji na kurację, w 
związku z nadwyrężeniem swego zdrowia w 


czasie pobytu w niemićckim obozie koricen- 


tracyjnymt. , 
Rok temir, w czasie wielkiej czystki w ło- 


Johansen zachorował na nerwy. 


trucieieli, 
nie norweskiej partii komunistycznej, gło rze mają nadzieję przywrócić do zdrowia, 
będą 


— Z bazy w Murec | 


Olbrzymie NT 
na wyspach 
Komorskiceh 


Fraygois Mitterand, powrócił do Pary- 
ża z wizyty, przeprowadzonej na wys- 
pach Komorskich, nawiedzionych nie- 
„| dawno niszczyciejskim cyklonem. Mi- 
nister oświaaczył, że w ciągu kilku dni 
zdołał „przekonać się o ogromnych stra 
tach, wyrządzonych przez cyklon, któ- 
ry doświadczył głównie wyspy Anjou- 
i Moheli. Wyspy przedstawiają roz- 
ie "widok, powiedział Minister. 
tychczas znalezióno ponad 400 za- 
bitycj ct Ludność „pracuje usilnie nad 
naprawą . szkód. > « Minister  podreślił 
Ma skarze nie ma 

w tej chwili zagadnienia politycznego. 


Trzęsienie ziemi czy wybuch | min morskich? 


. LES SABLES-FOLONNE. — W nocy z 


środy na czwartek usłyszano w Sables-q'0- 
| lonne głuche huki, a równocześnie odczute 


| wstrząs drzwi i okien domów. Nie wiadomo 
| 2 razie czy chodzi o wstrząs ziemi czy też 


o wybuch min morskich. ` 


- Jedna trzecia Iwiności Belgii 


| dotknięta grypa 


BRUKSELA, — Epidemia grypy objęła 
jedną trzecią ludności Belgii, mówi komuni- 
kat urzędowy. Posiedzenie rządu belgijskie- 


go nie m Zdrowia "odbyć się z*powodu choroby 
ministra | kilku innych h ministrów. 
z Cepora - CY, + 
Ta ET . y» 
y -Przez otrucię chcieli wyzt si 
aswata iae 4 R et 
LI „EJ 
— d n. przys ych 
lab 3 paca zi ś 


oskarżeni o usiłowanie za ójstwa dros p- 
trucia. Zbrodmia ta była przemyślana. Mar 
ta i Armand pre Eg w ten sposób uwolnić 
się od męża i żony, aby po ich arurae 
zawrzeć małżeństwo. Armand działał z 
mowy -Marty i z jej rąk odebrał pa lin 
Dawka nie spowodowała śmierci, ale ciężko 
podważyła stan. zdrowia męża Marty i tony 
Armanda ~ 
+ Martą Petlau «wysłuchała aktu oskarżenia . 
płacząc. Na Armaudzie Maton nie wywołał 
on wrażenia. których leka- 


rwrędsby:i na: rozprawie. 


Delegacja niemiecka 
na sesję Organizacji 


Współpracy Gospod. 


Przedstawiciele Nie- 
miec zachodnich przyby- 
li do Paryża na sesję Eu- 
ropejskiej 
Współpracy : 
czej. Od lewej do prawej 

pp. Bluecher i Mangold 
na. Dworcu Północnym. 
Wita ich dziennikarz pa- 
ryski. /P, Bluecher jest 
wicekarńclerzem republi- 
ki zachodnią =- niemiec- 
kiej. 4 


pod, samymi oknami stał się tak silny, 


nie mógł się powst. ać, aby się nie; 
co ku oknu nie zbliżyć i nie wyjrzeć 
jaka tego była przyczyna. 

W owych czasach uliczny hałas i roz 
pasanie pospólstwa były bardzo rzad- 
kie. Jeśli się co podobnego  trafiało, 
musiało być spowodowane wypadkiem 
ważniejszym i niejako urzędowym: wy 
rokiem «jakim sądowym, . wykonaniem 
jego, lub tym podobne. W istocie przeż 


ciżby, która się cisnęła i falowała, ja- 
kiś pochód niezrozumiały się odbywał... 

Panna Kling, niezmiernie ciekawa, por 
wała. się z siedzenia, podbiegła do okna 
i, rozsunąwszy firanki, starała się wi- 
dowisku, które jej badanie przerwało, 
przypatrzeć, Sułkowski spoglądał tak- 


Tłum Maale pod samymi przecią: 
gał oknami, a, ogromna kupa dzieci i 
starszych obdartusów goniła za dziw” 
ną figurą w ciemnej sukni, siedzącą na 
osiołku twarzą do ogona. Osła prowa- 
tnò było spojrzeć na tego nieszczęśli- 
wego winowajcę, „człowieka niemło: 
go, ze spuszczoną głową, przygarbio- 
nego, przybitego wstydem i męczarnią 


na lata jego ciężką. Chwilami oczy. s0 
bie zakrywał... to znowu chwytał się & 
sła, aby nie spaść, to opierał na szyi, 
to na grzbiecie. . : 

Z okna można było rozpoznać dobrze 


zbladłą, zbolałą, żółtą twarz ukarane- ` 


go przestępcy, który, wnosząe z siikni, 
do lepszego stanu należał. Z kieszeni 
jego wystawały papiery. Z nóg zwie- 
szonych pospadały trzewiki,- "suknie 
miał poszarpane i rozpięte. Jakiś ro” 
dzaj osłupienia nastąpił widać po dò- 
znanym upokorzeniu; machinalnie tyl- 
ko bronił się od upadku, nie patrząć na. 


| to, co się koło niegó działo. Pomimo, że 


dokoła osłą szli z halaberdami pachołkó 
wie miejscy. tłum nielitościwy zawsze 
i okrutny, wypatrzywszy chwilę, ciskał 
błotem i kanrykami na stąrca. Cała je 
go suknia okryta. już była plamami, a 
z twarzy ściekało także błoto. Pachoł- 
kowie się śmiali, dzieci biegły, schyla- 
ły się, goniły i zażarcie dopełniały bez- 
myślnego okrucieństwa. 

— Ale cóż to jest? — zawołała pan” 
na Kling. — (o się tu u was dep" 
Nie rozumiem! - 

« — A! mie, nic, — obojętnie zakia] 


Sułkowski — Bardzo prosta rżecz. Nie. 


można bezkarnie dozwólić, aby. ta. ha- 

lastta, gryzipiórki jakieś, co papier za- 

smarowują, śmieli się porywać na są- 

dzenie ludzi klas wyższych i mówienie 

o nich bez należnego uszanowania. 
Ciąg dalszy nastąpi) 


Paryż. — Min, Francji zamorskiej, 
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Jeszcze o profesorze Pontecorvo. Mh 
o ea a a aaa a ai 


bi ; s. ł Gać i; 
zbiegłym do Rosji znawcy bomby atomo 

Sprawa ucieczki do ZSRR uczenego |to jego oficjalny zawód) nakręca. film a 
angielskiego z pochodzenia Włocha — ; ze słynnym aktorem francuskim Yves 


profesora Pontecorvo, który nie zapo- 
„ mniał zabrać ze sobą całej walizy taj- 


nych dokumentów dotyczących fabry-| rodziną opuszcza Bruno Wielką Bry- 


kacji bomby atomowej — w . swoim 
czasie poruszyła opinię światową i 


i ściągnęła gromy: na : brytyjski L S,| ty, gdzie ustalone zostąją ostatnić 


Dotychczas „sprawa -ta otoczona była 
tajemnicą i mało wiadomym było w ja- 
ki sposób wyjazd profesora został 
przygotowany oraz  uskuteczniony. 
Dziś udało mi się- zebrać szereg da- 
nych. pochodzących z : najpoważniej- 
szych włoskich źródeł, które. rzucają 
dosyć ciekawe światło na / ten. nieco- 
dzienny wypadek. 
Namówił do ucieczki i zorganizował 
ją dokładnie" brat profesora Bruno 


Pontecorvo - Gilberto, jedna” z czoło- | 


wych: postaci Związku: Młodzieży. Ko- 
munistycznej Włoch, osobisty przyja- 
ciel Togliatti'ego: i Thoreza. 

Qbaj bracia Pontecorvo opuścili Wło 
chy-w. okresie gdy weszły tam w życie 
ustawy rasowe Mussoliniego (są Żyda- 
mi). Pierwszym miejscem -do którego 
się schronili był Paryż. 1.tu drogi ich 
rozeszły się: Bruno zostaje jako. znany 

„chemik zaangażowany do Anglii, Gil- 
berto pozostaje w Paryżu, gdzie -z miej 
sca styka się z całą śmietanką komu- 
nistyczną. Bawi w owym czasie w Pa- 
'ryżu Togliatti i Sereni, który jest krew 
mym Pontecorvów. W krótkim czasie 


Narodowiec 


> ma t z Ameryki 
j Materializm 


Swoisty operator filmowy  — 
Natychmiast po ucieczce Brunon: 
Gilbetto wezwany zostaje na Via Bo! 
teghe Oscure, gdzie zitajduje się sztab 
komunistyczny w Rzymie. Otrzymu 
rozkaz natychmiastowego wyjazdu z 


Włoch i udania się do Francji, gdzie 


LJ 
NOWY JORK, w styczniu 1951 r. 


Amerykańska VIII Armia wycofała się z 
Seulu z chwilą podjęcia przez chińskie sily 
frontowego ataku połączenego z oskrzydie- 
nlowym ruchem kawalerii mongolskiej na 
wschodzie. Strategia Mao Tse Tunga jest 
o jasną, a mianowicie. czerwone Chiny 
dążą do zupełnego wyeliminowania sił Na- 
rodów Zjedn. z południowej Korei. = -> 


„Czerwona ofensywa w połud. Korei 
Do czerwonej ofensywy, dla przełamania 
frontu na 38, równoleźniku, użył -gen. Plao, 
B00 tys. armię złożoną z wojsk chińskich 
i koreańskich komunistów. AJianckie okręty 
wojenne: operujące na zachodnim wybrzeżu 


Allegret '„„Les miracles cnt liet. qu'une 
fois”. Jest. lato 1950 roku." Z całą h 
tanię i bracia spotykają się nocą na 
jachcie jednej z, przy jaciólek Henriet- 
szczegóły ucieezki do Rosji. Pierwszym Jest. PPOKOJAKUNY klimat. oc YN 

etapem będzie Mediolan, gdzie nie| W dzielnicy St. Germain les Pres w 
wzbudzając żadnych podejrzeń zjawia | kawiarni Deux Megots widzieć można 
się Bruno. -Przecież to jego rodzinne | zwykle koło godziny 22,00, młodziefica 
miasto. Tam następuję ostatnie spot-1 lat 30. To Gilberto Pontecorvo, według 
kanie przed odlotem z osobistym wy- | karty identyczności „Operator filmo- 
słannikiem Berii, Stanikisem. Następu- | wy”. W rzeczywistości as partii komu- 
je odlot-na szwedzkiej maszynie, krót- | nistycznej, który przerobił brata na 
ka wizyta w Sztokholmie już pod opie- | komuhizm i przeprowadził jego ..prze- 
ką poselstwa sowieckiego, następnie | rzut” wraz z dokumentami i całą ro- 
Helsinki i Leningrad. »* wę dziną do Moskwy. Jacek Roja | 


kom na. frosy*io seulskim | można przyjąć -za. 
pewnik, że jeśli sawe? Mao Tse Tung będzie 
chciał zmusić alianckie siły do wycofania się 
na Fusan | ostatecznie skłonić je do ewakua- 
cji do Japonli — to przedtem siły gen. Piao 


= Agresia. w oświetleniu nauki 


(0a „własnego korespondenta „Narodowca”') 


zadały. ciężkie straty czerwonym Chińczy-.j 


duch na sce 


R LJ í ki e 
mie GZJGiyCKIie 
* j y ję > 
E; 
grywa w dyrygowaniu chińską ofensyw: A 
Korei. żukow ma posiadać obecnie swą 
| tere w Mukdenie w Mandżurii. Działać t 
| ma wspólny sowiecko-chiński sztab, pod 
| trolą Żukowa, o którym przez ostatnie 
jlata panowało milczenie w Rosji Sowiee 
Przez źródła z lfong-Kongu napłynęły je 
| 


odniosą wielkie straty zarówno ze strony łot- | 
nictwa alianckiego, jak i skoncentrowanego 
ognia zmasowanej artylerii. 


Taktyka gen. Piao i 


dak dotąd chińskie sily w Korei nie postu- 
giwały się ani czołgami, ani też ciężką arty- 
jlerią, a zdołały przełamać front aliancki na 
| 38.” równoleżniku na skutek masowych 
frontowych ataków! Wzdłuż równoleźnika — 
gen. Piao w początkowej fazie chińskiej o- 
„tensywy *'rozporządzał około 300 tysiącami 
mdzi. Ale w rejonie Yalu, względnie w Man- 
dżurli stoją w pogotowiu dalsze chińskie siły 
najeżdżcze, które zwiększyć mogą łączne si- 
ły gen. Piao do miliona żołnierzy. Piechota 
i chińska uzbrojona w karabiny i ręczne gra- 
naty zastosowała raczej taktykę błyskawicz- 
inych, krótkich ataków, ale jak wykazała ak- 
cja wokół Hungnamu (na wschodnim wy- 
brzeżu) czerwoni Chińczycy ponieśli również | Chiny stworzyć nowy wielki ośrodek cięż- 
wielkie straty w ludziach wszędzie tam, | kiego przemysłu na użytek sił Mao Tse Tun- 
gdzie dowódca sił Narodów Zjedn. zdołał u- | gą 1 to przez odpowiednie zabezpieczenie no- 
zyskać przewagę w skoncentrowanym ogniu | wego ośrodka przed zniszczeniem z powie- 
artylerii alianckiej nad najeźdźcami! W o0- | trza. W Taiyuan mają powstać centra wo- 
statniej fazie walk w Korei — alianckie do- | jennego przemysłu w olbrzymich schronach. 
wództwo może mieć równitź możność wspie- | zabezpieczonych przed zbombardowaniem! - 


nocześnie wieści o podjęciu przez cze 
Chiny akcji, która ma na celu wyewa 
nie ciężkich przemysłów z Mandżurii 
nocno-zachodnich połaci Chin, a m 
do położonej na zachód od Pekinu — 
cji Szanst, która obfituje w potężne 
węgla, oraz w mineralne bogactwa, * 


Ciężki przemysł w schronach ! s | 
W Mandżurii odbywa się już rozbiórka 


wielu zakładów przemysłowych (w obawie 
nalotów alianekich) t ich przet 


ransportową- 
nie do odległej o 650 mił prowincji Szansi, 3 
gdzie w: rejonie Taiyuan usiłują czerwone 


| „Osi” — Niemcy i Włcchy — przeciw- 


`` Zagadnienie agresji wciąż stoi 'w o* | marniekiego brzmi: „La définition de 
środku życia międzynarcdowego, rzu-,Iagresseur dans le drcit internatio- 
cając na nie ponury cień i rodzące zwąt | nal moderne”, 1949, str. 115. ; 
pienie co do przyszłości naszej' cywi-| « Słusznym było, że ten temat po 2. 
zacji. "Nasze pokolenie przeżyło į fra | Wojnie Światowej objął przedstawiciel 
w świeżej i bolesnejipamięci „cerę agre- | kraju, który stał się obiektem agresji 
aji ny zaczęła się agresja japoń | w największej skali, 
ską na Chiny w r. 1932, doprowadziła | 
do podboju Abisynii przez Włochy w; m pe PARTAR p . 
r. 1936. aby następnie przenicść się naj ` Zagadnienie agresji moż..a rozpatry 
teren‘ Europy: w- serii agresji państw | WeĆ Z dwóch punktów widzenia, ale 
które w rezultacie prowadzą do wyni- 


młody Gilberto staje się pupilkiem To- | ko, Austrii, Czechosłowacji, Albanii i | ków uzupe'miając ych się. Jednym jest 


gliatti'ego i w ówczesnym -Komitecie 
„Italia Libera” przedstawia odłam 
młodzieżowy partii komunistycznej, W 
międzyczasie poznaje córkę bogatego 
przemysłowca z południa Henriette i 
żeni się z nią. Ma teraz dwa domy, je- 
den w Paryżu, drugi w St. Tropez, co 
ułatwia mu niezwykle pracę konspira- 
eyjną. s e 


do komunizmu 


Tak nadchodzi.rok 1944. Partia na- 
kazuje Gilbertowi udać się do Pie- 
montu, by skoordynować  podzięmną 
akcję komunistyczńią. Rozkaz zostaje 
wykonany i w Turynie organizuje taj- 
ną drukarnię, która drukuje komuni- 
styczne pismo „,„Lunita”* oraz tysiące 
ulotek, które rozwozi jego żona Hen- 
rietta, 

W krótkim czasie postać jego, staje 
się czołowa wśród rzesz młódzieży Ko- 
munistycznej. Nadchodzi : wreszcie 
koniec wojny i młodzi Pońtecorvo wra- 
cają do luksusowej willi w St. Tropez. 
Gilberta, czekać „będą teraz inne. waż- 
niejsze może zadania, któr 


wuje dla niego partia. .- 
* W czasie gdy młódszy ż 


nie poszukiwań i konsttuckji atomo- 
wych w Anglii. Pracuje'w bardzo eks: 
ktuzywnej i pilnowanej jak oko osa- 
dzie atomowej Harwell. Cieszy się peł- 
nym zaufaniem władz i otrzymuje bez 
trudności obywatelstwo brytyjskie. 
Bracia spotykają się co ;,roku w-St. 
Tropez, gdzie spędzają razem wakacje. 
AV. czasie tych wakacji Gilberto zaczy- 
na już swoją pracę nad bratem, prze- 
ciągając. go na stronę komunizmu. 
Bruno posiada umysł trzeżwy i wyra- 
chowany, waży całą sprawę, nie jest 
jeszcze zdecydowany. 


W tym czasie Gilberto zostaje wez- 
wany kilkakrotnie do Rzymu, gdzie dla 
zamaskowania jego działalności zosta- 
je mu oddane kierownictwo tygodnika 
komunistyc ) „Patuglia”, Jest to 
jednak tylko fikcja — wizyty u To- 
zliattiego, Severi i Paietti — czoło- 
wych komunistów — mają zupełnie in- 
ny; Ce 57,7 i 

Misja brata uczonego. 


Trzeba za wszelką cenę przekonać 
brata Bruna i wydostać od niego ta- 
jemnice atomowe, które przejdą nor- 
malną drogą za żelazną kurtynę i znaj- 
dą się wkrótce w Atomgradzie. Misji 
przekonania brata podejmuje się Gil- 
berto. Czas nagli -— wywiad komuni- 
styczny dowiaduje się, że w dziedzinie 
atomowej ma nastąpić wkrótce jakieś 
epokowe wydarzenie, trzeba szybko 
działać. : . 

-Już w 1948 roku udaje się Gilberto- 
wi wydostać od brata rozprawę na te- 
mat fabrykacji bomby H, która wędfa- 
je z Rzymu do Rosji. + 

(Tymczasem wybucha skandal Fu- 
chsa. Trzeba, nim zacieśni się ostatecz 
nie sieć nadzoru wydostać z Anglii u- 
czonego Bruna, już nie' jego nąukowe 
rozprawy, śle Jego ie 
wielką ilością dokumentów przerzucić 
do Rosji. Gilberto potrafił wmówić w 
brata, że w razie konfliktu, zwyciężyć 
może Rosja dzięki niemu, więc logika 
oportunizmu nakazuje stanąć po stro- 
nie ewentualnego zwycięzcy. Bruno da- 
je się przekonać i teraz trzeba już tyl- 


Polsce, powodując wybuch 2, Wojny | Stanowisko prawa: międzynarodowego, 


ich zasady, cele i mechanizm ich funk- 
cjonowańia, SK 
Pracą wydana jest przez Akademię 
Haską (Librairie du Recueil Sirey, 22, 
tue Soufflot, Paris;5e. Wzbudzić win 
na ona zrozumiałę zainteresowanie sze 
rokiej opinii, skoró żyjemy -w ca- 
łej pelni w okresie agresji. > Jest za- 
sługą polskiego uczonego, że dał oświe 


tlenie naukowe tego zasadniczego pro” 
bleniu naszej epoki. =- . 


rania sił ladowych na wątkim sektorze skon- 
centrowanymi atakami lotnictwa alianckie- 
go, oraz, uzyskiwać stosunkowo łatwo zao- 

rzenia militarne poprzez port Fusan, któ- 


ny sił alianckich do Japonii. 
Sztab sowiecko-chiński 


W kołach tokijskich określono gen. Lin 
Piao, „dowódeę chińskiej komunistycznej 
Czwartej Armii, jako zastępcę sowieckiego 
marszałka żukowa; żródła dobrze polnfornio- 
wano wskazały ostatnio na rolę, jaką sowiec- 
ki zdobywca Berlina — marszałek żukow od- 


e —_ I 


ry zarazem stanowi ostatni port ewakuacyj- | 


Podobno nad ich konstrukcją pracują już 
| specjaliści —'inżynierowie — sprowadzeni do 
f j T 


Chin z, zagranicy. ad 
"Lawina czerwonych dolarów 
Reżim Mao ma jednak klopoty finan 


p) 


(gdyż chiński. czerwony .dolar, który. jeszcze 


w początku grudnia ub. r. posiadał oficjalny 
dolara — wykazuje dalszy duży spadek .war- 


tości; obecnie już Peliln musi dawać 27.440 


chińskich dołarów czerw. za jednego dolara. 


Stanów: Zjednoczonych! Reżim Mao uciekł 


się więc do jeszcze większego drukowania 


czerwonych dolarów dla „pokrycia” militar- 
nych wydatków Chin komunistycznych, Do- 
tychczas cąły: budżet Chin czerwonych na rok 


Wciągnięcie Pontecorvo i 


pie środkowej w latách 1939-—1940 | rodowej. A 
doszły agresje scwieckie we Wschod-| Prawo międzynarodowe dostarcza 
niej Polsce, państwach bałtyckich. i| nam kryteriów dla sformułowania sa- 
Rumunii, ; i mego problemu agresji; jakie postę- 
© „Duch agresji” jest znamiennym | powanie państwa podpada pod to mia- 
naszej epóki. Łączy się z totalizmem, | no; jakie państwo jest agrcsorent czyli 
niepószanowaniem praw człowieka i| napastnikiem: wreszcie, jaką ma. być 
obywatela oraz podeptaniem moralno- | reakcja. wspólnoty mi, izynarodowej 
ści chrześcijańskiej”, 3 

-Rola 
Akademii Prawa Międzynarodowcgo 


To też jest całkowicie zrozumiałe, że 
na to zjawisko współczesnego życia 


Światowej, Do agresji „Osi” w Euro" | drugim stanowisko polityki iniędzyna- 


cje. 
zbrodnią międżynarodową, 
Polityka międzynarodowa rozpatru- | 


Mao Tse Tung, dyktator Chin komunistycznych 


1950 wynosił około jednego tylko miliarda 
- | dolśrów amerykańskich na chińskie cele 


£ 20.500 w stosunku do amerykańskiego 
i | E 
) 
jenne w 19561 roku! - Może to rzecz prosta ` 
uczynić tylko przez inflacyjny proces wy- 
puszczania lawiny czerwenych dolarów. E) 
| drukarni rządowych w Pekinie, ale też akcja. 
| taka może doprowadzić do załamania się go- 
- | spodarczego obecnych .Chin. ; ii 


walkę przeciwko niektórym chińskim przy- 
wódcom komunistycznym, którzy byli podej- 
rzani o naśladowanie wzorów rosyjsko - bol- 
szewickich. Byli oni również przeciwni prze- 
wadze robotników w rewolucji chińskiej. Mao 


samego i z możliwie.|- ° 


międzynarodowego zwróciła uwagę w. 
ostatnich latach Akademia, Prawa Mię 
dzynarodowego 'w Hadze. Założona 
przy pomocy fundacji Carnegiego w 
r. 1923 i mieszcząca się w Pałacu Po- 
koju w Hadze, stanowi cda w myśl! 
swego statutu ośrodek studiów nad | 
prawem międzynarodowym (publicz: | 
nym i prywatnym) oraz nad naukami 
pokrewnymi dla ułatwienia pogłębio- 
nej i bęzstronnej wiedzy' o kwestiach 


odnoszących się do międzynarodowych | 


stosunków Akademi: czyn- 


a 


) jg 
prawników i dyplomatów. Zwykle o> 
koło 40 narcqowości jest reprezento- | 
wanych w audytorium Aka”emii. Rów | 
nież ciało nauczające w Akademii ma 
skłąd międzynarodowy. Na czele A- 
kademii stoi Kuratorium złożone z 12 
członków, tak dobranych, by nie było 
jednocześnie 2 członków tej samej przy 
należności państwowej. . Prezydentami 
Akademii byli: prof, Ch. Lyon-Caen, 
Politis i Gidei. Wykłady odbywają się 
w językach francuskim i angielskim. 
Wykłady te są publikowane w „Re: 
cueil des Cours” co utworzyło przez 
czag istnienia Akademii wielxą biblio- 
tekę, dotyczącą wszelkich tematów, 
zwiążanych z prawem międzynarodo- 
wym. -W Jaątach 1923—1937. wyszło 66 
tomów, a od 1939, tomów 13, 

Udział polskich uczonych 

Wybitni uczeni. polscy wygłosili -w 
Akademii szereg. kursów. Wykładali 
w niej profesorzy: Błociszewski, Cybi- 
chowski, Rundstein, Ha:pern, Ehrlich, 
Sułkowski, Julian Makowski, Witen- 
berg, Winiarski. Ostatni przez wojną 
polski kurs prof. Witenberga odbył się 
w r. 1938. » ; 

Po 13-letniej przerwie znowu polski 
uczony zabrał głos z katedry: Akademii 
w r 1949. Był nim prof. Wacław Ko- 
marnieki, który przed wojną wykładał 
w Uniwersytecie Stefana Batorego w 
Wilnie i Szkole Nauk Politycznych w 
Warszawie, a w czasie wojny na Pol- 
skim Wydziale Prawa Uniwersytetu 
Oxfordskiego. Tytuł kursu prof. Ko- 


OOOO 


2 działalności 0.N.Z. 
w roku 1950 

W: Libii, 

kolonii włoskiej, któ- 

rej niepodległość w 

r. 1952 została posta- 


dawnej 


pienia a także ewentuażnego sukcesu. 


į lizie próby zapewnienia pozoju w for- 


je agresję nie jako zagadnienie praw- 
ne, ale jako zjawisko życia międzyna- 
rodowego.’ Musi. więc ona określić sto 
sunek szans nastąpienia i nienastąpie- 
nid agresji. Ten stosunek wynika z 
analizy układu sił międzyrarodowych. 
Jeden z nich sprzyja utrzymaniu sta- 
tus quo, drugi nastąpieniu agresji. 
Można więc określić pewne optimum 
‘układu międzynarodowego, w którym 
agresja jest nieprawdopodobna, kiedy 

tła i m 


ia jet 


Formuła ckreślająca szanse pokoju 


i agresji, jest ptosta i sprowadzą się | 


do stosunku sił państw, broniących po 
koju i państw, zdecydowanych na jego 
naruszenie. 
Rola prof. Komornickiego 

Obok podstawowego, „naturalnego: 
prawa każdego państwa dc samoobro- 
ny,-oraz systemu aliansów,. opartych 
na zasadzie obrony kontrahentów, wy- 
suwa się zagednienie bezpieczeństwa 
zbiorowego, na której opierała się Liga 
Narodów, a obecnie — Narody Zjed- 
nóczonńe. Bezpieczeństwo zbio.owe jest 
więc.*zasadniczą częścią składową or- | 
ganizecji międzynarodowej, 


|| 


W wykładach swych w Akademii | 


Haskiej prof, Komarnicki poddał ana- | 


mie organizacii międzynarodowej, wy- 
kazując słabość Ligi Narodów oraz de 
fekty w konstrukcji Organizacji Na- 


rodów Zjednoczonych. * , 

Przeważającą metodą v dziele prof. 
Komarniekiego jest metoda prawa mię 
dzynarodowego. Nie ogranicza się ou 
jednak do analizy teżstów dokumen- 
tów prawnych i dyplomatycznych, ale 
bada tendencje współżycia międzyna- 
rodowego. w szerokiej mierze uwzględ- | 
niając praktykę międzynarodową, | 

Nie ograńicza się on do zagadnień 
europejskich, ale bada także idee do- 
minujące w «Nowym Świecie oraz in- 
stytucje panamerykańskie. Zajmuje 
się także Unią Zacńodnio-KFuropejską 


i Paktem Atlantyckim, wyjaśniając | ` 


"X 
on 


(w dziela klasyków chińskich, Matce swej za- 


| kanami, którzy* m. in. obdarowalł go, gdy 


| zatytułowaną: 


kowej i ponownie wstąpił na studia, 


był kupcem ryżowym, a matka pochodziła z rewolucyjnego*i władzy w Chinach są w |wrotu do władzy w Chinach? Jest mianowi- z 
rodziny, która posiadała własny kawał u- | pierwszym rzędzie chłopi. |cię przedmiotem gorącej debaty gotowość A 
prawnej ziemi, Mao jako młody chłopak ży-| We.wprowadzeniu. komunizmu Mao Tse |gen, Czang Kaj Szeka do oddania półmilio- ] 


wił urazę do własnego ojca za to, iż osta- 
tni był zapalonym zwolennikiem dynastii 
Manchu, która przetrwała do czasu rewolucji 
w 1911 roku. W młodości Mao okazywać 
miał głębokie synowskjie przywiązanie swej 
matce, która była religijną kobietą — przy- 
wiązaną do buddaizmu. życzeniem jej było, 
by Mao poświęcił się służbie Bożej ; by zo- 
stał kapłanem buddyjskim. Matka zabierała 
go zawsze ze sobą, gdy był chłopcem, ne 
wieczorne modły w świątyniach buddyjski 

KO, ZAJE: (pri erii ZĘ 


on od dzieciist uH M 2 d 
już jako dziesięcioletni chłopak zagłębi 


wdzięczał Mao, iż oddany został wbrew sprze- 
ctwom ojcowsklm do szkoły średniej w 
Czangsza, stolicy Hunanu, gdzie po raz pięrw 
szy miał możność zetknięcia się » Amery- 


byt jeszcze. pa ławie gimnazjalnej, książką 
„Wielcy bohaterzy świata”. 
Zawierała ona dzieje Jerrógo Waszyngtona 
i rewolucji Amerykańskiej! Młody Mao stał 
się zapalonym wiełbicielem: Waszyngtona i 
niejednokrotnie później w' dojrzałym wieku 
znajdował czas i zainteresowanie, by studio- 
wać dalej dzieje narodzin demokracji amery- 
kańskiej. Jest rzeczą charskterystyczną, iż 
młody Mao zaciągnął się, — po ukończeniu 
szkoły średniej => do armii, ale już po roku 
służby zrezygnował całkiem z kariery woj- 
tym 
razem do Kkoleginm nauczycielskiego | to na 
okres sześcioletni. 

Marksista i mistyk 
W okresie swego życia akademickiego, Mao 
błąkał się po wioskach Funanu i nawiązy- 
wał przyjaźnie z chłopcami, zapowiadając, iż 
zajmie się ich losem, jako teformator spo- 
łeczny. Faktycznie Mao stał stę marksistą i 
po trochu mistykiem!. W. 1918 roku, gdy 
miał lat 25 przenłósł się do Pekinu, gdzie 
studiował na wszechnicy filozofię i poślubił 
córkę jednego z profesorów uniwersytetu. Ja- 
ko marksista Mao zorganizował pierwszy 
kongres komunistycznej partii chińskiej w 
Szanghaju. Potem organizował związki ża- 
wodowe. Dalej organizował powstanie chłop- 
skie w Hunan w 1917 r. W okresie wojny z 
nacjonalistami Mao udał się do gór, organi- 
zując tamże swe oddziały partyzanckie ' i 
wreszcie czerwoną armię do podboju Chin. 
Mao (z drugiego swego małżeństwa), miał 
pięcioro dzieci. Nlo zna ani U.S.A.. ani za- 
chodniego świata, ; to niestety może zawa- 
żyć. tragicznie na losach konfliktu Wscho- 
du z Zachodem. Ba RZE" 
PPC L. Lech 


* + T 
Polityka Mao Tse Tunga ` 

Zwycięstwo chińskiej parti komunistycznej, 
kierowanej przez Mao Tse Tunga, nio jest 
wypływem powstańczego ruchu ostatniej do- 
by; nie jest ono również chińską awanturą 
wojskową znaną w czasach „panów wojny”. 

Komuniści chińscy już od .dawna prowa- 
dzili wewnątrz tego rozległego kraju walkę 
polityczną i społeczną, rewolucyjną i wojsko- 
wą na dwóch frontach: przeciwko generałom 
t. zw. reakcyjnym i Kuomintangowi z jednej 
strony a przeciwko interwencji zagranicznej, 
ukrytej czy otwartej — z drugiej strony. 


Tung, jeż przed dwudziestu laty. był głów- 
nym kierownikiem pierwszego. sowieckiego 
rządu środkowych Chin. W r. 193%, Mao był 


ca nowych Chin, Mao Tse]. 


przewodniczącym komunistycznego l$omite- 
tu Wykonawczego i przewodniczącym Rady 
| Komisarzy ludowych środkowych Chin. W 
| tym czasie Mao Tse Tung był szefem rządu, 
* | którego działalność obe, terytorium 
s większe od jednej szóstej całych Chin. Jego 
d głównym pomocnikiem był Schu-De, w owym 
czasie przewodniczący Rady wojskowo - rewo- | 
| WeyRA i naczelny dowódca plerwsz:j armii | 


ko przystąpić do samego wykónania. 
Dla zmylenia śladów Gilberto odzia- 
ny w strój operatora filmowego (jest 


nowiona przez ONZ, 
grupa mieszkańców 
Tobruku 


|przed wzięciem udzia- 


dyskutuje 


W asz sztandar 


| Stad -pomoc ta jest bardzo ograniczona. 


Tung nie chce iść zbyt szybko, przeskakując 
różne fazy, które są konieczne do należytego 
rozwoju t ewolucji chińskiej rewolucji ludo- 
wej. Uważa on, że rewolucja chińska nie do- 
konała się w kraju rozwiniętym, lecz na ol- 
brzymich obszarach i w łonie bardzo licznej 
ludności, wśród której pozostały stare tra- 
dycje, formy życia I prądy na pół - feodalne, 
warunki produkcji archaiczne lub kołonial- 
ne, w których ciężki prze jest bardzo 
niedostateczny, a przemysł przetwórczy bar- 

wie Qn sy społeczn A 1 


l he aa 


właścicieli ziemskich, m'eszez 


się podźlełonego na -rustych, średnich i dużych 


kupców; a wszystko to przesiąknięte wieko- 
wywi tradycjami filozoficznymi | religijny- 
mi, Sa 

Mając to wszystko na uwadze, Mao prowa- 
dzi wewnętrzną politykę opartą raczej na ko- 
alicji niż na polityce przewagi partii komu- 
nistycznej. Jest to taktyka giętka i zmien- 
na. Tym się tłumaczy złagodzenia wprowa- 
dzone do rewolucji rolnej przez pozostawie- 
nłe własności prywatnej w dość szerokich 
granicach; tym się tlumaczy liberalizm w sto- 
sunku do religii i w szczególności do religii 
katolickiej i współpraca z elementami przy- | 
byłymi z Kuomintangu. | 

Mao chee prowadzić * ewolucję nowych | 
€hin przez koalicję wielu klas społecznych, 
aby urzeczywistnić rewolucję narodową i lu- 
dową bez hegemonii otwartej i brutalnej pro- 
letariatu. Stąd też szczególny charakter skła 
du jego rady narodowej i jego rządu obec- 
nego, które są organami koalicji. Celem zasa- 
dniczm tej taktyki jest stopniowa reorgani- 
zacja społeczna, administracyjna, gospodar- 
cza, polityczna i wojskowa. Chin i rozwój 
stopniowy podstaw. gospodarczych, koniecz- 
nych dla niezależności państwowej. 

Mao i jego grupa zdają sobie sprawę z 
tego, że istnieje sprzeczność w ich strategii 
gospodarczej 1 politycznej: chcą on; zapew- 
nić całkowitą niezależność: państwową, lecz 
Chiny nie mogą sobie zbudować podstaw 
gospodarczych tej niezależności bez pomocy 
zagranicy. ; 

Dwa mocarstwa zrozumiały te trudności: 
Rosia sowiecka i Wielka Brytania. 

Wiadomo obecnie, że długi pobyt w Mo- 
skwie Mao Tse Tunga 1 liczne rozmowy ze 
Stalinem miały na-celu powrót Mandżurii do 
Chin, jako nę Ewe bazy zasadniczej poli- 
tyki niezależności gospodarczej. Ten olbrzy- 
mi kombinat kopalniany į przemysłowy do- ; 
skonale wyposażony przez Japonię, musiał | 
był zwrócony «Chinom, a Stalinowi nie pozo- 
stało nie więcej, jak wprowadzenie do Man- 
dżurił pod różnymi pretękstami setek kon- 
trolerów sowieckich. Tutaj właśnie istnieje 
słaby punkt stosunków pomiędzy Chinami i 
Moskwą. Chińczycy żle patrzą na każdą in- 
tutrację, a więc. į; sowiecką. W Shanghaju 
np. ta część miasta, gdzie mieszkają. sowiec- 
cy doradcy, Chińczycy ironicznie nazywają | 
„nową. koncesją”, 

Moskwa więc jest zmuszona działać chy- 
trze. Główny manewr Rosji sowieckiej pole- 
ga ną utrzymaniu monopolu poniocy gospo- 
darczej, politycznej i wojskowej . dla Chin, 
wę: ustawicznie stosunki pomiędzy. Chi- 
nami | Stanann Zjednoczonymi, które są u- 
ważane przez Rosję za najniebezpieczniejsze- 
go konkurenta w udzieleniu pomocy gospo- 
darczej dla Chin. 1 

Polityka sowiecka pomoev Chinom pole- 
gr na tym, aby utrzymać jednak jak najdłu- 
żej Chiny w zależności gospodarczej i nie 
pozwolić na całkowite uniezależnienie się. 


Przywrócenie normalnych stosunków chiń- 
sko - amerykańskich przyniosłoby całkowitą 
zmianę rozwoju polityki chińskiej i azjatyc- 
kiej. — Londyn o tym wie i dłatego też bry- 
tyjscy mężowie stanu starają się o tvm prze- 
konać kierowników polityki amerykańskiej. 

Możliwość zmiany polityki w Azii, a wła- 
śctwie zapoczatkowanie zqadnej polityki ap 


j 
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: Nadzieje Czanga opierają się na. du 


cjonaliści chińscy otwhrcte głoszą, iż wkrót- 


ce będą w możności podjęcia własnymi siła- 


mi ofensywy z Formozy na stały ląd chiński 
i stworzenia tymczasowej siedziby naredo- 
wego rządu Chin w Nankinie i to w ciągu 
1951 roku, zaś ostatecznego rozprawienia się. 
z siłami czerwonymi Mao Tse Tunga. w na 
stępnych dwu latach: 1952-55. 

Czang Sze m 
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na stałym lądzie chińskim, zwłaszcza w po- 
łudniowych | przybrzeżnych prowincjach, 
znacznych si? partyzanckich, które stanowić 
mogą ważki czynnik dla powodzenia ewen- 


tualnej inwazji nacjonalistycznych sił z For- M 


mozy. Á ; 
Syn marszałka Czang Kaj Szeką, również 
gen. Cziang Czing-kuo kieruje już operacją- 
mi mającymi na celu zorganizowanie ruchu 
oporu przeciw-kornunistycznego, który wy- 
rażić się miałby spontanicznie w chwili po- 
dijęcia ofensywy sił Czangą na stałym lądzie 


| ehińskim. Jeśliby akcja ta się powiodła kie- 


dykolwiek, to marszałek Czanę Kaj Szek 
(przy poparciu zachodnim) stałby się. po- 
nownie prezydentem Republiki Chińskiej! W 
każdym razie dywizje Czanga: są już czyn- 
nikiem ` militarnym, w sytuacji na Dalekim 
Wschodzie. f 


Komunistyczny materializm 1 


Na scenie azjatyckiej dominują chwilowo 
siły pod kontrolą Mao Tso Tunga. Reżim 
komunistyczny w Pekinie jest więgej pochło- 
nięty wojnami, niż rozwiązywaniem ekono- 
mieznych problemów Azji! A są one pilne 4 
wymagają kostruktywnego rozwiązania, jak 
świadczy n.p, inicjatywa podjęta przez Bry- 
tyjską Wspólnotę dla niesienia pomocy tech. 
nicznej ! materialnej dla południowo-wschod- 
niej Azji. Na kontynencie azjatyckim — 
Indie pod wodzą Nehru usiłują w oparciu o 
wiedzę 1 technikę rozwiązać problema podnie- 
sienia stopy życiowej ludności ubogiej w ma- 
terialne rzeczy, ale duchowo mającej wszel- 
kie dane do osiągnięcia prymatu w Azji. Pre- 
mier Nehru — uczestnicząc obecnie w Lon- 
dynie na końferencji Btytyjskiej Wspólnoty 
— dowie się od swej siostry, p. Pandit, am- 
basadorki Indii w Waszyngtonie, (która u- 
dała się drogę powietrzną przez Atlantyk do 
Londynu dla spotkania z bratem w Anglii), 
iż -Stany -Zjednoczone uznają przewodnią re- 
lẹ Indii w przeobrażeniach, jakie zachodzą w 
Azji: Nehru obawia się, iż III wojna zacząć 
się może, nim Indie będą mogły rńszyć r 
miejsca wielkie, konstruktywne plany pod- 
niesienia poziomu stopy życiowej mas ludno- 
ści w kraju. f 


+ > 
Mao i duchowy prymaf Indii 


Premier Indii jest pochłonięty wielkimi 
wewnętrznymi trudnościami przeludnionego 
kraju —. pozbawionego nowoczesnych metod 
produkcji; zagadnienia n.p. irygacji i elek- 
tryfikacji Indii stanowią „być, albo niebyć” 
setek milionów wegetujących istot ludzkich 
"© Indiach. Nehru — pragnący odegrać rolę 
mediatora między Zachodem t Wschodem -— 
dał wyraz obawom, że nie ma obecnie do- 
bryeh widoków na doprowadzenie reżimu pe- 
kińskiego do obrania kursu pojednawczego 
wobec Zachodu. Azja cała staje się obiektem 
rozgrywki między Nehrù i Mao o to, by siły 
duchowe, którym przewodzi premier Indii 
zapanować mogły nad komunistycznym ma- 
terializmem Mao. Nie ma mowy o nawrocie 
Azii do ery kolonializmu. Amerykanie nie 
tylko zwalczają komuńizm na D, Wschodzie, 
ale cheg zaspokoić potrzeby materialne wol- 
nych narodów Azji, które to potrzeby reżi- 
my czerwone zdołały rozreklamować, ale nie 
zrealizować. < i 


Nasz sztandar tkała żywa moc, 
Co śmierci się nie lęka. 


Przez chmurne dnie, przeź głuchą noc 


Tkała go duchów ręka. 3 t 

My jej drgającą snujem nić 

Z serca, co żudem bije... 

Ten tylko naród godzien żyć 

Co czuje sam, że żyje! 2 
i „Marla Konopnicka 


y w wyborach. 
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{Aperçus des Nations Unies?) 


esobowością polityczną. Całe swe wy.|przez Rosłę sowiecką. | 


armii Jadowych, 


cjologiczne. otrzymał 


y schodnich Narodów w stolicy sowieckiej. 
RN ER 
i kiem zdecydowanego czynu, a równocześnie 
M przebiegłym 1 bardzo tradycyjnym chłopem ; tysięcy. 


chińskiej. Jest on vbecnte dowódcą chińskich | 1l -amerykańskiej w stosunkn do nowtch 
Chin oddaliłoby groźbę konfliktu chińsko - 


“Mao Tse Tung jest niezaprzeczalnie silną | amerykańskiego, tak bardzo , pożądanego | 


rośliny $ 


Nie tylko ludzie bywają wrogo do siebie 


kształczenie polityczne | so-| Gra Rosji sowieckiej polega obecnie naj 
‘w  Mo- |zręcznej mieszaninie wykrętów dyplomatycz- 
Dużo studiował na Uniwersytecie |nvch ij coraz to większym przenikaniu róż- 
nych sowieckich specjalitów gospodarczych. 
Jest on człowiekiem kulturalnym, człowie- zpołecznych, politycznych i wojskowych, któ- 
rych już jest podcbno w Chinach ponad 45 


nastawieni: są również rośliny, które nie 
mogą się znieść: na przykład nie należy ni- 
gdy zasadzić rezedy niedaleko krzaku z tó-- 
żami, Jedno z nich zginie, zabite przez nie-. 
bezpiecznego sasiada. H 


kwie, 


+=. 
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polskiej i wykonuje najbardziej niebez 
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Na powyższy temat przeprowadzono 
wiele, bardzo wiele dyskusji z kobie- 
tami i mężczyznami. Problem ten po- 
ruszany jest prawie nieustannie w pra 
sie, szczególnie na łamach specjalnych 
periodyków kobiecych. Oto rezultaty 
rozmów i konkluzje z przeczytanych 
licznych artykułów. 

W olbrzymiej większości wypadków 
szczęśliwymi są małżeństwa posiada- 
jące dzieci lub pragnące je posiadać.. 

Podczas przeprowadzonej ostatnio w 
Ameryce krajowej ankiety, tylko 17 
procent małżeństw, zarówno żon jąk 
i mężów, opowiedziało się przeciw po- 
siadaniu potomstwa. Jako motywy 
wysunęłą ostatnia grupa, tąkie za- 
strzeżenia: 1) dzieci denerwują: oj- 
ców, odbierają im swobodę osobistą, 
utrudniają lub uniemożliwiają korzy- 
stanie z rozrywek; 2) narodziny dziec- 
ka kładą kres karierze żóny-matki; 


Które małżeństwa są 
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szczęśliwsze, bezdzietne, czy z dziećmi 


3) matka nie chce potomstwa, gdyż 
obawia się cierpień porodowych; 4) 
rodzice wolą nie mieć dzieci, gdyż u- 
trzymanie dodątkowego członka rodzi- 
ny przerastałoby możliwości finansowe 
małżonków. * . SJ 

Tak twierdzili mężowie i żony przed 
przyjściem na świat ich pierwszej po- 
ciechy. A 1... aa è 

Spójrzmy teraz na zmianę nastawie 
nia jego i jej po narodzinach dziecka. 
Ów ojciec (n. 1), który obawiał się, że 
dziecko go wymęczy, zdenerwuje, o- 
brabuje ze swobody osobistej, jest 
pierwszym, który idzie na. najdalej idą 
ce kompromisy i ofiary, dla tej pro- 
ste] przyczyny, że kocha maleństwo 
nad życie, że to dziecko staje się dlań 
całym światem, uosobieniem najwięk- 
szego szczęścia osobistego. 

Owa żona (n. 2), która drżała o: 
swoją karierę, widzi, iż nie ma takiego 


PO o 
„Zmowa Nieobecnych”, | 


nowa powieść 


Nakładem firmy Roy Publishers u- 
kaząła się w Stanach Zjednoczonych 
powieść Marii Kuncewiczowej, „The 
Conspiracy of the Absent”, (Zmowa 
Nieobecnych) w języku angielskim. 

Dzieło wielkiej pisarki polskiej, u- 
kładającej przed nami witraże mister- 
ne życia kilkunastu ludzi polskich na 
tle wielkiej wojny, 

Powieść Kuncewiczowej to witraże 
cudne, przez które przelewa się słońce 
i noc, rozpacz i miłość i do paraksyz- 
mu rosnące wołanie tęsknoty nieokre- 
ślonej... Jedynym. określeniem jest 
polskość... akcent swoisty, rytm falu- 
jący jak serce wzburzone szczęściem, 
czy bólem. Błogosławiona to ręka ar- 
tystki. Przeduchowiorie pióro wielkiej 
pisarki, e T, 

Kim są. nieobecni? 

To Zuzanna, młoda Polka, z armii 
podziemia walcząca o wolność Polski; 
to Karol, lotnik polski w Londynie; 
siostra Zuzanny, Kira, marzycielka, 
która oddaje wielkie usługi sprawie 


RE PREZ 4) 
Zbliżają się święta i przezorne gospodynie 
zapewne zakupią dodatki do ciast: wanilię, 
korzenie do pierników, . cukier waniliowy. 
Trzeba je zamknąć w szczelnych puszecz- 
kach, aby nie traciły największej wartości — 
zapachu. ' ; > 


' solidarność, elegancja; x 


Marii Fiuncewiezowej 


pieczne polecenia armii krajowej; Zo- 


fia, ciocia dziewcząt, śpiewaczka 'kon- | 


certowa, którą pożera tęsknota za Pol- 
ską, za rodziną; to Krzysztof, brat 
dziewcząt, wódz partyzantów. Każda 
postać staje jak żywa przed waszymi 
oczyma i daje obraz gehenny życia Po- 
laków pod ckrutnymi rządami nazi- 
stów. 


Daje ona obraz z życia, Polaków w 
Londynie w okresie drugiej wojny 
światowej, w otoczeniu obcych, marzą- 
cych o swoich rodzinnych stronach. 
PROMETA EE CZYT TOO E EET A OEE TY E PETZ 


Cnoty malżeńskie w Niemczech 


Instytut badania .opiniłi publicznej w Bie- 
lefeldzie przeprowadził ankietę na temat naj- 
bardziej pożądanych cnót w małżeństwie. O- 
kazało się, że ogromna większość mężczyzn 
na pierwszym miejscu u żon stawia wier- 


ność. Na 'drugim i trzecim oszczędność i za- 


pobiegliwość. Dalej czystość i zamiłowanie 
do porządku, miłość do dzieci, silny charak- 
ter i inteligencję. Tylko nie wiele głosów pa- 
dło na elegancję i formy towarzyskie. 


Ta sama ankieta, prezprowadzona wśród 
kobiet, wysunęła — jeśli chodzi o mężów — 
na pierwsze miejsce wierność... Dalej idą 
pilność, ambicja, poczucie obowiązku, praco- 

; stošć; imiłowanie do porządku, 


ar 'w piciu alko- 
holu i pogoda wewnętrzna. 3 R 

O miłości nie wspomniała żadna, strona. 
Obydwie strony postawiły wierność małżeń- 
ską na pierwszym miejscu, bo bardzo szwan- 
kuje ona w Niemczech. 


Błędy higieny 


Ilość spożytych pokarmów — a otyłość i 


— dądam tak mało — mówi otyła osoba 
— a jednak ciągle przybywam na wadze. 

I przeciwnie — często się słyszy narzeka- 
nia osób chudych, że nie mogą utyć pomimo 
obfitego i pożywnego jedzenią. em 

Jeśli chodzi o ludzi otyłych .£o spowodowa- 
ne to jest przede wszystkim dwiema przy- 
Jedna z tych przyczyn, to fakt, że znacz- 
na ilość osób nie zdaje sobie dokładnie spra- 
wy z ilości spożyteg karmu, wiele sądzi, 
łe naprzykład cukierki, orzechy, itp. które 
się s między posiłkami — nie liczą 
się do pokarmów i nie mają zasadniczej war- 
tości spożywczej. s 

Drugim Błędem higienicznym jest przeo- 
czenie t. zw. datków do potraw, jak na przy- 
kład masła i śmietany, które w wielu wy- 
padykach zawierają więcej kaloryj, aniżeli 
wszystkie inne potrawy, stanowiące główne 
dania, 

Łędy i inńe słodycze posiadają również © 
wieje więcej kaloryj aniżeli ogólnie się są- 


dzi. 
Nątura jednak bierze pod uwagę każdą 


Hafty tej zimy bardzo modne i znajdują zastosowanie na garde 
dej pory dnia, nie wyłączając wieczorowej. Wzór haftu. 
który widać na rycinie, może być wykonany nićmi .złątymi i sre- 

j brnymi lub jedwabiem w tonach pastelowych, i 


robie 


kalorię bez względu na sposób jej spożycia, 
a jeżeli ilość kaloryj przekracza miarę wy- 
maganą przez organizm, to ta nadwyż- 
ka musi przemienić się w tłuszcz. i 

I tak, jeżeli osoba spożywa 3 tysiące ka- 
loryj. a organizm wymaga tylko 2.200 dzien- 
nie, ustrój musj nadwyżkę gromadzić w tłu- 


szczi. 
Regulować posiłki 


Każda osoba powinna sama przęz własne 
doświadczenie ustalić sobie ilość potrzebnego 
pożywienia. = 

Ogólnie mówiąc, jest ta ilość. pokarmu dla 
poszczegółnej osoby najlepszą. która utrzy- 
muje jej ciężar mniej więcej na stałej wy- 
sokości. 

Każdy ma znać wagę odpowiadającą jego 


“wzrostowi i powinien się do niej zastosować 


przy oznaczeniu ilości potrzebnych mu po- 
karmów. P i p 
Jeżeli waga pozostaje mniej więcej ta sa- 
ma, a stan zdrowia jest dobry, fakt ten jest 
najlepszą wskazówką, że ilość spożytego po- 
karmu jest odpowiednia, y 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


(Foto: Cosmo Presse! 


żakiet został wykonany. z 600 gr. wełny na drutąch 3% ściegiem, 

przedstawionym na rycinie. Żakiet jest lużny, zapinany z przodu na 

trzy guziki į zaopatrzony w 3 kieszenie, Brzegi oraz lieszenie i 
mankiety są obszyte taśmą w kolorze, dobranym do wełny. 


zaszczytnego stanowiska, bez względu 
na wysokość płacy, jak godność i przy 
wilej Matki, 


Owa. żona, która okawia się niewy- 
gód'przedporodowych i cierpień pod- 


czas rozwiązania, bez względu na to, 
czy ciąża i poród były przykre'i po 
łączone z najgorszymi nawet kompli- 
kacjami, z chwilą narodzin dziecka o 
cierpieniach tych całkowicie zapomi- 
na. W zamian bowiem za mękę i nie- 
wygody dostaje skarb, otrzymuje isto- 
tę swojego najwyższego umiłowania, 
w zamian za przykrości i cierpienia, 
owa żona pasowana, zostaje na kapłan- 
kę powołania — kapłankę Macierzyń- 
stwa. ` z h 

Owi mężowie i żony, nie chcący dzie- 
ci z powodu „zastrzeżeń materialnych” 
przekonują się po przyjściu maleństwa 
na świat, iż co stafczyło na dwoje, star 
czy na pewno ną troje, specjalnie jeśli 
dwójka dorosłych zrezygnuje z pew- 
nych zbytków, luksusów i jeśli nauczy 
się oszczędząć.- 
ti 
P kucharskie 

Ziemniaki z ostrym seręm 

Upiec na wpół w piecu duże, jednakowej 
wielkości obrane ziemniaki. Wyjąć, ostroż- 
nie wydrążyć ostrą łyżeczką, zostawiając 
"możliwie jak najcieńszą ściankę. Wyjęte środ 
ki utrzeć w donicy, dodać surowe jajko i 
żółtko, parę łyżek śmietany, trochę tartego 
ostrego sera, w ilości do smaku. Posolić. 
Nadzieniem tym nałożyć wydrążone ziemnia- 
Ki, skropić je po wierzchu tłuszczem, posy- 
pać tartym serem i wstawić do pieca, aby 
dopiekły się do Krlichości. 


* : 
Jajecznica z kaszką 

Na gotującą się osoloną wodę wsypać mie 

szając kaszkę mannę ; ciągle mieszając goto- 

iz przez 5 minut. Wody wziąć nie wiele, 


aby kaszka była gęsta. Przestudzić ją, do- 
dać sporo siekanego koperku, wymieszać. Na 
głębszej patelni roztopić łyżkę tłuszczu, wło- 
żyć na to kaszkę, wbić jaja, posolić i sma- 
żyć jak zwykłą jajecznicę, mieszając łyżką 
razem jaja į kaszę, aż się zetnie białko. Jest 
to bardzo dobra potrawa na śniadanie lub 
kolację, pożywna i oszczędną, ponieważ bie- 
rze się na nią.mniej jaj niż na zwykłą ja- 
*jecznicę, a jest przy tym bardzo smaczna, 


s * 
Wątróbka z drobiu z ryżem 

Pół funta ryżu zalać gorącą wodą i gdy 
się zagotuje, wodę odlać. Włożyć w rondelek 
łyżkę masła, następnie opąrzony ryż i 'pod- 
lać mocnym rosołem Tub: biulióni eM, po czym 
Fyk oda da DAE ap wiożyć przekraja- 
ne na pół wątróbki z biu, przykryć ron- 
delek pokrywą i dusić .na wolnym 
do miękkości. h 

Przed wydaniem na stół należy posolić i 
włożyć nieco” dobrego masła. 


. Drobne rybki w cieście 

Drobne rybki, najlepiej karaski, oskrobać, 
wypatroszyć, odrzucić głowę, ogon i skrzela, 
posolić. Oddzielnie ubić w garnuszku ciasto 
z jajka, mleka, mąki t szczypty soli, nieco 
gęściejsze niż na naleśniki, wylać je na ta- 
lerz. Każdą rybkę umaczać w cieście i kłaść 
ną patelnię na rozbalony tłuszcz. Najładniej 
smażą się na oleju. Usmażyć je obustronnie, 
tak aby ciasto było suche, chrupkie £ zrumie- 
nione, wstawić 'do pieca, by rybki nie były 
surowe, lub też przykryć patelnię pokrywką i 
postawić na 15 minut na rondlu z gotującą 
się wodą. Podać do nich sałatkę z kwaszone- 
go ogórka i ziemniaków, lub z kwaszonej ka- 
pusty. ? 


* z 
Pasztet do chleba 
Ćwierć kg. cielęciny, ćwierć kg. wieprzo- 
winy bez kości i 5 dkg. słoniny razem prze- 
puścić trzy razy przez maszynkę, dodać fili- 
żankę tartej bułki i surowe jajko, posolić, 
popieprzyć. Włożyć do rondelka wysmarową- 


nego masłem i wysypanego bułką, przykryć|- 


pokrywką, wstawić do większego rondla z 
gotującą wodą i gotować na parze przez jed- 
ną do półtorej godziny. Trochę przestudzony 
wyjąć z rondelka. Bardzo dobry jest do chle- 
ba — zastępuje masło. $ 


t Foto: Cosmo Presse; 
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| ogólnie znana. 


ogniu aż 


gi ay obecnie modę na pamiętniki. Wszy- 
A 1 ujmują pióro do ręki, i opisują to 
li | co przeżyli. Dawniej gawanie 
wiadectwa o swojej © było zwyczajem 
pisarzy, historyków, mężów stanu i dypłoma- 
tów; dziś w każdym zawodzie mamy pamię- 
tnikarzy. Do tego bujnego pokłosia doby 
współczesnej dodać należy literaturę właści- 
wą XX wiekowi — a mianowicie „obozów 
koncentracyjnych” wszelkiego typu! * 
W dziedzinie artystycznej aktorzy filmo- 
wi + wielką skłonność do wtajemniczania 
publicz jakimi drogami doszli do sia- 
wy. W ten sposób przypominają się ogółowi, 
którego uwagę zaczynają nochłaniać nowo- 
wschodzące na kinowym horyzoncie == 


jak sława obdarzana przez ekran. Kto dziś 
pamięta, że Valentino był bożyszczem pu- 
bliczności, że królował na obu półkulach ? 
Głośne imię Marleny Dietrich, jej jaskrawe 
wymalowane usta, monokl i długa papiero- 
śnica, usunęły stę w cień; pamiętniki, których 


niemieckiemu pisarzowi, wywołują osobę tej 
artystki i jej dzieje. Córka pruskiego ofice- 


Magdalena) 
babki, zaznała za czasów młodoćci ponurych 
wrażeń i żywnościowych ograniczeń jakie 
przyniosła wojna 1914—18 r, Ojciec jej padł 
na froncie. Za Wilhelma II. pasterzy przy- 
chodzili do rodzin oznajmiając im śmierć bli. 
skich w boju; ukazanie się pastora było za: 
powiedzią żałoby. Hitler zmniejszył wagę 
śmierci; przychodziła zwykła karta z wy- 
drukowanym zdaniem „Wasz ojciec (lub mąż 
czy brat) więcej nie powróci”, Te lakonicz- 
no słowa kończyło nieodzowne: „Heil Hitler": 


Matka Marleny z obawy przed rozrucha. 
mi-w Berlinie przeniosła się wraz z dwiema 
córkami do Weimaru, gdzie cichymi ulicami 
zdawał się jeszczę przechadzać duch Goethe- 
go. Tam Marlenę spotyka nieoczekiwany 
cios; traci władzę w rękach i zmuszona jest 
przerwać grę na s h,- w której się 
Kształciła, Wtedy powstaje w jej głowie 
myś! zostania artystką kinową. 'Dla córki 
pruskiego oficera, nawet po upadku cesar- 
stwa, jest to dość śmiałą decyzja, must zmie- 
nić nazwisko i przybiera to, pod którym jest 


* Pod tym nowym imieniem wstępuje na 
szkoły Maksa Reinhardta w Berlinie i jako 
uczennica dramatycznych kursów poznaje ki- 
nowego reżysera Rudolfa Siebera, poszyku- 
jącego debiutantki dla odtworzenia roli 
gwiazdy w nocnej Knajpie na' Lazurówym 
wybrzeżu. W tej małej roli Marlena po raz 
pierwszy ukazała, się z monoklem w oku: 
kształtne jej nogi zdobyły więcej uznania niż 
ekscentryczny wygląd. 

Sieber zostaje mężem deblutantki, iwiodą 
ubogie życie. przyszła gwiazda zajmuje się 
domem, gotuje i pierze pieluszki, Gra od cza- 


su do czasu, gdyż mąż nalega, by nie wyrze- | łam u niej, zaproszona na poobiednią kawę 
kała się kariery artystycznej, ale podrzędne |-- Pola ma tam „partament”, (apartament". 
role nie zdobywają jej rozgłosu. Sąsiadka | Nasza rodaczka miała zwyczaj zmieniać wy- 


Marleny w Berlinie jest początkującą rów- 
nież artystką, której występy nie zapowia- 


dały jeszcze przyszłe sławy — a mianowicie! Szczęśliwa z dala od Warszawy. gdzie podo- 


Greta Garbo! A 

Z półcienia w jakim przebywała Marleną 
Dietrich wyprowadza ją na szlaki słatvy 
film: „Niebieski anioł”. Odtąd wszystkie jej 
role i podróże były szeroko omawiane przez 
kinową | codzienną prasę, a działalność u- 
wieńczyła wstążeczka Legii Honorowej... 


Pola Negri 
Pamiętniki Marleny Dietrich przywodźą mi 


ostatnią wojną w kilku językach naraz i ọ- 
pisywać życie Poli Negri. Zajmował się tj 


pe z z a 


lazdy. 


kraine, która w szeregu odczytów i w pu- 
'blikacjach informowała francuskie społeczeń- 
stwo o polskiej literaturze i historii. 


O ile wiadomo projekt Pamiętników Poli 
Negri w projektowanym szerokim zasięgu 
nie został zrealizowany. Nasza star miesz- 


kała wówczas w Paryżu; miałam sposobność | gła Č Francji do Szwajcarii, z roztargnie- 


gwiazdy! Bo nic nie jest tak krótkotrwałe — | 


literackie opracowanie powierzyła jednemu 


ix i robiła co mogła, by niatce dogodzić, 
| Kury p. Paderewskiej 


na myśl-inne, które miały się ukazać przed „co widziałam nie przypominało wspaniałych 


odzimej gw ik wiemy órką Hu èn w 
cza była przedwcześnie zmarła Halszka d'U- 


być u niej kilka razy, Krach finansowy w 
Ameryce odbił się dotkliwie na jej fortunie, 
posiadała jednak majętności we Francji, je- 
dną pod Paryżem. z 

Pola Negri lubiła zmiany i przenosiła się 
| często z jednego mieszkania do drugiego; w 
przeciągu dość krótkiego czasu byłam u niej 
w trzech różnych apartamentach; za każdym 
razem drzwi otwierała mi ima panua-słyu- 
żąca. Było to w okresie, kiedy Pola Negri, 
żona p. Mdivani nosiła tytuł księżnej! Mdi- 
vanj nte wydał mi' się tak piękny, jak to fa. 
mą głosiła; miał typ lekko wschodni, gru- 
fiński; nąabierający w dobrobycie tuszy. Co. do 
tytułu, nie był on w Gruzji osobliwością, 
| każdy zamożniejszy góral tytułował się księ- 
| ciem. 
|  Fierwsze mieszkanie w którym bylam u 
| Poli Negri miało wyglad oryginalny 1 ar- 
|tystyczny. Olbrzymi salon, prawie pusty o 
| różowych tanetach. Fortenian i w samei głę 
(bi sali kanapka, stolik i dwa foteliki wygią- 
dały jak małe oaży na pE pustyni, Nad kana- 
, pẹ- naturalnej wielkości portret ` artystki. 
| Szło się ku niemu depcząc rozciągniętą na 


rę białego niedzwiedzia! 

| Dwa inne mieszkania miały charaktef za- 

możno - burżusżyjny. . 
Wiejska rezydencja 


Pewnego grudniowego dnia wybrałam się 


do wiejskiej rezydencji Poli Negri. Na stacji. 


zapytałam jak się dostać. — Przyjechali tu po 
kogoś od niej — powiedziane mi wskazując 
,na bryczkę przed dworcem. Był to: wózek 


Z | zaprzężony w jednego konia, na koźle sie- 


| dział rumiany chłopak, Zwróciłam się do nie- 
go po francusku, coś mi niewyraźnie zamru- 
|czał, spojdząłam na niego baczniej. 


| — Pan Polak? — zapytałam. A dyć — 
| odpowiedział mi z mazurska. Nie widzę oso- 
| by, która miała przyjechać, widocznie jej 
| ma, — A dno — rzekł, nie szafując sło- 
| wami. Usiadłam przy nim na koźle i poje- 
chaliśmy. 

Dzićń był niezwykle łagodny, na bladym 
| błękicie nieba świetiło słońce, na polach ni- 
| Þy rozsypana sól leżały okruszyny śniegu, 
Rezydencja Poli Negri piętrowy spory pa- 
łacyk, otoceony patkiem, w którym stała ka- 
|plica, Matka Poli Negri, p. Chałupiec, '(Ma- 
| dame Szalupek jak ją nazywał francuski per- 
sonel), idąc za przykładem poprzednich wła- 
| ścicieli sprowadzała księdza w niedzielę. Była 
| to właśnie niedzieła i w kaplicy odprawiała 
| się Mszą św. i 4 
„W pierwszej ławie w sutych sobołach sie- 
działa p. Chałnpiec, o. dwa rzędy dalej se- 
kretarz Poli Negri, a jeszcze 'dalej ludzie 
przybyli z sąsiedniego osiedla. 


— Moja córka jest w tej chwili w Pary- 
| ża — powiedziała mi p, Chałupiec, kiedy by- 


razy obcego pochodzenia, nie mogła widocz- 
nie oswoić się z ich brzmieniem. Czy była 


bno w swoim cząsie miała pralnię; czy „nie 
czuła sie hardzo obco w Ameryce. we Fran- 
|eji? W każdym razie Pola była idealną cór- 


Pod przewodnictwem p. Chałupiec zwiedzi- 
łam całą posiadłość, zajrzałyśmy do gospo- 
darskiego podwórka, do Kkurników. Pola Ne- 
gri nie kochała się w damowym ptaętwie, to 


okazów kurzego rodu p. Paderewskiej, nagra- 


pośród nich wyrazili w praktyczny, sposób — 
zwolnili Paderewskiego od wszelkich podat- 
ków! 4 z 


czenia wrażeń i wspomnień myś! moja odbie- 


ra, nazwisko jej jest von Losch. (Maria „ | śntącej posadzce olbrzymią, puszystą skó- 


dziś już piastująca godność 


Dokładny adres: 
Przez nieprzewidziane niespodzianki połą- i 


gemee e. o iE 
Pamiętniki gwiazd filmowych 


niem więc słuchalanń  epowiadźń p. lu- 
piec. Ale powróciłam do chwili k:e- 
dy stojąc pośredku parku miałyśmy | 

sobą kilka białych posągów wznoszących się 


nad trawvikami. Opowiadane mi (pownie. 


złośliwość ludzka), iż raz kaak gusa pety- 
glądając się jednej z kamiennych pos po- 
wiedział; „Ach! tra”! p, Chałupiec 


wywnioskowała z tego, że posągi w ogóle 
- 1”, t odtąd Tubiia A 


nazywają się „kleopa 

zwiedzającym park osobom —_zakręślając 
ruchem ręki szeroki luk — mówić od nie: 
chcenia.. ? 3 


, «To są Kleopatry mojej córki”! Zaświad- 
czam. że tego mi nie pówiedziała i podaję w 
wątpliwość tę historyjkę, która miała na ce- 
In zabawienio się kosztem rodzicielki naszej 
gwiazdy filmowej! 


51. Hulanicka. 


Z. Andrzejewski | A. Marasowski: SKARBIEC 
PIEŚNI POLSKIEJ. Zbiór 142 iąjpiekniejszych 


wu, r Pokaźny tom dużego formatu, oprawa płó- 
clenna. — Cena wraz z przesyłkę Fraz. J3Z0.== 


Alina Gniewkowska: WSPÓŁCZESNA EDCHNIA 
DOMOWA. Najlepszą polska książka kucharska, 
zawierająca przeszło 800 różnyeh przepisów, ze 
wszystkich dziedzin sztóki kucharskiej | cukier- 
niczej, liczne praktyczne wskazówki dla. góspo- 
dyń oraz projekty obiadów na cały rok. Książka 
ta jest nieocenioną pomocą w każdym domowym 
gospodarstwie. — Pokaźny tom, solidna i trwała 
oprawa płócienna. — Cena wras z przesyłką 
Ers. 1050.—» - t 


M. „Jęczalik: „LEKCJE KRQJU UBIORÓW 
DAMSKICH, DZIECINNYCH. BIELIZNY į MO. 
DELOWANIA”. Wysoce praktyczny, a jednocześ- 
nie przystępny podręcznik, który dopomaga do ov 
panowania sztuki krawieckięj bez pomoey nauczy- 
ciela. Przerobienie tego podręcznika umożliwi każ 
demu opanowanie kroju i. modelowania.nie tylko 


wych. — Liczne rysunki w tekście. — Cena wra» 
z przesyłką fr. 55Q,== ; 


Stanisław Porankiewicz: „SZEWSTWO I CHO- 
LEWKARSTWO”. (Materiał, narzędzia, maśry- 
my). Nowoczesny, praktyczny podręcznik dla każ- 
dego, kto pragnie naucz$ć się szewstwa i cholew- 
karstwa: —g Z rysunkami w tekście. — Cena wraz 
1 przesyłką fr. 305 m 


| „SENNIK POLSKI ORAZ PRZEPOWIĘDNIA 
TYNIECKA". — Cęna wraz è przesyłką fr,- Q5 „m 


„OBRAZ MATKI BOSKIEJ CZĘSTOCHOW- 
SKIEJ. Piękna seplowa rotogrąwiura w rozmiae 
rze 53 cm na '85 cm., wydana za zezwoleniem 
władz duchownych. Dla własnego domu oraz ne 
upominki gwiazdkowe i uoworoczne dla polskich 
1 francuskich przyjaciół. — Q©ena wraz z przesył- 
ką (specjalne opakowanie) (r. Z8Q— - 


- Wymienione wydawnictwa nareży zamawiąć na 
załączonym kuponie lub listownie, nadsyłać równo= 


cześnie należność według cen, podanych wyżej. ` 


Na żądanie książki mogą być wysłane do Polski, 
Niemieg t innych krajów. W takim wypadku- obo- 


wiązuje dodatkowa opłata” w wysakości | trs: Gda ` 


na polecenie i specjąlne opikówanio. * 


Uwaga: Wysyłka zamówionych wydawnictw: — 
pocztą ubezpieczoną -— nastąpi dopiero po otrzy- 
manio całkowitej ńależności. 4 


(Prosimy wyciąć, wypsłnić » wysłać) 


Do: „NARODOWIEC”, LENŚ (P.-de-C.) 
Proszę o nadęsłanie mi następujących wydaw= 
* nictw, które oznaczyłem krzyżykiem: 


SKARBIEC PIEŚNI POLSKIEJ, 

WSPÓŁCZESNA KUCHNIA DOMOWA, 
LEKCJE KROJU tI } 
SZEWSTWO I EHOLEWEKARSTWO À 


o M. 8. CZ 


v$ 4 
Fek 


t1 4 « 


w... 0.4 6 9* 
(drukowanymi tteranil) j 


> *. 
ga*s-0, 6.6 6 AGSFE-Ś a a n a ML ST NC W 
. g . 


Wiesz, mój drogi, myślałem, że koszula 


- moja jest biała, lecz Twoja 
ścierka do naczyn... 


© 9 z 


| Nawet mężczyzna zdaje 
sprawę: Persil pierze lepiej! Nic dziwnego : 
- | niezliczone bańki tlenu, którt tworzą jego 
| | pianę, przenikają włókna Waszej bielizny 
| | l usuwają niezawodnie, choć łagodnie, naj- 
| drobniejsze ślady brudu : bielizna Wasza 

staje się bardziej czystą i wytrzyma dłużej. 


(J + 
A PR-50-117-P r 


sobie z tego 


| ...ma biel Pe 


Wy także 
bieliżnie Waszej © -| 


* 4. _ 


sil ową!. 


nadajcie 


słynną biel PERSIL OWĄ 5 


JEST TO SPECJALNOŚĆ LEVER 


pieśni polskich, układ nut na fortepian | do śpie« 


dla siebie i rodziny, ale także dla celów zawodo-* 


«SENNIK „POLSKI, . 46 


RE | 


Y 
b 
A 


je: 


è 
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KS" "STYCZEŃ 
Sobota 


Dziś: Weroniki 
Jutro: Hilarego 
„.Pojytrze: Pawla pust. ` 


Opłata za „Narodowca” wyn osi : 
Na okres jednego roku tr, 2.500.— 
6 miesięcy fr. 1.300-— 
3 miesięcy É. 750-—/| 


| pocztowe konto czekowe: Ć.C. LILLE 16.657 
Zamówieńia i wszelkie iisty nąleży adresować: 


| NARODOWIEC" — LENS (P.-de-C.) | 


b ECHA. DNIA 4 


Siła mózgu ludzkiego będzie mogła 
hyć pomnożona dziesięciokrotnie, dzię- 
ki ostątniemu wynalazkowi brytyjskie- 
go uczonego, 

Dr Robert Nevil Leyton, „specjalista 
od badania gruczołów wewnętrznych i 
chorób mózgowych wykrył nową. me- 
todę leczenia, dzięki której przemęcze- 
ni intelektualiści, uczen}, ludzie intere- 
sów, którzy nie mogą się skupić, oraz 
dziecj o epóźnionym rozwoju, będą mo- 
gli być leczeni z powodzeniem, - 

Nowa metoda leczenia przemęczo- 
nych mózgów, stosowana przez dr R. 
Lsytona polega na zrobięniy zastrzy- 
ków pewnego wyciągu pod mózg w a- 
kresie ço. trzy, lub co cztery miesiące. 

Uczony brytyjski twierdzi, że jego 


.. a 


p 
stwa. Jednakże dawka lekarstwa, mu- 


si być każdorazowo > ec 


lekarza. 


niecenia a 

Dotychczas odkrywcze. brytyjski wy- 
konał 300 zabiegów, z których w 75 
procentach nastąpiła poprawa u osób, 
cierpiących na przemęczenie mózgu, 

Według oświadczeń dr Leyton, le- 
karstwo, kedace wyciągiem pewnych 
gruczołów wzmacnia siłę chorych mós- 
gów dziesięciokrotnie, 

W kołąch lekarskich Anglii odkrv- 
cie uczonego specjalisty od chorób 
mózgowych, budzi poważne zaintercso 
wanie, Trzebą jeszcze jednak zaczekać 


ną dalsze wyniki leczenia z pomocy: 


jego metody. 
aa 
i Zbiórka na - 
Tydzień Miłosierdzia 


Janczak Stefan — 


Wittenheim (Ht Rhin) . . 500— 
Kowalczyk Leon — À 

Wittenheim (Ht Rhin) P i — 
Maciejewski Mich $ 

Gramcourt (P, de k 250, — 
Jeruzalski Czesław — 

Herserange (M-et M.) . 150,— 

| "s 1400, — 
Poprzednio pokwitowanc . . 34 740,— 
Do dnia, 10, I. > 36 140,— 

a 


Nie zwlekaj dłużej, 
prześlij i Ty datek na Tydzień Miło- 
sierdzia. 


|ło — odwrotnie — kierownikom 


robotnika  - 


Gnaniu BADANE do nadzwyczaj- 


‘nych wysiłków pod pozorem obchodu 


popas czy urodzin Stalina lub Bieru* 
ta, 


cji bolszewickiej, „kongresu „pokoju” y 


| miesiąca pcz'ębienia przy jaźni ź Rosją, 


nie ma końca, Szczególnie ten ostatni 
jest ludziom wstrętny, bo jest to rusy- 
fikacja Polski, kosztem potu i krwi 
robotnika. Jego to kosztem zalano Pol 
skę agitatorami sowieckimi, którzy 
dawali sowieckie przedstawienia, urzą- 
dzali dziesiątki tysięcy sowieckich od- 
czytów, przy czym bezpieka pilnowała, 
aby w każdej wsi było „towarzystwo 
przyjaźni polsko-radzieckiej”. 

Na tych odczytach reklamowano m. 
in. konstytucję sowiecką jako „najbar 
dziei demokratyczną konstytucj 


tracyjnymi i prawem wysyłania „lu- 
dzi tez wyroku do przymusowej pracy. 

Oblicząją, że wskutek ucisku, głodu, 
nędzy i wyzysku zmarło pod dyktątu- 
ra sowiecką przeszło 30 milionów lu- 
dzi; czyli kilka razy więcej niż w obo- 

ząch hitlerowskich. 

Mimo to w miegiącu „przyjaźni g0- 
wiecko - polskiej” spędzano ludzi na 
przedstawienia, filmy i odczyty gowiec 
kie, mające zakryć prawdę przed mą- 
sąmi polskimi. W samym tylko Bią- 


Procesy walutowe i sabotążowe 

Fale procesów zainscenizów ano nieomąl we 
wszystkich większych miastach kraju, na 
których gkazywąano na długoletnie więzienia! 
rzekomych spekuląntów czy pósiądaczy op- 
cych walut i złotą. 

"Wszystkie te procesy nastąpiły bezpośre- 
dnio pó rabunkowej wymiąnić pieriędzy i 
miały ną celu odwrócźnie uwagi rabówanego 
przez reżim społeczeństwa i skierowanie je- 
go nienąwiści w kierunku rzekomych winp- 
wajców. Ze sprawozdań w prasie mogłoby 
wynikać, że w Poelgce nagromadziły. się całe 
góry złota i.obcych wąlut. Gwałtowna jed- 
„nak agitąeja w tejże prasie, ysitująca przed- 
stawić dobre strony „reformy” dla mas pra- 
cujących, wskazuje wyraźnie, jak* wielkie 
musiało być wzburzenie tych mas wobęc nie- 
óczekiwanego rąbunku-ich oszczędności. 

Niemniej liczne są procesy sabotażowe. We 
Wroełąwiu śkazani zostali zą rzekomy sabo- 
taż gospodarczy ną karę śmierci Józef Dzie- 
dzic, na dożywotnie więzienie — Stanisław 
Głowiński, na 14 lat więzienia — Ignacy 
Maćkowiak, na 13 lat — Dawid Jakubowski 
i Józef Szymański, ną 12 lat Włądysław 
Gieysztor i Jan Stępień, ra 10. lat — Zyg- 
munt Bukowski, na 5 lat — Edward Andra- 
szek i na 3 lata więzienia — Antoni Kubą- 
czyk. 

Prokurator twierdził, że oskarżóny Giey- 
sztof brał udział w „interwencyjnej wojnie” 
przeciw Rosji w 1920 r. jako porucznik i.a- 
diutant gen. Hallerą i odznaczony został 
wówczas krzyżem Walecznych. Obwiniał go 
również o.„kumanie się z prawicowym od- 

tamem- PPS”. Prokurator ti zi; że oskar- 
żeni „stano element obszą 
czo-kąpitalistyczny spod znaku „mikołajczy- 
kowskiego PSL” .i popełniali zarzucane im 
przestępstwa „z nienawiści do Polski Ludo- 
wej”. 


Przymus pracy 

Warszawa, — W Polsce istnieje przymus 
do pracy tąkiej, jąką reżim wskaże. Ani ro- 
botnik ani żaden inny pracownik nie ma prą- 
wą wyborysrodząju i miejsca pracy. Prawo 
to było już poprzednio ograniczone, bo nie 
łątwo było znaleźć prącę lepiej płathą czy 
wykonywąną w lepszych warunkach niż ta, 
którą się posiadąło w danej chwili. Wolno 
było jednak takiej pracy szukać. Wolno by- 
przedsię- 
biorstw. posżukiwać pracowników. Obecnie 
to prawo wyboru' pracodawcy i pracownika. 
ulega skasowaniu. Pracowniką będzie się od. 
tąd przydzielać przymusowo tam, gdzie 
wszechwładne państwo pracować mu każe. 
Pracownik staje się tym, czym b$ł wiele 
wieków temu: niewolnikiem, przykutym do 
warsztatu pracy 1. zmuszonym do tej pracy 
groźbą kar i PRA 


1-go Maja, 33-ciej rocznicy rewolu-- 


5 
5 : Í 
dyktaturą na czele, z obozami koncen-. 


| 


łymstoku wyświetlono ' 14 filmów so- 
wieckich, które na 130 seansach obej- 
rzało rzekomo 74.712 widzów. Około 
36.000 widzów miała stanowić mło- 
dzież szkolna, dla. której na specjalnie 
zorganizowanych. porankąch dano po- 
nad 60 seansów. 

Ekipy wiejskich kin ruchomych od- 
wiedziły 199 miejscowości, gdzie fil- 


my obejrzało ponoć ponad 64.500 wi- 


dzów. 

Ale nawet koń by się śmiał, gdyby 
nam ktoś chciał mówić, że ludzie poszli 
tam dobrowolnie, a nie pod czujnym 
i kontrolującym okiem bezpieki, 


Tez samo 


ha 


Komina — Ktoś przypomniał 
wiersze Góreckiego, pisahe przed 125 


laty przeciw- uciskowi sówieckiemu. 


Oto kilka p. 
Codzień_ j iake na tyranów srogich, — 


‚A sami wszędzie, gdzie władza wam dana, 


Ciśniecie włościan PORA 


lenie się wszyscy. wstrzymać Wisły wody, 
Róbcie co chcecie — wciąż będzie płynęła. 
Wstrzymać naród płynący przez wieki, 
Byntem nazywać gdy opór pokaże — 
Większe zuchwalstwo, niż wstrzymać 

[bieg rzeki. 

~ 
* 

„ Dziś tak samo czują i myślą bracia 
nasi w Polsce o agentach Stalina, cis- 
nących włościan ubogich i tusyfikują- 
cych naród z polecenia cara: Stalina. 


Wzywają do oszczędzania papieru. 
a Cyrankiewicz posłał Wenni'emu > 
eały pociąg papieru za darmo na propagamcdę ? 


Warątawh. — W pismach reżimow. ych 
znajdujemy następujący apel: 

„W dziedzinię ogźczędzania „papieru jest 
jeszcze do zrobienia du. Mfrnotrawstwó 
papieru widać na każdym kroku. 

W szkołach utrwaliła się tradycja, że np. 
rysunki muszą być tak prowadzone, iź na 
kążdym arkuszu wirien się znajdować tylko 
jeden rysunek, podczas gdy nieraz mogło by 
się zmieśgić ich z 'dziesięć i arkusz będzię 
wyglądał estetycznie. Rysować winno się na 
obu stronach. żeby ołówek nie wy gniątał pa- 
pieru na druga stronę, trzeba pod arkysz 
papieru podkładać coś twardego, np. szklaną 
szybkę lub cienką twardą, gładką desgczkę. 
W ten sposób można ołówkiem pisać i ryso- 
wać na obu stronach bez wygniatania ŚIa- 
dów na drugiej stronie. 

Marginesy stały się w szkole czymś w ro- 
'dzaju nietykalnego tabu. Jak obliczyłem, zai 
muią one w niektórych wypadkach mawet 
trzecią część strony zeszytu. Gdy spoirzymy 
na. nie w zeszytach zapisanych, to widzimy, 
że świecą ońe przeważnie pustkami. 'Tymczą 
sem wiem z własnemó doświadczenia, że są 
one absolutnie niepotrzebne. 5 

. Jeżeli szkoła ma przygotowywać do życia, 


HUMOR KRAJOWY 


W sklepach ` reżimowych brak 
wszystkiego. Można tam coprawda 
dostać różne towary, ale brak akurat 
tych, których ludzie potrzebu* a, "RE; 
żim więc nakazyje. prasie robić propa- 
gandę, która ma odwrócić uwagę od 
prawdziwi ych winowajców, to jest od 
komunistycznej biurokracji. Prasa po- 
daje taki cto obrazek: 


Pani Rozalia Plociuch wstaje o godz. 8.30. Prre- 
ciera lewe oko, potem prawe, ziewa od ucha do 
ucha, wyskakuje spod pierzyny i momentalnie 
wskaknje w nylony. 

* Zjada śniadanie, bierze wielki kosz i pędzi na 
miasto. 

Wpada do pierwszego sklepu i pyta: 

— Co dawaja? 

Ekspeędient uśmiecha się grzećznie i mówi: 

— A czego pani sobie życzy? 

— 6 aroy! kretonu w zosia, Albo W waj 
teczkę! 


-— Niestety, nie mamy kretenu... 
P. Rozńlia bierze siq. pod boki. 
—/Ot, porządki! Kretonu nie ma! 
nie ma, ha? 
— Bo tu jest "R 
| dient. sę 
Wobec 


A dlaczejia 
— wyjaśnia ekspe- 
tego p. Rozalia kunuje dwa tuziny 
świec, 100 pudełek czarnej pasty do obuwia, kilo- 
gram pokestu i „ biegnie dalej. 

Nagte staje, jak wryta — ogonek! Błyskawier- 
nie zajmuje w nim miejsce. Mija pół godziny i 
pani Rozalig dociera do lady. 

— Poproszę tuzin! 

— Bprzeędajemy tylko na wagę! 
ekspedientka. 

— No, to niech mi pani da 5 kilogramów! 

I nasza szanowna pani Plociuch kupuje — dia- 


— wyjaśnia 


|bli wiedzą po co — 5.kg. musztardy. 


Czasem zdarza się wprawdzie, że p. Rozalia 
fatalnie wpadnie. Np. stanie w ogonku. Stoi, stot 
i stoi. Dociera wreszcie do lady i dowiaduje się, 
że to był ogonek do „Orbisu”, po bilety, Wtedy 
p. Rozalia 4%) chrząka i rączo pomyka dą- 
lej. 

Do obiadu Pó; wpaść do 14 skłepów i 4 raty 
odnieść do domu kosz po brzegi wypełniony sprą- 
wunkami. 

Obiad konsumuje ok, godz. 16. w towarzystwie 


E ent ze usikskiójm kiwa głowa. ,. PA 


to musi*ona również uczyć i oszczędności. 
Winna więc dawać przykład oszczędżanią. 
Powinną wiec znieść marginesy i wsżelkie 
„białe plamy” w zeszytach, które powinny 
być ząpisane we” od deski do deski itd. 


= 
- g 


Do takie j szkoły oszczędzania papie- 


tu należałoby: posłać także premiera 


Cyrankiewicza, który swojemu wło- 
skiemu towarzyszowi Nenniemu po- 
słał cały pociąg RZY. z papierem 
ządarmo. 

Ale tak już jest w Polsce dyktator- 
gko-reżimowej. Nie ma ubrań, bo w 
łódzkie i bielskie wyroby ubierają się 
Moskale. Nie ma węgla, dla Polaków, 
bo palą polskim węglem w Rosji. Nie 
= mięsa, bo idzie z Polski do Niemiec 


schodnich. Nie mą papier u, bö się zo 


jerseis „towarzyszom”. Co naród pol- 
ski wyrobi, to rozdaje się ną lewo'i na 
prawo, a lud polski żyje w nędzy. 


męża. Na stole i mięso | jarzynka i zupka i de- 
serek. Pani Rozalii tłuszcz o edah po brodzie, s- 
le mimo to stęka: 

— Co za czasy, co za Czasy! 
dzie crłowiekowi zdechnąć! 

Wbrew temu, co mówi, po obiedzie wcale nie 
tdycha, a zaczyna porządkować ste zapasy. Bar- 
dzo lubi to zajęcie. Podwiązki na jedną kupkę, 
mydło na drugą. Smalec do komody, marynowa- 
ne śledzie do szafy, Papierosy do piwnicy, leny 
na muchy na strych. Cebulę w otomane, dwie ż$- 
we gęsi do biurka. Papier klozetowy pod szafę, 
wędzeny boczek pod materac. 

„Przy tej pracy mija jej czas do g. 18. Wtedy 
p. Rozalia zjada podwieczorek i pędzi na drugie 
piętro, do p. Józi Qgoniarskiej. Zamyka się z nią 
w pokoju i óbie panie dzielą się FU TLA 
z rynku. 

Tu, na rogu, w tej spółdzielni były dzisiaj 
rodzynki. Kreton ma być jutro. Ale nie w grosz- 
ki, tylko w kratkę. Jutro będzie również proszek 
do prania. Dziś przywieźli do „Bekonu”* kor- 
czaki. Bardzo ładne. Kupiłam osiem. W Pedecie 
mają być nocniki... 
eż tym gc PREO, jej. 

niki! _ Podo) 


Z głodu przyj” 


ko kre 
lęcinę! Aha! Aha! 
itd. itd. 


Zapomniałybym na śmierć! 
i « A 6.) gu 24 s ~i 

Takimi bzdurami chce się zakryć 
niedołęstwo biurokracji -reżimowej i 
odwrócić od niej uwagę na osoby nie 
istniejące. 

Takich Rozalii ani Józi bowiem w o- 
góle nie ma, a przede wszystkim nikt 
im nie sprzedałby 6 metrów kretonu 
ani 5 kg musztardy, choćby dlatego, że 
ani jednego ani drugiego artykułu” w 
ogóle w tej chwili nie ma w całej Pol- 
sce. 

A wreszcie wiadomo, że hartdlarze — 
to. najwięksi spryciarze a nie tacy głup 
cy, jakich nam maluje z wyższegó roz- 
kazu. reżimowy biurokrata - dzienni- 
karz. ` : 


Zdobył : Rafał... cięta sztuczka: ` 


` Pingwina, papugę, Eruczka! 
Rogkoszuje się po trudzie: p 
Pieska uwiązał przy budzie; 
pal: do klatki wsadził, . 


A z pingwinem... jak zaradzi? 


Dziwny człowiek, dziwna mina: : 


Do lodótwki dał pingwina. . 


50). (Ciąg dalszy) 

Cała ta przestrzeń nosiła nazwę Bo- 
cage, 

Był więc tam las Misdon, pośrodku 
którego znajdęwał się staw, a który 
należał do Jana Szuana; był las geń- 
ski, należący. do Taillefera ; był las 
Huissehie, który należał do Gouge-le- 
Bruanta; las la Charnie pana Gourtil- 
16-le-Batard zwanego Apostołem Pa- 
włem, dowódcy obozu Czarnej Krowy; 
las Burgaud tego tajemniczego pana 
Jakuba, “którego czekał równie tajem- 
niczy koniec w podziemiach Juvardeil; 
lag Charreau, gdzie Pimousse i Petit- 
Prince zaatakowani: przez garnizon 
Châteauneuf brali rękami grenadierów 
z szeregów republikańskich i przynosili 
ich do niewoli; las Heureserie, świadek 
zabłąkania czatów z Longue-Faye; 
las Aune, w którym .szpiegówanó dro- 
ge z Rennes i z Laval; las Gravelle wy- 
grany w kręgle przez jednego z ksią- 
żąt lua Tremouille; las Lorges, gdzie 
Karol Boishardy panówał po Bernar- 
dzie Villeneuve; las Bagnard koło Fon 
tenay, gdzie Lescure wydał bitwę Chal 
bosowi, który ją przyjął, mimo, że był 
w pięciu na jednego; las Duroodais, ò 
który walczyli niegdyś Alain-le-Redru 
r. 'Herispotx, synowie Karola Łysego: 
las Croqueloup ma skraju tej piaszczy- 
stej równiny, gdzie Coquereau strzygł 


który był świadkiem homerycznych o- 
telg wzajemnych Srebrnej Nogi i Mo- 
riera; las Saudraie, który widzieliśmy 
lustrowany przez batalion paryski, I 
wiele innych. jeszcze, 

W niejednej z tych puszcz były nie 
tylko chaty podziemne zgrupowane'wo 
kół pieczary wodza, lecz całe osiedia 
z: niskich, schowanych .pod konarami 
drzew szałasów; była ich taka. mno- 


pa isdn: las Croix-Bataille, 


gość, że wypełniały nieraz las cały. 


Dym zdradzał je czasem, W lesie Mis- 
don dwa z tych osiedli, Letang i Rue- 
de- Beau, zyskały wielką sławę. 
Kobiety mieszkały tu w szałasach, 
a mężczyźni w lochach podziemnych. 
Zużytkowanow tej wojnie galerie wró 
żek i stare.okopy celtyckie. Tym, któ- 
rzy.się tu ukrywali, przynoszono posi- 
łek. Zdarzało się, że ci, o których za- 
pomniano, umierali z głodu. Byli to 


niezręczni, nie umiejący otworzyć 


swych kryjówek. Pokrywa z mchu i 
gałęzi była tak kunsztownie zamasko” 
wana, że prawie niemożliwa do rozpo- 
znania ż zewnątrz wśród traw, z we- 
wnątrz jednak było ją bardzo łatwo 
otwierać i- zamykać. Kryjówki te u= 
rządzano bardzo starannie. Wykopa- 
p ziemię wywożono do któregoś z po- 

liskich stawów. Wewnątrz ściany wy- 
kładanó mchem i paprocią. Schronie- 


` 
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Z Powieść historyczna ARA | 


mia takie nazywano „lożami”. Było 
tam wcale dobrze, o ile może być do~- 
brze bez światła dziennego, bez ognia, 
bez chleba i bez powietrza, 

Wydostać się nie zachowując nale- 
żytych ostrożności było rzeczą bardzo 
niebezpieczną ; można się było nieoczę- 
kiwanie znaleźć pomiędzy nogami żoł- 
nierzy armii przechodzącej, 
były groźne jak sidła o podwójnym po- 


trzasku. Niebiescy nie śmieli tu wejść, 


biali lękali się je opuścić. 

ROZDZIAŁ IV 

życie podziemne 
Ludzie zamieszkujący te nory dzikich 
zwierząt nudzili się. Czasem w nocy, 


'niębacznj na wielkie niebezpieczeństwo, 


wychodzili z kryjówek, aby potańczyć 
na sąsiednich wydmach. Niektórzy 
dla zabicia czasu modlili się. 
Chouan”, opowiadał Bourdoiseau, "kas 
zał nam codziennie odmawiać róża- 
niec”. z ? 


Lasy te| 


„Jan 


1793 


Z nadejściem pary żniw nie.podobna 
było powstrzymać mieszkańców Bas- 
Maine od wymykania się na dożynki. 
Niektórzy miewali oryginalne pomy- 
sły, „Denys — mówi Tranche-Mon- 
tagne — przebierał się za kobiete, aby 
pójść na komedię do Laval; _ potem 
wracał do swojej nory.” | 

Ludzie ci wychodzili nagle do wal- 
Ki, porzucając więzienie dla grobu. 

Czasami podnosili pokrywy swych 
mogił i nadsłuchiwali, 'czy nie dolatu- 
je zgiełk odległych walk; uszy ehwy* 
taty dalekie odgłosy: Ogień republi- 

mów był regularny, rojalistów — 
przerywany; było to-dla nich wskazów 

; jeżeli ogień plutonowy ustawał na- 
gle, znaczyło to, że rojaliści byli po- 
Łici; jeżeli strzały przerywane oddala- 
ły się bardziej, znaczyło to że zwycię- 
żali. Biali zawsze prow „pościg, 
niebiescy nigdy, maj-- całą okolicę 
przeciw sobie, 7 


st z ó fczoch! Mus ZA go czwar- |, 
ran m pode eoch w kolejce! żebym tyl 


do rzeźnika, Bed ma mieć jutro cie-| 


| o wszystkim znakomicie poinformowa- 


Sir. s. mm 


Gwiazdki reżimowe nową próbą 
komunizowania młodzieży polskiej we Franeji 


Przeróżni wysłann: cy reżimu war- 
szawskiego prowadzą od kilku mjesię- 
cy pracę oraz przygotowują swoje pod- 
ległe placówki we Francji do wzmoże- 
nia akcji przenikania do społeczeństwa 
polskiego, . oraz wywierania swych 
wpływów na starców, rwą i 
oraz młodzież wychodźczą. 

Przedstawiciele Warszawy dążą. do 
osiągnięcia swych celów różnymi dro- 
gami. _ 

Część działalności na terenie robot- 
niczym prowadzą t.zw. sekcje i „Gru- 
py Językowe” i organizowane przy 
C.G.T.; praca zaś na odcinku szkol- 
nym opiera się zawsze jeszcze w du- 
żej mierze o 'nauczycielstwo, , opłacane 
przez konsulaty reżimowe, 
czego uzależnione pod względem mate- 
rialnym od Warszawy i © mocodaw- 
ców ną terenie Francji. Wchodzą tu- 
taj zarówno nauczyciele, prowadzący 
kursy języka polskiego, jak również ci 
nauczyciele i nauczycielki, którzy zo- 
stąli pozbawieni przez włądze francu- 
skię prawa nauczania w szkołach. Po- 
nadto dochodzą do tego działacze z 
dawnych rozwiązanych stowarzyszeń 
reżimowych. 

Emisariusze Goldberg - Borejszy i 
Bermanna położyli nacisk na zorgani+ 
'lzowanie wielkiej akcji propagandowej 
dla. przyciągania patriotycznego wy- 
chodztwa polskiego. do.akcji, której 


patronują obcy przywódcy, zasiadają- | 


cy w centrąlach Kominformu otaz w 
prezydium warszawskiego „Kongresu 
Pokoju”. 

W ciągu listopada i grudnia 1950 ro- 
ku odbyły się w większych ośrodkach 
życia polskiego we Francji odprawy w 
konsulatach, na których inspektorzy 
reżimowi w obecności konsulów lub ich 
zastępców przedłożyli wytyczne, jak 
zwiększyć nacisk na Wychodztwo pol- 
skie we Francji, jak narzucić młodzie- 
ży polskiej ideologię marksistowską, 
jak ją pozyskać dla reżimu komuni- 
„|styeznego oraz, jak zaszczepić w tę 
młodzież sympatie dla Rosji i Komin- 
forni 
Qrganizowanie gwiazdek reżłmowych 

"Centrala P.Z.P.R. oraz biura propa- 
gandowe reżimu warszawskiego naka- 
zały organizowanie we Francji trady- 
cyjnych „Gwiazdek” bez liczenia się z 
kosztami. 

Wykonawcy, dobrze opłacani i wy- 
posażeni we wszelkie środki propagan- 
dowe, oraz pieniądze organizują Czer- 
wone Gwiazdki pod hasłem „bratania | | 
się” i. re; krajowej z młodzieżą 


Caly wysiłek wysłanników .i działa- 
czy konsularnych zmierza do tego, by 


dopr owadzić do wielkich imprez co naj- 
mniej w okręgach i podok gach, na. 
które to występy nauczycielki i nau- 
czyciele mają sowa tłumnie mlo- 
dzież, nawet przy pomocy. autobusów, 
opłacanych przez reżim. 

Propaganda reżimu dąży dó wyzy- 
kania takich okazji dla pikap] 
przemówień, nadesłanych przez çen: 
trale propagandy partyjnej i komin- 
formowskiej. Oczywiście pełno tam 
wyświechtanych frazesów z warszaw- 
skiego „Kongresu Pokojowego” i zna- 
nych słoganów, powtarzanych przez 
marksistów, wykładowców leninizmu i 
stalinizmu, pełno pochwał pod adresem 
Rosji i wszechrosyjskiej partii bolsze- 
wickiej. Celem tych wystąpień są ata- 
ki na demokracje zachodnie i wykazy- 
wanie jakoby tylko Rosja i jej sateli- 
ci myśleli o „szczęściu robotnika i chło- 


kowane przez reżim pocztówki 
mają orap = młodzież polską 


Francji 
Nie dosyć na Aż że działacze kon- 
sularni, nauczyciele i wysłannicy par- 
tyjni starają się rózpaczliwie o wpływy 


na Wychodztwie. Reżimowe Minister- | 


stwo W ychowania wydało polecenia 
kierownikom szkół'w Polsce, by dzieci 
polskie wzięły udział w akcji propa- 
gandowej, przesyłając młodzieży wik AO c Fe KEN aS e E 


Ci Alei wojownicy byli z zawsze 


(ni. Ich komunikacja była błyskąwicz- 
na i dziwnie tajemnicza. Pozrywali 
wszystkie mosty, zdemontowali wszyst 
kie wozy, a mimo to mieli możność «ko- 
munikowania sobie wszelkich wiado- 
mości, ostrzegali się wzajemnie przed. 
każdym  niebezpieczeństwem, Stacje 
emisariuszów . znajdowały gię.w każ: 


dym lesie, wiosce, chacie, w każdym 


krzaku, 


Głupawy chłopek przenosił spokoj- 
nie depesze we wnętrzu swego wydrą- 
żonęgo kija, 

Boetidiux, dawny członek Konstytu- 
anty, dostarczał im, by mogli swobod- 
nie krążyć po całej Bretanii. blankie- 
tów paszportów republikańskich nowe- 


go typu, bez wypisanych nazwisk. 


Paszportów owych zdrajca ten miał 
całe stosy. Nigdy nie udało się ich 
przyłapać, „Sekret powierzony . ezte- 
rechset tysiącom ludzi — mówi Puy- 
saye — był święcie dochowan;”. 


Zdawało się, że ten czworóbok, za- 
mknięty "+ południu rinią od Sables do 


‘Thouars, na wschodzie przez linię z 


Thouars do Saumur i przez rzekę 
Thouć, na północy przez Loirę a na za- 
chodzie przez Ocean, posiada jeden sy- 
i stem nerwowy i że żadna cząstka tej 


wskutek | 


skiej na Wychodztwie “we Frańcji 
kartki z życzeni i. Treść tych kartek 
zdradza, że jest z góry podyktowana 
uczennicom. 

oto dwie takie wymowne kartki 
propagandowe: 

„Kochani koledzy i koleżanki! Na pewno 
jest Wam przykro, że nie jesteście w swojej 
ojczyźnie. Ale myślę, że się spotkamy nà ko- 
loniach letnich. W. naszej Polsce ludowej pra- 
cujemy systematycznie, dążąc szybko do 50- 
cjalizmu Teraz właśnie wykonujemy plan 
G-letnj, Jest to plan rozbudowy kraju. Ży- 
czymy wam wesołych świąt, powodzenia w 
nauce i LK y, oraz powrótu do Ojczyzny. 
Podpis M. L. uczennica klasy VII b, data, 
8. XI, 1950, Adresowane... Dô koleżanki we 
Francji. Na widokówce znajduje się a= 
Hali w Dolinie $trążysktej u stóp Giow ontu.” 
Inņá kartka Marylj P. jest jeszcze 
wymowniejsza: 

„Droga koleżanko Rodaczko! W związku 
ze zbliżającymi się Świętami Bożęgo Naro- 
dzenia, ž którymi wiązanych jest tyle czy- 
sto polskich trddycyi, zasyłam Ci moc po- 
zdrowień z macierzystego kraju, Polski De- 
mokratycznej. Kraj nasz coraz szybelej roz- 
wija się i z gruzów powstają nowe miasta, 
które -sy dowodem, że socjalizm I pokój 
wzmacnia się i żadna siła go nie pokona. 
Nam młodzieży w Polsce Ludowej życie pły- 
nie mile i wesóło. Razem ze starszymi reali- 
zujemy plan sześciolętni i przyczyniamy się 
do podniesienia gospodarki... naszego kraju. 
tę zesyłam eż siostrzane pozdrowienia z Pol- 
n a i gi ti 

OPAC « Do koleżanki we 
Francji. Na drugiej stronie kartka z 
ogólnym „widokiem Łodzi”. 

Protest rodziców 
pzzeciwko akcji 2 

Oburzeni do żywego rodzice dzieci, 
przesłali do redakcji „Narodowca” 
słuszny protest, pisząc: „Posyłam .do 
użytku „Narodowca” otrzymane przez 
moje dzieci na kursie kartki, które re- 
żim warszawsko - munistyczny -we 
Francji rozdaje dzieciom polskim we. 
Francji na reżimowych Gwiazdkach 
bezbożniczych. Za pośrednictwem „Na- 
rodowca” pragnę zaprotestować ostro 
przeciwko podobnemu komunizowahiu 
naszych dzieci polskich we Francji Ro-` 


» t 


l dzice, którzy mają , Boga w sercu, nie 


powinni nigdy posyłać swoich dzieci na 
te Gwiazdki reżimowe. , Załączone 
kartki z kraju, gdzie każe się dzieciom 
w Polsce pisać do dzieci we Francji, to 
obłuda i fałszywa propaganda mo- 
skiewska, mająca na celu skomunizo- 
wanie dzieci polskich we Francji. Oj- 


zamożnym kartki gobbkami „picas- 
sowskimi, które to kartki są legityma- 
cją dlą otrzymania 'paczki po przyby- 
ciu na „Czerweną Gwiazdkę”. 
„Wychodztwa polskie we Francji 
winno zbojkotować tę akcję propagan- 
dową Warszawy, która kosztem wy- 
zysku robotnika w Polsce dąży opisa- 
nymi powyżej metodami do okłamania 
Wychodztwa w sprawie. stosunków pa- 
nujących w kraju i w sprawie cel 
jakie sobie postawił reżim warszawski 


w zgodzie z Moską. (y). 
WIERSZE NADESŁANE | A 


PRZEM CZYTELNIKÓW - 


sid "W dzień mych urodzin 
Pomnę urodzin dzieciństwa dzień drog. 
Babkę staruszkę, ojca, moją matkę, 
Widzę jak wchodzą w mej komnatki progi, 
Ich dobry uśmiech — naszą starą "= 

Widzę egrody, falujące zboża, >. ` 

Ciemnego lasu rozłożyste drzewa, 

I ten krzyż święty, co dzieli rozdroża, 

Słyszę słowika co "w oddali śpiewa, 
Widzę rzeczułki fale wciąż szumiące, 
Ukryte we mgle jej głębokie tonie, 
"Kwiaty rozkwitłe na pachnącej łące, 
Wierzby-staruszki pochyłe nad błoniem. 
Nie powiem il4 tak minęło godzin... - 
Gdym się przebudził i spojrzął wesoło, 
Ujrzałem pustkę += w tym dniu mych urodzin, 
Pustkę straszliwą, pustkę naokoło... * 
Wiersz ten poświęcam pamięci mój: meta, 3 
Którą żegnałem przed tak wielu laty, 
Gdyż już nie walsę do mej miłej root 
Bo mi odeszła matula w zaświaty... 

WITWICKIi, Jasik "2 Belgia 


ziemi nie może > iR nie poruszyw- 


szy całości. 


Były tu kleny, podobnie jak w Szko- 


cji. Każda parafia miała swego do- 
wódcę. Ojciec mój brał udział w tej 
wojnie, mogę. więc o niej coś powie- 

dzieć. ; z 

ROZDZIAŁ V 
Życie w czasie wojny 

Wielu miało jedynie viki. Nie bra- 
m2) jednak cobrej broni myśliwskiej. 
o było o zręczniejszych etrzel- 
k $ niż kłusownicy z Bocage i prze- 
mytnivy z Leroux, Byli to dziwni, 
straszni i niepokani zapaśnicy. Dekret 
powołujący pod broń trzysta tysięcy 
rekrutów poruszył wszystkie dzwony, 
bijące na trwogę w sześciuset, para- 
fiach. Pożoga rozgorzała jednocześ- 
nie we wszystkich punktach. Powsta- 
nie w Poitou i w Anjou wybuchnęło 
jednego dnia. Powiedzmy, że pierw- 
sze szemranie rozległo się od roku 
1792, 8, lipca, na miesiąc przed 10. 
sierpnia, na wybrzeżu Kerbader, Alain 
Redeler, dziś zapomniany, był poprzed- 


nikiem - 'Rochejaqueleina. i Jana Szua: 


na. Rojaliści pòd grozą kary śmierci 
zmuszali. wszystkich zdrowych męż- 
czyzn do wzięcia udziału w „powstaniu. 
Rekwirowali konie, wozy i żywność, 


Qiąg dalszy nastąpi) 
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v Narodowiec 


ak w hotelu 


ARTE, — H/'szpan Rocardo Conde, % 
chciał zabić swą żone 


"Dwa niesżezęśiwe wypadki ne 
w kopalni rudy żelaznej l 


Mlode małżeństwo odpowiada za zabój | 


82-letniej rentierki [iym backras somis ojc pa: „w Grusnes (M. et M.) 
kama e — r kalecze! , 
OHALON -sur-SAONE. — Pani Rousselle, prawa zamieszkania w nim do końca życia | małżonkowie zostali umieszczeni w aia. w poniedziałak, dnia 8 bm. ha popołudnio- 


gdy przed 15 laty była kucharką w jednym || 
z hoteli. w Macon, zaopiekowała się sierotą, 

12- letnim Ludwikiem Forestem. Niewiasta 

czyniła wszystko, by mu zastąpić matkę. 


W listopadzie 1948 roku, Ludwik Forest, 
który był już dorosłym mężczyzną, poślubił 
Pierette Vella 4: Lyonu. Młodemu małżeń- 
stwo, które zamieszkało u pani Rousselie w 
jej willi, do której się wycofała z powodu 
podeszłego wieku, urodziło ślę dziecko. By- 


1 2.500 fr. renty miesięcznej od Foresta. Powodem- dramatu, jak podaje się, miały | wej zmianię w tut kopalni uległ ciężkiemu 

Niebawem stosunki między młodym mał- | być wymówki niewiasty wobec niemożności |wypadkowi przy pracy, niłody górnik Koche 
żeństwem a staruszką się zaostrzyły | ren-| znalezienia przez Ricardo stałej. pracy. ipajcor Karol, lat 18. Został on przygnie- 
tierka wypowiedziała mieszkanie, które zaj- | clony blokiem rudy wagi około dwóch ton. 
mowal. Niemniej zezwoliła im na zbudowa- N Po udzieleniu pierwszej pomocy ranny zo- 


+. 


nie w ogrodzie swym baraku. Tajemniczy zgon j natychmiast odwieziony do szpitala Mi- 
Młoda para małżeńska postanowiła zgła- i vile w Villerupt, gdzie po catonocnych 
dzić staruszkę, co też uczyniła, Niewiasta y 15- miesięcznej dziewczynki -. i „| cierpleniach zakończył życie, 
została przez nich utopiona w pobliskim sta | : PARY a dz w Aa op 4 oe „Zniar zł | W tym samym dniu lecz o godzinę póź- 
wie. Forestowie, by ukryć zbrodnię, ułożyli l Lea Pilka: emaa jeszkałą Mej zaszedł drugi wypadek, w którym uległ 
R trupa rentierki w ten sposób, by wydawało EE 5473 również młody górnik polski, Stefan Sinoliń 
ra kucharka, która żyła. z renty, mimo to się, że niewiasta wpadła do wody. Sprawa | PZY rodzicach, 177, rue du Faubourg Saint- ski, lat niespełna 19. Jakkolwick życiu jego 
opiekowała się nadal Forestem j chcąc muf jednak nie ukryła się i Forestówie zostali Antaue, + grze] tok, [770 zagraża niebezpieczeństwo, to jednak bę- 
zapewnić przyszłość chciała przekazać dom, | aresztowani. O losie ich zadecyduje vbecnie| Władze sądowe nakazały sekcję, zwło dzie musiał pozostać dłuższy czas w szpita- | 
w którym mieszkała, z zastrzeżeniem sobie | sąd przysięgłych. ky ią In Micheville, gdyż okalcczenia są dosyć po- | 


s ee e arane ee e 
` Kradzież w hotelu w Lens Dwa nieszczęśliwe wypadki w kopalni 


LENS. — W nocy z wtorku na środę za- z W $ : A EA FLET 
nocowała w. hotelu małżonków Petit, 136, | gą niesuczęściy. paga A spg harar arasia Ze saiu przysięgłych Sekwany 
rue Emile Zola, pewna para, która opuści- | Roost-Warendin został okaleczony górnik Jó| PARYŻ. — Przed sądem przysięgłych 5 
ła go nazajutrz rano. , i zef Monbel, w szybie Lemay w Pecquencourt | kwany odbyła się rozprawa przeciw Henry- 

Pani Petit, która kilka godzi: później u- | pegzczęściu uległ Achilles Ducamp. kowi Bail, oskarżonego o ojeobójstwo, Prze- 
dała się na sprzątanie pokoju, stwierdziła, Rannych umieszczono w szpitalu. | wód sądowy w ykazał, że miody Bail zabił 
że para ta dopuściła się poważnej kradzieży | ojta w przystępie rozpaczy za jego złe ob- 
ARA a wez ha ger eaea franków. b | chodzenie się z rodziną. Sąd uwolnił oskar- 

cielka hotelu wniosła skargę prze- | onego. 

ciw tej parze, z którćj mężczyzna podał się „Nie przechodź babciu!” — | s AS me aaia 

va niejakiego Alfreda Geysena, niewiasta za wołała 10- letnia wnuczka... d Jasełka polskie w Paryżu 
Kamill Blin, zamieszkałych w Belgii. ) | Siostry polskie z Zakładu św. Karimierza w Pa- 

JEUMONT. — Straszny wypadek wyda- | ryżu, znajdującego się przy 119, rue du Cherale- 
rzył się w godzinach popołudniowych nieda- | ret, Paryż 13-ty, metro „Chevaleret”” rapraszają 
leko dworca Requignies, Pociąg motorowy wszystkich Rodaków z Parjta i okolicy na „Ja- 
przejechał 69-letnią wóowę ‘Aurelie Delcourt | selka” „które dą grane w niedzielę: 14, 21-i 28 
z Boissois, prowadzącą kozę. Staruszce to- stycznia o godz. 4 po południu. Oprócz „Jasełek 

£ * $ będzie również odegrara wesoła sztuczka (bajka). 

warzyszyła jej wnuczka, '10-letnia, Edytka A więc wszyscy do Zakładu św. Kazimierza na to 
Petit. a * | piękne arte] 

Dziewczę widząc zagrażające babci nie- 
bezpieczeństwo, starało się ją zawrócić z dro; 
gi okrzykiem: „Babciu nie przechodź”. Było 
jednak za późno. Pociąg rozszarpał . sta- 
ruszkę, j 


W Capelle la Grande pod Dunkierką zmarł 
wskutek poparzeń 21-miesięczny Jan Klau- 
diusz Mahieu. 


Faine, 

Zaznaczyć należy, że- młody ` Smoliński 
jest żywicielem dość licznej rodziny, gdyż 
ojciec jego chory nieuleczalnie już od dwóch 
| lat znajduje się w szpitalu w Nancy. Ranne- 
„.|jmu życzymy jak najrychlejszego powrotu 

do zdrowia, godzinie Kochelenejderą składa- 
my szczere wyrazy współczucia. JI. 5. B. 

PONT-4:MOLSSON. — Z powodu teatru jaki się 
odbędzie*w niedzielę, dnia 21. stycznia br. nasze 
walne zebranie Tów. św. Jana odbędzie się do- 
piero w niedzielę 28.-stycznia br. o godz. 2-ej po 
południu w sali obok kościoła St. Laurgnt. 
CWA EE EEIEIEE OL POT OIE EIIE D IRN OIO FPI TA 


4 PEZET, 


3.183 Polaków mieszka w Sallaumines... 


SALLĄUMINES. = Na podstawie danych 
statystycznych za rok 1950, liczba cudzo- 
ziemców zamieszkałych w Sallaumines wyno 
siła w dniu 31 grudnia ub, roku 4.122 osoby, 
w czym 1.795 mężczyzn, 1.434 kobiety oraz 
893 dzieci. 

Najliczniejszą grupę stanowią Polacy: — 
"3.189 w czym 1.349 mężczyzn, 1.158 koblet 
oraz 682 dzieci. 

Reszta przypada na Anglików (2), Belgów 


Dnia 11 stycznia.1851 r. zasnęł w 
Bogu, po długiej i ciężkiej chorobie, 
opatrzony Saknamentami ów, mój 
kochany Mąż. nasz drogi Ojciec, Brat, 
Szwagier i Wuj U 


śp. Stanisław KRÓLIK: 


przeżywszy lat 66 


|Gzy ti tajemnica 2 Lyonu zostanie wyjaśniona? 


LYON. — W naszym wydaniu wczoraj- 
szym donieśliśmy o odnalezieniu bez życia 
mężczyzny w jednej z piwnic lyonskiej ka- 


Q 


| biecych poz służby na wzór w ielkiej 


WYCIĄC i ZACHOWAC ZACHOWAC 


0 Nr. 10 


3 


| Ważność iii P 


Robötnik dobrze pracujacy j- nie opuszezá-= ' 
"| jacy dniówek nie zdaje sobie często. sprawy 
|z tego, że kiedyś: może zachorować lub stra- 
| cić czasowo pracę, nie mýśli o tym, żę trzeba 
| ebowiązkowo pamiętać. ó 
| członkowskich: > natytacji „ubezpieczeniowej. 
Nie uczynił tego, późnief się dziwi, że pra- 
cował wszystkie: dniówki j nie ma prawa 'do 
| opieki lekarskiej. Już kilkakrotnie pisaliśmy 
| o ważności składania bonów, dzisiaj zaś po- 
| dajemy postępowanie ze składaniem tych bo 
|nów i w jakich terminach. 
$ 4 w 
Rozporządzenie z ania 21, HI. 45 r. prze- 
| widuje w odnięsieniu» do ów onkow- 
skich obowiązek składania * tych bónów w. in- 
stytucji ubezpieczeniowej w ciągh trzech mie- 
sięcy ed ich wydania." Obowiązek ten -doty- 
|: by zda zaświadczenia o bezrobociu. 
Aby móc korzystać z opieki lekarskiej w 
z odszkodowań za dni nie- 


czasie choroby, 
| przepraconén e, należy wykazać się wobec u- 
bezpieczaln bonami za kwartał poprzedza 
jący chorobę, czy okres bezrobocia. > 
P be tym jednak nie końezy się zakres obo- 
ów, które winny być wypełnione przez 
człolików wobec ubezpieczalni .Ubezpieczeni 
winhi się bowiem wykazać pewną „określoną 
wysokością. bonów. Jeżeli, zaś wynagrodzenie 
ich nie osiąga zakreślonego minimum na pod- 
stawie którego winien być kalkulowany .bon 
członkowyki, obowiązkiem, taklch ' ubezpie- 
czonych jest, uzupełnić bon dodatkowym 
świadczeniem. 
Każdy prąctownik chroniony przęz:ustawo- 
dawstwo społeczne winien „wiedzieć, że obo- 


| 
| Prymas Belgii przeciw zaciągowi kobiet 
| - do służby pohocniczej 


BRUKSELA, — Belgia. jako członkini 
Paktu Atlantyckiego współpracuje nad pod- 
niesieniem potencjału obronnego Tachova. 
Służba wojskowa zostąła, podniesiona do 24 
muiesięey, a ministerstwo’ Obrony Narodowej 
proponowało zorganizowanie oddziałów. kó- 


Brytanii. 
Prynias Belgii; k karðy nał Yań Roey 


składaniu bonów 


Ah, pracodawcy jest wręczenie mu na 
końcu: każdego kwartału bonu członkowskie- 
gb. W wypadku utraty pracy lub dobrowo! 
nego opuszczeiia jej przez pracownika, bon 
takt winien być wręczony przy ostatniej wy- 
dłacie, Ze.swęj strony pracownik winien bon 
przedstawić „ubezpiecza 'w ciągu trzęch 
miesięcy, licząc od końca: kwartału, do któ- 
rego, bon ssię. adosi. A więc przyliładowo: 

bon odnoszący 'się do I-go kwartału winien 
być doręczony przed 51 marca Przyznać na- 
leży, że trzy mieśiące to aż nadto, by prze- 
słać na czżs.bón do ubezpieczalni. Po tym 
termibie bon-staje się bez wartości, a winny 
tego zaniedbania naraża się w razie potrzeby 
na utratę prawa korzystania ze świadczeń 
jak opieki lekarskiej lub dwióta za bezrobo- 
cie: > X ś 
Jakie są tan nastepstwa pisaliśmy już 
kilkakrotnie. Na ostatnie kilka zapytań na- 
szych czytelników powtarzamy i radzimy 

niniejszy * artykuł wycjąć i zachować w ta: 
kim' miejscu z którego często wpadnie w re- 
ce i ponownie go.przeczytać dla dalszej. pa- 
mięci. W poniższyni przypomnieniu podaje- 
my równocześnie sposób AE BE NE wora- 
zie zagubienia ‘bonu. 

A więc ubezpieczony, który zaniedba obo- 
wiązku składania bonu, nie może korzystać 
u: żadnych uprawnień wynikających z ubez- 
pieczenia. Jeżeli korzystał z jakichś upraw- 
eń winien*odpłacić je ubezpieczalni, Po- 
nadto ma oñ obowiązek rozpoczęcia na nowo 
okresu «próbnego, który: w zależności, czy 
ma, więcej czy mniej niż 25 lat, trwa 60 do 
120 dni.” cy: 

Z uwagi więc pa. powyżdze następstwa za- 

lecamy ubezpieczonym by nie zwle- 
kali ze składaniem : bonów. „Natychmiast po 
otrzymaniu odsyłać je ubezpiecza!ni. Trzyma- 
jąc się tej zasady uniknie się wie'u przykroś- 
ci, jak np, zgubienia bony lub HERE go 
z opóźnieniem, A i 

Zdarzają się. jednak - A że mimo`o- 
późnionego; składania bonu, mogą one być 
uznanie . „ przez; ubezpieczalmię jaką ważne, i 
wtedy w *stosunku do pewnych okoliczności 
można uchylić następstwa, o których wspo- 
miinąfiśmy wyżej. Odnos; się to do wypad- 


(188), Niemców, . Hiszpanów, Węgrów, Ir- 
landczyków, Włochów, Portugalczyków, Ro- 
ajan, Szwajcarów, Czechów, Jugosłowian i 
bezpanstirowyóh. | ) 


„4314 w Elen- dit- Łeawette 


Statystyki urzędu gminnego Eleu-dit-Leau 


czym zawiadamia. wszsytkich 
i$rewnych, Przyjaciół i Znajomych 
W smutku pogrążona *'RODZENA 


sprzeciwił się utworzeniu. oddziałów kobiet 
w epa i prójekt zaniechano. 


—— >:— 


"` Ksiażę Karol mieszka w hotelu . 
„BRUKSELA. — Były fegent, Belgit, ksią- 
żę Karol „nie chce mieszkać w pałacu bruk- 
selskim, podobnie jak w siedzibie Krółew- 


ków całkowicie niezależnych od woli praćo- 
wnika np. w wypadku upadłości. pr agodawey 
lub odmówienia wydania bonu. 

Ubezpieczeni, którzy zgubi'i swe bony: luh 
zaświadczenia o bezrobociu, wbrew mylncj o- 
pinli niektórych pracodawców, mogą. złożyć 
w -ubezpieczalni duplikaty. Bony takie lub 
zaświadczenia fbezrobocia winny być gpa- 


| mienicy. Śledztwo prewadzere przez policję 

| kry minałną, jakkolwiek nie wyjaśniło wielu 

| spraw, to niemniej przyczyniło się do stwier 

Okręgu XIH-Lille Zw. Kupców | Rzem. Pol. | dzenia, że mężczyzna został zamordowany. 

we Francji « ‘| Przez kogo i w jakim celu?... dak się nazy- 

LILLE. — W niedzielę, dnia 14-go stycznia | wa ?... „Nad. wyjaśnieniem ty ch tajemnie to- 
br. o godz. 15-tej 30 w lokalu kol. Kozłow-| czą się dochodzenia; 


Zebranie i uroczystość gwiazdkowa 


Pogrzeb odbędzie się w sobotę,, dnia 
13-g6 bm. o godz. 9:45 z domu żałoby przy 
Rue Boger Saleigro, LQ0S-en-GOHELLE. 


Mk bac dno (dh DZ AÓM 


skiego, Bld. Victor Hugo — Lille, odbędzie 
się zebranie okręgu, w którym winni wziąć | 


ST ETIENNE. — Koło PBK. zwołuje swe walnę 


wette wykazywały w dniu 31 grudnia ub. 


róku obecność na terytorium gminy 455 cu- | udział wszyscy członkowie. zebranie 14. stycznia: w sali sn 4 A EAE p E ERARE x 
dzoriemców, Polacy, reprezentujący 82 proc. pk : > f Margis.. Poczatek „O godzinie 2-giej po południu Tłumacz . | 
ogółu cudzoziemców, liczyli 374 jednostek, ke dw a n | gorama alpa wszystkich, zzionków, 1, sympa ge DOWOJNA. BIENANE przysięgły 
z czego 155 mężczyzn, 145 kobiet 1 74 dzieci. + 4 . przy Sądzie apelacyjnyh w. Paryżu 
— 1 z 25, Quai do la Tournelle sę PARIS W) 
Gwiazdka Kaszel was wycięcza... i i ; 


Móricourt-Corons, Sallaumines, szyb 3 
Zawładamiam Szanownych Rodziców oraz Polo- 
nie, że gwiazdka dla dżłieci klas starszych, nczęsz 
crających regularnie na lekcje polskiego odbędrie 
się, dnia 14 stycznia 1951 r. w sali p. Mlinara (Jan 
ko). Początek o godz. 15. W programie: Śpiewy, 
tańce, inscenizacje, deklamacje, występ chóru „Po 
lenia”, orkiestry oraz 2-aktowa sztuczka teatral- 
na pt.: „„Wicek Niecnota”. 
O Herny udział społeczeństwh proszą: 
DZYECI SZKOLNE i NAUCZYCIEL. 


i wywołuje bezsenność. 


Zwalczajcie kaszel, katar, podrażnienia gardła, 
grypę przy pomocy SYROPU BALA. 


4154 N*P. 22.558 


HAILLICOURT, 2-ka, Zarząd Tow.,'ów>| . 
Michała zwołuje walne zebranie w niedzielę 14. I. 


p a « 


Od Redakcji. — Organizator Klubu Piłki 
Nożnej w. Marles-Auchel. — Komunikatów 


MEMICOCHI-CQAOSS - NOTEKLER. — Tow. po poruči Ważne spraye. o godzinie 8| nie podpisanych į bez adresu nadawcy nie y i 
Motów katol. 1m. Ww.) Be + Wofelecha odbę+ ANS zamieszczamy. Próetrhy podać o jaki. | «Herbtsad składą słp 2 „14 ziół d 
>. „swe. ram zp: ' zeb w niedzielę, dnia | wą a sę w chodzi, Pa. Ee iu orc eA E> 4 nie powodujac przyzwyczajenia d 
stycznia o "pół" wv polh 44 + TA TWOJ Só 
zt s 28 Firma POTĘL w-BARLIN podaje do wiado- Marciniak k i 
skim. Rewizoro A godz. 2.90 zh mości 'swej Szan. Kllentel zamawiającej od. niej pieczątki inia Viii nri ała Mizania NERBESAN, brana najlepiej wieczorem 


węgiel, żę nadal zajmuje się rorwożeniem węgla 
wbrew krążących pogięcek. Jak zwykla, karty 
na węgiel należy złożyć w kawiarni FOTEL, Polki 
Grand Place w Barlin, N 


AVION. — Z kroniki żałobnej. — Dnia 11 grud- 
nia. rmarł śp. Ignacy GROBELNY, w wieku 70 
fat (ojciec organisty Fr.. Grobelnego). Zmarły był 
członkiem Tow, św. Józefa w Avion od samego 
założenia w 1924 r. w którym piastował funkcję 
sekretarra do r. 1939, później skarbnika od wzno 
wienia tegoż Towarzystwa aż do r. 1949. Był 
wlernym czytelnikiem ,„Narodowca” od jego zalo- 
żenia. 

Pógrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. o 
godz. 15.80.2 domu żałoby przy 92, Rue de La 


Um; 


SALLAUMINES. — Koło Polek im. Marii Ko- 
nópniekiej: odbędziś -swe walne -zebranie =w nie- 
dzielę, dnial4: stycznia o godzinie 16.30 w, Domu 
| Polskim. Rewizorki kasy proszone są.o przybycie 
pół godziny wcześniej: O liczny „udział. prosi 
zarząd. Członkinie, które nie opłaciły składek do 
kasy pośmiertnej. winny to uczynić na zebraniu. 


PECQUENCCURT. — Tow. Polek im. Królowej 
Jadwigi zawiadźmia*swe członkinie, że walńe ze- 
branie "Tow. odbędzie się w niedzielę 14. bm, o 
gądzini e 4-tej w sali p. Goberta. 

O liczny udział prosi 


Teatr - Śpiew - Muzyka 
POSEDE E AIOE E EE i EEEE, E EOE S 


BARLIN. — Walne zebranie Kołe Murycznego 
„Jedność z -Darlin odbędzie się w niedzielę 14. 
stycznia o godz. 10-ej w sali p. Baranówskiego. 


HÓUDATN. — Koło Muz. „Echo Houdain, po- 
daje członkom do wiadomości, że lekcja orkiestry 
dętej odbędzie się w niedzielę, 14. 1. w lokalu p. 
Bercali o 10 rano. Miłośników muzy ki zaprasza 
się do zasilenia szeregów. koła. 


Harcerstwo 


" 8ALLAUMINĘŚ. —. Drużyna Harcerska imien. 
Stefana Starzyńskiego urządza gwiazdkę dla ħar- 
cerzy 14. L w Domn Polskim o godz. 17-ej. Har- 
cerze zbierają się już o godz. 16-ej. Przynoszą 
"ze sobą filiżanki i łyżeczki dla siebie i rodziców, 
Rodziców uprasza się o gremiialne przybycie. 
ZARZĄD TOW. św. JÓZEFA | — Drużynowy L. D. 


# 


Targette (sryb 7). 

Wszystkich członków Tow. św. Józefa jak WP 
nież całą Polonię: e wrięcio udziałn w pozrzebie 
“prosi 


TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY trsneustiew 
Abs. PRAWA Uniwersytetu Poznańskiego 
Doświadczony emigrant od 1924 we Francy 


TŁUMACZENIA URZEDOWE ważne na całą 


FBANCJĘ 
W sprawach: metryki, śluby, nataralirzacje, 
pełnomocnietwa na kraj, rozwody w Polsce | 
we Francji, sprowadzanie rodzin, procesy sg- 
dowe, renty, wyjazdy U.8S.A., Kanada, Austra- 
lia, D.P., wizy, Konsulaty, Ministerstwa, Pre. 
tektury. pisanie podań, sprowadzenie motryk. 

Sprostowanie pomyłek nazwisk. 


Piszcie z zaufaniem. Odpowiedź natychmiast 


Zarad 


Przed zakupem M EBLI 
'Foste 3 da Lens) 


odwiedźcie firmę i tabrykę mebli . 
André DELOZIEN 52,5ue. Montgoliier FTĘYVENW 
że Z A p S 2 ow aran towana 


Ceny niskie 


LENS III. w Lióvin. — Roczne walnć zebranie 
Tow. ćw. Michała odbędzie się 'w niedzielę 14. 
stycznia 8 godz. 10-tej (po Mszy św.) w lokalu 


Uwaga Rodacy! 
z Dechy, Guesnain i Sin-le-Noblo 


zebrań. Przybądźcie tłumnie — starzy i młodzi — w nie | h 

Zaprasza się wszystkich członków. Goście mile | dzielę, 14 stycznia br. na godzinę 16, do ogrzanej kę = Mr M. JAROSZYK Expert: Traducteur- Juré 

widziani. sali p. J. Musialaka w Dechy, na wspólny ob-| OOKO 59, Błd, Poniatowski, 59, PARIS (12°) 
szręm "rem yn tra s 


chód gwiazdkowy jaki urządza Tow. Polek „„Dą- 
brówka” wraz z miejscowym ' gniazdem Sokola. 
Program ręcry już, zą przyjemne i wspólne spę- 
dzenie kilku — sercom naszych drogich a zara- 
zem koniecznych -—— chwil, w atmosferze świątecr- 
nej Dożego Narodzenła. 
TROGRAM OBĆHODU: | 
. Otwarcie i wspólne odśpicwanie „Dzisiaj w | 7 
| Betlejem”; i METZ. 
2. Wystep miejscowegw Koła śpiewu ,,Lutnia” | kich swoich członków, że 21. 1. odbódzie się wal- 
z kolędami; ne zebranie o godz. 10. rano. Obecność wszyst- 
3. Tradycyjne dzielenie się opłatkiem; kich członków jest pożądana. Sprawy bardzo waż- 


BOUTVROYT-NOUMEA. — Koło Polskiego Stron- (Mótro: Porte Dorée) uuwazaszaaa 
nietwa Ludowego odbędzie swe walne zebranie 14. 
stycznia o godzinie 15 w lokalu p. Woźniaka, na 
które zaprasza wszystkich członków oraz ' sympa- 
tyków ruchu ludowego we Francji 


Gniazdo Sokole w Dechy ~- = 
Zawiadamiam szan. druhów ćwiczących, iż iek= 
cja ćwiczęń odbędzie się w niedzielę, 14. 1. br. 

o godz. 10. w siedzibie gniazda. Wzywam druhów 
do' licznego i punktualnego stawienia się. 
(—) T. Tomkiewicz, Naczelnik 


-— Zarząd w» „Sokola” ? zawiadamia wszy st- 


LENS -TEXTILE 
18, Av. Van Pelt — -LENS (P. dle-t.) 


(rue de la Gare prolonge) “ 


GH dostarcza na całą Francję TE || 


trwałego koloru (1 m. 60 szernkości) 


WSYPY 
Próbki na żądanie. 


Podniesienie się z krzesła | ; 
staje się czasem trudnym 
Podnieść się z krzesła lub fotelu, co za trudny 
wysiłek dla chorego na reumatyzm! Mógłby on 
osięzńąć 'ewóbodę swych ruchów przez zażywie- 
nie GANDOL'u. Ze swymi trzema potężnymi środ- 
kami uspąkajającymi, GANDOL bardzo szybko u- 
śmierzą: boleści. Ponadto „przyśpiesza wyelimino- 


4. Występ dzieci z „Gwiazdką betlejemską” : ne. Zebranie odbędzie się w siedzibie. 
5. Inscenizacja „Nie płacz Dziecino”; | 
6. Inscenizacja „Anielski dzwon grał”; 
wanie kwdsu- moczowego» przynosi przeto trwa- | - 1 Wystep zespołu dziewcząt z baletem; | KSMP 
łe.polępszenie. — We wszystkich aptekach: 120 fr. 8. Występ zespołu dziewcząt z tańcem: „Ezetsi 
pudełeczko 20 proszków Gandol'u, — 536 P 7a | wone jabłuszko” | „Szóstka radiowa” K.5.M.P. 
A (21 st. r) | A Występ zespołu dziewcząt z tańcami: Polką z Sallaumines w Radio Watykańskim 
|| Mazurem ś Dowiadujemy się z przyjemnością, żę Ra- 
klak cana 1 olesd gwlardkowych dla wenst) dio watykańskie nadawało w dniach: 26, 27 
11. Zakończenie pieśnią: „W. żiobie leży”. i 28 grudnia uub: roku na falach krótkich 
ZARZĄDY Tow. POLEK I SOKOŁA. | słuchowisko pt. „Szopka z Dachau w. wyko- 
- naniu znanej. na całą Francję „Szóstki ra- 
a diowej K.S.M.P. z. Saliaumines', -Słuchowi- 
 aę<z rĄ€ CCl LE te ü ire sko to naśpiewane ná płyty latem w czasie 
> i £ x pielgrzymki. autobusem -z Sallaumines do 


Komunuikat P.Z.P.N. 


u. 

Ponieważ — jak się dowiadujemy z. listu 
ks. Lasonia, dyr. Radia -. Watykańskiego w 
języku“ polskm, — „Szopka -z Dachau” 
będzie powtórzona. 13, 14 i 15 bm. wiecz..o go 
dzińie 20.15 ha falach. krótkich 50,28 — A 21 
— 31,10 — 196. 


Krwawy dramat rozegrał sie < | ŚĆ iS 
w departamencie Sarthe 
Podaje się+do wiadomości Awiiyaióica druhnom j 


| LE MANS. — W małym miasteczku Cou- w 
i druhom z K.S.M.P. .Móricourt-No zellez, że w Śro 
lans-sur-Gte ‘zamieszkiwali w jednym ;z do- | as 17 1 odbędzie się wspólna zblórka w Patrona- 
mów małżonkowie Ory. Mężczyzna, z zawo-| ży o godz. 19.50. Obecność wszystkich obowiązko- 


RHUM 


SAINT-ESPRIT 


Gry odbędą się na boiskach klubów wymienio- ZE p 


W niedzielę, 14 stycznia br. odbędą sio nastę 
pójące dwie zaległe gry mistrzowskie. 

„Wisla? Hersiu-Coupigny — „Olimpia” Divion, 
sędzia Szulo Fr. i „Unia -Bruay —  „Rapid” 
Ostricourt, sędzia Kasprzyk. 


© Prosięła 47.55, 
Rachityzm. Anemia, Zanik -Arzytostu.. 
Brak apetytu. Szara sierść. Skóra wil- 


nych na -pierwszym miejscu i rozpoczynają się o 
godz. 15. 


SURMA Stanisław | 
zen P.Z.P.N. i 


U Gwiazdy Bully 


Klub sportowy Gwiazda Bully podaje do wia- 


Konwulsje ? k w 


©Wieprze (doroste) 
Przerwa w  tuczeniu, ' trudność przy 


| Noyelles - 
| 


domości, że zebranie Klubu odbędzie się w nie- niesieniu się. Kulenic. Węszenie. Gał- 
dzielę 14. stycznia w sali zebrań u p.: Pawlaka | du rymarz, miał lat 28. Niewiasta, córka bo- | wa. Zarządy pom wer mb przegubach. aii 
o godz. 15-t niaków, liczyła lat 21. W maju pres = è 

gódz. ej. gatych wieśniaków, liczy t j br..toabadziś ale Ui Pa w nogach? 


W niedzielę, 14 1. 
tronażu ó godz. 14 zarządowe zebrania, KEMP. Pm, 


i; 


| K.5.M.P. i Chór „Polonia” Paryż 


Uprśsza się wszystkich PE o przybycie. 


te: 


ubiegłego roku urodziła się Orym mała Szy* 
mona. Młodzi małżonkowie mogliby być bar 
dzo szczęśliwi, gdyby nie  rozrzutność 
Ory'ego. Nile tylko, że na wydatki jego nie 


Każdy z tych objawów jest zoałiewi o- 
` kreślonej choroby, 


Stworzyliśmy dla Was nowy środck 


BETHUNE. — Klub wodtowy Fortuna Bé- 
thune podaje do wiadomości swym członkom, że 


roczne walne zebrarńie' odbędzie się w niedzielę, za > 
dnia 14 stycznia o godz. 10.50 punktualnie w sali starczył zarobek, lecz w dodatku posag, ja. | | Stowarzyszenia Da wy A: K.S.M. `P, męskie l = arii iepr m. DASO Wam Jetze 
paia Manowicza ki wniosła Ory'owa, zmalał nieomal do ZETA. | jansko oraz chór kościelny Polonia” Paryż sra- gf "3 NA chyb tra „OSPORC 51", 


o liczny udział członków prosi Zartęd, 


BOKS. 
| mma 


Ray Famechon wygrał w Stanach Zjedn. 


ST, LOUIS. — Spotkanie bokserskie Fran- 
cuza Fay Famechona z jednym z czołowych 
amerykańskich bokserów w wadze piórko- 
wej, Charlie Rileyem, zakończyło się zwy- 
cięstwem Famechona na punkty. , 

Po tym zwycięstwie Francaz będzie mógł 
kandydować do tytułu mistrzą świata w. tej 
wadre. 


życie dla młodej niewiasty stało się niemoż- | prastaję polonie peryską i z okolicy na swój wio- 
Hwym. Pewnego dnia opuściła męża | WTAŁ | crór gwiazdkowy, który odbędzie się w niedziele, 
z dzieckiem przeniosła się do swych rodzi- | dnia 14 stycznia br. w cali ów. Rocha, | ulicy 
ców. St. Boch, Nr. 81. Dojazd mstrem P 


Ory obrzedał csncję handlową, ziliewigo: | "x program "itota i oo 

wał wars 1 w czwartek niewias Jasełka w wykonaniu dzleci, parafii paryskiej. 
zjawiła | wiej ada k jego by zabrać m Koncert kolęd w wykonaniu chóru. - 

e eż, zastrz , po czym Popel 


„OSPORU -bre łączy dziewiętnaście | 
środków leczniczych. najbardziej ‘éner- 


= 


Skecz i jednoaktówka. 
samobójstwo. 1: 
Ory pozostawił trzy lsty: Testament, list wię opady więć p EO er nieg 
ril. M t- swe waine zebranie . w stcyzmi 
-do mera | list 'do szefa żandarme et- | o godz. 15-ej w sali 5. Bereala. i 
czyzna dopuścił się tak: strasznego Czynu,| Obecność wszystkich druhów wymagana Bardzo 
zdyż nie chciał rozwodn vażna 7 


We wszytkich 
aptekach 


— zaoszczędzajcie 


spraw 


i 


Uzywajcie *HERBESAN © 


SACO 
TAUTE E 


kilku dni, usunie Wasza obstrukcję, 


$przedaz we wszystkich aptekach 


„HERBE SAN- 


gwaraptow. (pierze nie priecnodźi) i 


CHOROBY WIEPRZÓW 


Czy u wieprza Waszego można PERPER 
jeden z następujących objawów? - 


gotna, Plamy czarniawe. Ataki nerwowe. 


.  0$SPORC SSE. 


Jeżeli macie trzy wieprze do leczenia 
pudełko bardzo oszczędnę 


skiej w Laeken, Rząd eddał do jego dyspo- 
zycji, pałac w Argenteuil niedaleko miejsca 
sławnej bitwy pod Waterloo, 

Pałae wymaga jednak napraw, które 
trwać będą pieć miesięcy. Książę Karol aż 
do tego czasu pozostanie w Brukseli, w któ- 
rej mieszka w  jednyra: z hoteli. 


* e 486 
VISA 2797 P. 20640 


wawa 


sg SKLEP KOLONIALNY Eeg | 
SLOTEWE. 
18, Rue „pr ów PARIS {12°} 


Tel. Did. 
Specjalność:  Polikie artykuły spożywcze: 
Słedzie, Kiszene ogórki, Kasza pszenna itd 
Wielki wybór m Ceny -niskie 


Wyciąg z życiodajnych Į 
gruczołó zwierzęcych 
Używanie haszego wyciągu | esa mae na ogół 
w sposób Dźrdzó znaczny, w wypadkach o 
gólnego. osłabienia. Wagę nerwowej zmę 
czenia, wycze zaburzenia i starości 
"kobiet "r 0 „wieku bę rka 
W sprzedąży w wielkich aptekach nie 
wysyłamy opis: „Sposób użycia” pc” pólsku 


Laboratoire KALEFEU AD vw: 
68, Bid. Exelmans PARIS (16) V.P, 21.55) 


KANCELARIA PRAWNA 
vod 'kierownictwem DOKTORA PRAW 


IS. O©LŚNICKI 


Tłumacz Przysięgły przy Sądach francuskich 
106, rue Jouffroy — PARIS XVII. 
Métro: WAGRAM — Tól. WAGram 85-91 
Tłumacrenia urzędowe do ślubów, uzturalira- 
cji, sprowadzania ródzin. — Pełnomocnictwa. 
Wszelkie sprawy sądowe, cywilne j karne. 


gieznych jakie « istnieją dia: śwyleczenii | 
każdej z tych chorób. 

Gdy na Waszym zwierzęciu zauważy- 
cie jeden z podanych objawów, bądźcie 


mem” (chorobą anielską” lub "wieprza 
kulejącego, wagi 80 kg. T eniam 51” 
wyleczy go w szybkim e , 

Mamy za solią 16 lat otląddcieńia w 
badaniu chorób wieprzy; to też .doszliś ` 
my do tego, żę „OSPORC 51” stał sie 
środkiem zwycięskim; tam gdzie wszyst- 
kie inne środki lecznicze zawodzą, 
„OSPOKRC 51” leczy z powodzeniem. e 

Zresztą gwarantujemy zwrot pieniędzy 
za „OSPORC 51”, cza wo nie 
| nastąpi. ` s 


sobie 300 fr. nabywając duże 
za 660 franków 


'nał po franclisku). 


trzoie w ' napis „Duplicata”. Dołączyć da 
nich należy „deklarację podpisaną przez ubez- 
pieczonego, następującej treści, (Podajemy 
najpierw tłumiaczetjie polskie potem orygi- 
Napisany : duplikat po 


| francusku jest ważny: w ćaiej Belgii nawet 


= (6d' ałtęstatión: de c. 


| Drobne : ogłoszen a 


jwej. Całkowite .utrzym 
"Gsobiście (tylko w- niedzielę): pod adresem; 


ie przekr. objętości 
` odr: dalo:7 wee dolicza się 75 fr.) 


tam gdzie się mówi jedynie. po flamandzku. 


"Ta niżej podpisany jaki į nazwisko 
— adres) oświadczam, że niniejszy bon 


(tób zaświadczenie o bezrobóciu) zastę- 


puje bon,.który zgubiłem, a który odno- 
si się: do okresu od . KAO. GRETA 
' *"Stwierdzan, że zostałem poinformowa- 
ny 6: sankcjach administracyjnych, które 
„mają: zastosować. w wypadku nieuczci- 
„wego wykorzystania, duplikatu. -W wy- 
_ padku odnalezienia bonu (zaświadczenia 
"10. bezrobociu), zobów je się oddać- 

s: „lub instytucji płacącej o 


(Non, pr 
e- prés erit bon' ds cotisation 
-. ómagć) remplace ce 
7 Wi (ol cells) que jai pandu: (e) et ga 
` portait sur la póriode du, „GU. y 
-Je reconndis avoir été ipformć de ce que 
“toute: utilisation fwauduleuse du présent 
—dtuplieata: uwiexposęrait a des sanctions- ad 
Mministratives. Je.m'engage à remettre a 
mon employeur le.bon de cotisation per- 
du (où '4 mon ` organisme. chargé 
du: paiement: des allocations de chô- 
+» - mage) „au cas oli je le rętrouverais”. (=) 


+ Woternie sły: uttyczyć OZiOSŁĘN, WUTE: 
suwać: „Narodowieę” LENS (P.-de-C.). 


| 5 Na "odpowiedź lub na przekazanie 


o 


sreń na ogłoszenia, które ukazały się 
numerem lecz bez adresu. załączyć należy z 
listu smaczki, a ma bkopercie napisać oprócz 
adresu, „podany numer ogloszenia. 


w LA ogłoszenia Hedzkeja nie oedpowlada 


(28 ogłoszenie nie przekr' oDjvlosl! 3: wierszy | 
„28 jkażdy des! ê zy ‘wiersz dolicza sie 75 traf 


© potrzebny ROBOTNIK NY szczególnie do 
pacz bę Całkowite utrzymanie. — Zgłoszenia 
SE Pierre, , Ferme de Beveaux par 

; Hte „Marne). — "Tel, (3) 


 Podałna PŚŁUŁACA do pracy domowej potrzebna 
do rodriny'z 2-giem dzieci. — Zzłosić się lub pi- 
sać: 28, Atenue Germaine,, LA MADELEIND-Iez- 
Lille. (Nord). - - 


Potrzebna doświadczona BŁUŁĄCA-KUCHABKA. 
Nie ma prania. Poważne -referencje wymagane. 
~- Zgłószónia -df: LEURENT, 27, Avenue Lafa- 
yette TOURCOING (Nord).. (8) 


Potrzebna ‘do Paryża DZIEWCZYNA, rdolna do 
szycia konfekcji na maszynie motorowej, może być 
początkująca. — Zgł. do „„Narodowca'* pad nr. 86. 


p" 


Poszukuję. dobrego EOBOTNIKA, bez nałogów 
do wszelkiej pracy na fermie (umiejącego doić 
krowy -w razie potrzeby). "Praca stała; całkowita 
utrzymanie. „Płaca 9.500 fr. mies. — Zgłosz. do: 


Stanisław ROJEK, La Ferme des Bois à HOULBEC 
(87) 


w 

u 

. a 
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COCHEREL : (Bure). 
„Potrzebna SŁUŻĄCA do wszelkiej pracy domo- 
nie; dobra płaca. — w 
| A 
wd RE a 


Dobrą płaca. — zgłosić się: 19, Cité Comnmerciale, 
LENS : (P.>de-C:).. ` (50) 


Rue de Lille, LENS. 


Kupno — Sprzedaż” *380-fr. 


wierszy; 


D Okazja + Pilńe; Z” powodu wyjszdu do 
Ameryki, sprzedam. 7 km. od Paryża DOM muro- 
«wany w bardzo dobryn) stanie, 6 pok. i kuchnia. 
elektr.+wódax duże przybudówki i 254 m? terenu, 
oraz 800. mis ogrodu w dzierżawie, gaz u ulicy, całe 
urżądzenie domowe, kilkadziesiąt królików 1 kur. 
Cena: 750.000 fr. 

2) FERMA 8 ba i budynki na własność, nadto 
5 ha/'dzierżawionych. Ziemia dobra, buäynki se 
dobrym. starie, Cena 850.000 fr. - 


1609) FERMA w Vofret, 18 ha bardzo dobrej ziemi 


pezenńę-buraczanej, budynki duże w dobrym sta- 
nie. Całość prawie w jednym kawałku. Cena 
2.000.000 tè. 

| Zgłosz. do: W. STADNIM, 34, Rue des Chas- 
sturs, -ARGENTEUIL (8--et-O.) ' £Teleton : 
"ARGenteufl 18-89). r 


imprimerie M Kwiatkowski p yra 


jon (frant Leon GARSTRA : ` LENS 
sur z" 


veuz szócytóg par dés ouvriers 
syndiquśo  Travatlieure du ` 


Livre 
Ralakecja rękopisów nie wraca 


(34) 
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